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. Wychodzi codziennie o godzinie 5 po połu- 
nm  z wjjąthiom dni pośw iąteaznyeh.

Numer pojedynczy kosztuje w miejscu 10 hal., 
pocztą 16 hal. _  B iu ra  R edakey i i  A dm iaistraey i 
„  ® t^arn ieek ieeo  1. 12. -  E kspedycya  miejscowa 

Ageucyi dzienników S t. Sokołowskiego. Pasaż 
nausmanna I. 9, _  L isty  należy frankow ać.

R eklam acje otw arte wolne od opłaty.
Telefon R edakey i nr. 8 .

Zaproszenie do przedpłaty.

Przedpłata na „Gazetę Lwowsk%“ 
w.yaosi za drugie półrocze (od 1 lipca 

31 grudnia) w miejscu 12 K., po - 
C2tą  16 E., ówierórocznie (od 1 lipca 

końca września) w miejscu 6 K., 
P °c2tą  8 K.; miesięcznie (od 1 dokoń- 
e<t ku  lego miesiąca) w miejscu 2 K., 
M cs tą  2 K. 70 h.

Prenumeratorowie półroczni, (któ- 
rzy p r e n u m e r u j ą  od Igo lipca do 
końca grudnia), otrzymują Przeioo- 
dnik naulcowy i literacki, dodatek mie­
sięczny do Gazety Lwowskiej b e z ­
p ł a t n i e ;  ówierćroczni zaś i mie­
sięczni za dopłatą: pierwsi 1 K. 50 h., 
drudzy 60 h. Przewodnik, prenumero­
wany osobno, kosztuje rocznie 8 K., 
półrocznie 4 K., ówierórocznie 2 K.

W celu ustalenia nakładu prosimy
o wczesne nadsyłanie prenumeraty.

CZĘŚĆ HEP UZĘB OWA

Lwów 13 lipca. 
Międzynarodowe znaczenie rewolucji 

w Chinach, ustępuje naturalnie, ze stanowi­
ska humanitarnego, miejsca troskom o losy

P renum erata  % p rzesy łką  pocztową wynosi r o c z n i e  32 K. ,  p ó ł r o c z n i e  16 K ,  k w a r t a l ­
n i e  8 K. ,  m i e s i ę c z n i e  2 K. 70 h. — W m iejscu : r o c z n i e  24  K. ,  p ó ł r o c z n i e  12 K. ,  k w a r ­
t a l n i e  6 K. ,  m i e s i ę c z n i e  2 K.  — P r e n u m e r a t a  z a g r a n i c z n a :  W  N i e m c z e c h  3 K. 
20 h. m iesięcznie. W e wszystkich innych  państw ach  3 K. 80 h. m iesięcznie.

„Przew odnik  naukowy I lite rack i11, dodatek m iesięczny do „G azety Lwowskiej11, o trzym ają cało- 
i  półroczni abonenci bezpłatn ie, jednakże ci tylko, k tó rzy  prenum eru ją  od 1 stycznia do końca czerwca 
lub od 1 Lipca do końca g rud n ia , ćw iereroczni i m iesięezni za dopłatą  p ierw si 1 K. 50 h ., drudzy 6 0  h. 
„Przew odnik11 prenum erow any osobno kosztuje 8 K.

Jednorazow e inse ra ty  obliczają się  po 14 hal. 
k ilkorazow e po 12 ha l. od m iejsca 1 wiersza, m iarą 
petitową, ogłoszenia zaś tabelaryczne i liczbowe po 
20 hal. od Jednego w iersza  m iary petitowej.

O głoszenia osób i zakładów pryw atnych przyj­
muje w yłącznie A geneya  dzienników Sokołowskiego 
we Lwowie P asaż  Hausmanna I. 9.; we F ran cy i 
w P aryżu  w yłącznie A gencya p an a  Adama, Boule- 
yara RaspaiJ N r. 105 bis.

CZĘŚĆ URZĘDOWA

.... . J>rezJdent Ministrów jako kierownik 
Ministerstwa st)rAm J , t. praw wewnętrznych powołał 
c. k. komisarza , r7 tT , . Powiatowego dr. Zygmunta
hr. L a s o c k i e g o  , 1% , •8 ao służby w c. k. Mini­
sterstwie spraw wewnętrznych.

Europejczyków i chrześcian w państwie środka 
przebywających, oraz współczuciu z dolą nie­
szczęsnych ofiar wypadków, jakie w Chinach 
się rozgrywają; ze stanowiska politycznego je­
dnak stanowi ono w obecnej chwili zagadnie­
nie najważniejsze me tylko dla Europy, lecz 
wprost dla całego świata cywilizowanego. 
Gdyby bowiem z jakiegokolwiek bądź po­
wodu, dla jakiejkolwiek przyczyny i pod ja ­
kimkolwiek pretekstem przyszło w sprawie 
wypadków chińskich do rozdwojenia między 
mocarstwami, a kolizya interesów, skupiają­
cych się w Chinach, w istocie rzeczy nie­
wątpliwie istniejąca, uwydatniła się w formie 
stanowczej i zaostrzyła: wówczas następstwa 
rewolucji Bokserów mogłyby być dla całego 
świata wprost nieprzewidziane i nieobliczalne; 
groziłyby one katastrofą, której rozmiarów 
nikt nie jest w stanie przewidzieć. Poprostu, 
mógłby powstać pożar, któryby ogarnął wszyst­
kich i wszystko.

Dotychczas, na szczęście, nie ma pod­
stawy do przypuszczenia, że taki niefortunny 
zwrot w rozwoju wypadków chińskich mógłby 
nastąpić. Przeciwnie Europa, względnie — 
biorąc na uwagę jeszcze Stany Zjednoczone 
Ameryki północnej i Japonię, — państwa cywi­
lizowane w ogóle, są dotychczas solidarne, a w 
ostatnich czasach rozprószyły się lub przy­
najmniej zmniejszyły obawy, by rola, jaką 
w zakresie pacyfikacji Chin chciałaby objąć 
Japonia i jaką pragnęłaby jej przyznać A n­
glia, nie popsuła tej z wielkim trudem i sztuką 
utrzymywanej przez dyplomatów harmonii mo­
carstw.

Dla stanowiska, jakie w ogóle w tym 
koncercie mocarstw, a w szczególności w obec 
wspomnianych aspiracyj Japonii i życzeń A n­
glii zajmuje Rossya, — stanowiska, decydu­
jącego w tym wypadku o pokoju świata — 
bardzo interesujące są wyjaśnienia, które w 
liście z Petersburga otrzymała wiedeńska Po- 
litische Gorrespondenz. Podniesiono tarn wy­
raźnie,że zadaniem dyplomacyi europejskiej mu­
si być bezwzględne porozumienie się mocarstw 
w celu obalenia rewolucji i utrzymania „Chin, 
takiemi. jakiem one s ą !u A zatem nikt nie może 
myśleć ani na chwilę o zdobyciu jakichkol­
wiek prywatnych koncesyj w Chinach, czy o 
podziale Chin 1 — List wykazuje, jak bardzo 
nie na rękę właśnie Rossyi jest rewolucja 
w Chinach, z któreini Rossya o miedzę gra­
nicy i zaznacza, że jest to ze strony angiel­
skich dzienników wręcz nonsensem, jeżeli u- 
ważają gabinet petersburski za pokątnego in­
spiratora ruchu Bokserów, a zmarłego hr. Mu- 
rawiewa za tajnego wspólnika ks. Tuana. Ros- 
syjska polityka — pisze korespondent Politi 
sche Gorrespondenz — nie potrzebowała i nie

potrzebuje dla swoich celów w Azyi wscho­
dniej żadnych skrytych dróg. Jej zasada w 
kwestyi Chin znaną jest każdemu i mieści 
się w słowach: „Rossya chce chińskich Chin, 
ale ani japońskich, ani angielskich znieśóby 
nie mogła11. Ponieważ zaś zasada ta wiąże 
się z najżywotniejszymi interesami caratu, 
przeto według reguły logiki elementarnej nikt 
nie może żądać od ministrów petersburskich, 
aby dla ratowania zagrożonych cudzoziemców 
w Pekinie poświęcili te ważne interesa. Ta- 
kiem poświęcaniem interesów byłoby jednak, 
gdyby Rossya dała innemu państwu możność, 
aby to państwo w skutek udzielenia pomocy 
zagrożonej przez Bokserów europejskiej wła­
dzy. doszło do moralnej i materyalnej prze­
wagi w Chinach. Nie wdając się w to, jakiej 
ceny Japonia, żąda lub żądaćby mogła za 
swoje usługi, podziwiać należy idealne zaufanie, 
jakie objawiasiędotegowschoduio-azyatyckiego 
państwa w prasie, a szczególnie w prasie an­
gielskiej, która żąda, aby mocarstwa na nic 
nie miały względu, jak tylko na uwolnienie 
zamkniętych w poselstwach pekińskich Euro­
pejczyków i aby gabinetowi japońskiemu dać 
przewodnią rolę przy zwalczaniu powstania 
chińskiego. Świat dyplomatyczny nie jest tak 
nieludzki, aby nie wspóczuł z losem cudzo­
ziemców w Pekinie; ale z drugiej strony tru­
dno przypisywać dyplomatom taką dobrodu- 
szpość, któraby doprowadziła do tego, aby 
zrezygnowali z interesów państwowych i zgo­
dzili się na postępowanie, grożące niebezpie­
czeństwem dla wszystkich państw europej. 
skich. W końcu podnosi korespondent jeszcze, 
raz, że jedynym celem polityki gabinetów eu­
ropejskich co do Chin, może być ten cel kon­
serwatywny, jakim jest przywrócenie w Chi­
nach stosunków normalnych i utrzymanie 
państwa chińskiego w całości. Już wspólny 
pochód wojsk, wysłauych przez mocarstwa na 
Pekin jest złamaniem tej zasady i chodzi 
właśnie o to, aby rzecz z góry tak ułożyć, 
by to prowizoryczne złamanie zasady niena­
ruszalności Chin nie miało dalszych nieprze­
widzianych następstw. Na tej bowiem jedy­
nie podstawie można uzyskać gwarancję, iż 
z rozprawy z Chinami nie wyłonią się potem 
rozprawy pomiędzy innemi mocarstwami.

Sprawy krajowe,
(Reorganisacya centralnego komitetu przed­

wyborczego.)
Podczas ostatniej sesyi sejmowej, Koło 

sejmowe polskie wybrało — jak wiadomo —

»)

c i I Z A r c z E S 7 K0 w A ■

KIEDY U NAS 0 ZMROKU...
jjO W E L  A.

(Dokończenie).

Postacie, mające czepki na głowach,
2 dużym stukiem kolan popadały na klęczki,
a że, które były w cylindrach i czapkach 
^aęzkich, z laskami, trzymanemi jak berła lub 
strzelby, podały im do pocałowania ręce, nad 
atoremi też, przygarbiając plecy pod pelery- 
„ mi j . pochyliły się twarze wąsate w garai- 
rowamach i kokardach.
(rr P  ?cian i we drzwiach sali potoczył się 
grzmot oklasków.

- Brawo! brawo ! brawo!
W v o fJ> tnJ'że, cłlwili huknęły pistoletowe
Celimwrn odkorkowywanego szampana. Panią 
2 oczu 7i . , J 6-WSẐ  otoczono, że zniknęła mi 

pełnie. Odszedłem też do innych sa-

lonów, po drodze spotkawszy się wzrokiem 
z gładką i połyskującą twarzą Cycerona, który 
mile uśmiechał się wązkiemi wargami, a w_o 
czach, osłoniętych szkłami okularów, miał 
blask i wyraz zadowolonej dumy.

Co do mnie, to czułem się przeciwnie w 
humorze wprost fatalnym. Jakże mogłem choć 
na chwilę przypuszczać, że ta i tamta.... Na­
zywałem siebie w myśli idyotą i doświadcza­
łem niejasnego, ale przykrego uczucia, jakby 
bluźnierstwa popełnionego, jakby straty nie­
powetowanej....

Bal zresztą był już skończony.
W paltocie i z kapeluszem w ręku 

zmierzałem ku schodom, gdy ktoś, dla kogo 
musiałem być pełnym uszanowania i wzglę­
dów, zatrzymał mię rozmową, zarówno u- 
przejmą, jak nudną. Wtedy to, razem z falą 
mnóstwa mężczyzn i kobiet, przesunęła się 
obok mnie p. Celina w gronostajówem sortie 
de bal, wsparta na ramieniu męża.

W parę minut po tej parze szła druga, 
głośno ze sobą rozmawiająca. Kobieta zapyty­
wała mężczyznę:

— Jakże ci się ona podoba z włosami 
na rudo pomalowanymi ?

— Bardzo jej z tem do twarzy. To do­
bra moda, to malowanie włosów....

Para rozmawiająca przeszła, lecz z innej 
strony doleciały mię słowa:

— Do rudych włosów trzeba twarzy bar­
dzo białej....

— To też i bielidło—
— Prześliczna dziś była! Nie gadajcie! 

Zazdrościcie jej wszystkie ! Na rudo jest je­
szcze piękniejszą, niż na czarno 1

Jakby mina podemną wybuehnęła, tak 
porwałem się z miejsca i, o wszystkich wzglę­
dach zapominając, w połowie frazes wypowia­
dany przerywając, zacząłem zbiegać z mar­
murowych schodów. Wrzała we mnie jakaś 
głucha i posępna złość. Pięście ściskałem, 
jakbym pragnął coś w nich zmiażdżyć i zdruzgo­
tać. Pragnąłem dogonić, dokuczyć, zranić. ..

Do wspaniałego przedsionka wlewało się 
przez wielkie okna białe światło świtu, blask 
lamp czyniąc żółtym i mętnym. U dołu scho­
dów Cyceron prowadził z kimś rozmowę oży­
wioną i przyciszoną. On i jeden z dygnitarzy 
miejscowych korzystali znać ze spotkania, aby 
pomówić o czemś ważnem i pilnem.

Kobieta w gronostajowej mantyli, z o- 
blokiein białej gazy na ognistych włosach, 
w oczekiwaniu na męża stała u samego o- 
kna. Przedsionek był "już prawie pustym.

Przez chwilę, zatrzymawszy się u do­
łu schodów, patrzałem na nią. Widzia­
łem ją  z profilu. Kotylionowe rumieńce zni­
knęły " z niej bez śladu, sztuczna białość 
miała pozór kredowy i martwy. Ciemne

ze swego grona komisyę dla zmiany regula­
minu centralnego komitetu przedwyborczego
i przedstawienia ewentualnie Kołu sejmowe­
mu zmian, jakieby koraisya za potrzebne uznała. 
Do komisyi tej wybrani zostali posłowie; 
Wojciech hr. Dzieduszycki, Józef Męciński, 
Stanisław hr. Stadnicki, Stanisław Jędrzejo- 
wicz, Andrzej hr. Potocki, Antoni hr. Wo- 
dzicki, Adam hr. Skrzyński, dr. Włodzimierz 
Kozłowski, Adam hrabia Gołuchowski, Mie­
czysław Urbański, dr. Stanisław Jabłoński, 
Albin Rayski, Tadeusz Romanowicz, dr. Ta­
deusz Skałkowski, dr. Godzimir Małachowski, 
Jan Rotter.

Komisya ta wybrała była zaraz swym 
referentem dr. Tadeusza Skałkowskiego, z tą 
wskazówką, aby, gdy wygotuje projekt zmia­
ny regulaminu komitetu przedwyborczego, zwo­
łane zostało posiedzenie komisyi.

Wczoraj odbyło się we Lwowie, pod 
przewodnictwem Stanisława hr. Stadnickiego, 
posiedzenie komisyi, na którem dr. Skałkow­
ski przedstawił projekt zmiany regulaminu 
centralnego komitetu przedwyborczego. Prócz 
pp. Andrzeja Potockiego, Adama Skrzyńskie­
go i Antoniego Wodziekiego, obecni byli 
wszyscy członkowie komisyi.

Jak Dziennik Polski donosi, zaraz na 
wstępie posiedzenia członkowie komisyi, na­
leżący do klubu demokratycznego, oznajmili, 
iż nie mogą w tej chwili dać żadnego ze 
swej strony oświadczenia, iż biorą udział w 
posiedzeniu komisyi dla przysłuchania się o- 
bradora, oraz. że muszą wprzód przedstawić 
całą sprawę klubowi swemu. Następnie dr.

| Skałkowski przedstawił projekt zmiany regu­
laminu a przy paragrafie, traktującym o ko­
mitetach miejscowych powiatowych, wywią­
zała się dłuższa i ożywiona dyskusya polity­
czna. Przemawiali mianowicie posłowie: Sta­
dnicki, Kozłowski, Dzieduszycki, Męciński, 
Romanowicz i Rotter. Ostatecznie uchwalono 
przedstawiony projekt regulaminu z kilkoma 
drobnemi zmianami.

Według uchwalonego przez komisyę 
projektu regulaminu, komitet centralny przed­
wyborczy składać się ma z 12 członków i
6 zastępców, wybieranych przez Koło sejmowe 
w ostatniej sesyi każdej kadencyi sejmowej, 
a jego zadaniem jest, według §. 2, „przepro­
wadzić wybór jak największej liczby posłów, 
do obozu narodowego należących, bez wzglę­
du na ich zapatrywania polityczne. Ponieważ 
dla skutecznej obrony praw narodowych i in­
teresów kraju jest niezbędne, aby wszyscy 
reprezentanci narodu naszego w Radzie pań­
stwa tworzyli jedno solidarne Koło polskie, 
przeto centralny komitet przy wyborach do 
Rady państwa, popierać będzie tylko tych

obwódki, dokoła oczu powstałe, rzucały na 
twarz w'yraz chmurny i chory. Na tle szyb 
lustrzanych, w białem świetle św itu , cała 
postać uderzała zwiędłością i postarzeniem. 
Oczy wznosiła w górę, ku gzemsom przeciw­
ległych dachów, nad któremi po zimowym 
błękicie nieba przepływały obłoki, zaróżowione 
od wschodzącego kędyś słońca.

Przez chwilę patrzałem na n ią , po- 
ezem, z tem samem wciąż uczuciem głuche­
go i bolącego gniewu zbliżywszy się, tuż 
za nią stanąłem. Była tak zapatrzoną w gó­
rę i zamyśloną, że zbliżenia się mego nie 
spostrzegła.

Pochylony nad nią, przyciszonym gło­
sem mówić zacząłem :

— Kiedy u nas o zmroku na Anioł Pań­
ski dzwonią....

_Ani przelękła się, ani zdziwiła. Jakby 
spodziewała się zobaczyć mię przy sobie, jakby 
słowa, które wymówiłem, trafiły na myśl jej, 
tę sarną, czy pokrewną. Podniosła na mnie 
zamyślone oczy i z resztką balowej wesołości, 
uśmiechem wijącej się po ustach, głosem, 
dźwięk dzwonów naśladującym, odpowiedziała:

— Dzę-dzę! Dzę-dzę !
Głos miała ochrypły i oczy pełne łez.

K O N I E C .



kandydatów, którzy uznają potrzebę' solidar­
ności Koła polskiego". W duchu powyższego 
paragrafu ułożone są postanowienia o tworze­
niu przedwyborczych komitetów miejscowych 
oraz przy postępowaniu przy wyborach do 
Eady państwa i do Sejmu. Tak w szczegól­
ności postanawia §. '7: „Zadaniem miejsco­
wych komitetów jest wziąć inicjatywę w ak- 
cyi wyborczej i dążyć przy wyborach do te­
go samego celu, który według §. 2 tego re­
gulaminu jest zadaniem centralnego komite­
tu. Obowiązkiem przeto każdego komitetu miej­
scowego jest mieć zawsze na oku interes na­
rodowy i dążyć do tego, aby wszyscy wybor­
cy, do naszej narodowości należący, połą­
czyli się celem popierania kandydata komi­
tetu, bez względu na różniące ich zapatrywa­
nia polityczne. “

Przy wyborach do Eady państwa (§. 17). 
„Komitet centralny orzeka o zatwierdzeniu 
przedstawionych mu przez komitety miejsco­
we kandydatów na posłów dą Eady państwa. 
Jeżeli komitet centralny przedstawioną mu 
kandydaturę uważa za nieodpowiednią, ma 
prawo zatwierdzenia odmówić. Decyzya ko­
mitetu centralnego podaną będzie do powszech­
nej wiadomości. Komitet centralny ma prawo 
wysłać delegatów ze swego grona, lub mia­
nować ich z pośród miejscowych obywateli, 
celem czuwania nad akcyą wyborczą i prze­
prowadzenia kandydatur, przez komitet cen­
tralny zatwierdzonych".

Natomiast przy wyborach do Sejmu (§. 
18). „Komitety miejscowe podają do wiadomo­
ści centralnego komitetu kandydatów i zdają 
sprawę z akcyi wyborczej. Komitet centralny 
urzeka o przyjęciu do wiadomości przedsta­
wionych mu kandydatur do Sejmu i uchwałę 
swoją ogłasza.

Odmawiając przyjęcia do wiadomości 
przedstawionej kandydatury, komitet central­
ny obowiązany jest powody takiej uchwały 
przesłać komitetowi miejscowemu".

Paragraf 20 orzeka: „W tych okręgach 
wyborczych, w których wybór kandydata, na­
leżącego do obozu narodowego, jest wątpliwy, 
centralny komitet dołoży wszelkich Starań, 
aby bez względu na zachodzące różnice za­
patrywań politycznych, wszyscy obywatele o- 
bozu narodowego popierali kandydaturę, przez 
komitet miejscowy postawioną, a przez komi­
tet centralny do wiadomości przyjętą*.

Sprawy wewnętrzne.
W dziedzinie polityki wewnętrznej w 

Austryi, w prasie i na zgromadzeniach wy­
borczych nie ustaje dyskusya na temat wyj­
ścia z trudnej sytuaeyi. Freyndenblatt oma­
wiając rozmaite projekty polityczne, które Śię 
wyłoniły w ostatnich czasach, oświadcza, że 
wynurzenia posłów Grabmayera, Ebenhocha i 
innych nie wywołały pozytywnego rezultatu. 
Jednakowoż dodatnim objawem jest to, że 
głosy o bankructwie ustroju konstytucyjnego 
umilkły, a wszędzie widzieć można dążenie 
do utrzymania parlamentu. Także i Czesi nie 
będą mogli długo wytrwać w negacyi i mu­
szą przejść w fazę umiarkowania. Zwracając 
się do posła Mengera, który doradzał cierpli­
wość, kończy Freyndenblatt zapewnieniem, że 
w Austryi umieją trzymać się tej cnoty, je­
dnakowoż i tutaj nie można przekroczyć pe­
wnej miary, zwłaszcza jeżeli cierpliwem ma 
być Państwo.

Odpowiadając na ostre ąiaki prasy em­
skiej, wymierzone przeciwko posłowi Ebenho- 
c-howi, Linzer Yolksblatt pisze, że jeżeli Cze­
chom nie podoba się znane stanowisko dr. 
Ebenhocha, to powinni pamiętać, Jfc obecnie 
tylko to nastąpiło, ico już dawno przepowia­
dano : jeżeli Czesi nie odstąpią od obstruk- 
cyi, to stronnictwo katolickie nie będzie ino 
gło daiej z nimi iść, jeżeli zaś większość raz 
się rozwiąże, to trudno będzie napowrót ją 
złączyć. Jeżeli obecna sytuacja nj§ podoba 
się Czechom, to powinni to wytknąć swoim 
posłom, ale nie mogą uczyń’ć za to wyrzu­
tów stronnictwu katolickiemu i zmuszać je do 
odbudowania większości, którą sami rozbili.

Wiceprezydent Izby poselskiej dr. Ża­
czek przemawiał przed wyborcami. Oświad­
czył się przeciwko zamiarom oktrojowania 
ustaw językowych i ustaw regulaminu Izby. 
Czesi nie będą trwać przy obstrukcji za ka­
żdą cenę, owszem gotowi są zawsze do poro­
zumienia. Jeżeli jednak przyjdzie do rozwią­
zania Izby, to będą mieli zawsze przed oczy­
ma rzeczy, a nie osoby.

Z głosów prasy czeskiej podnitłść warto 
informacje Radikalnijch Listów  o opiniach 
w obozie słoweńskim. Cześć posłów słoweń­
skich jest za polityką wolnej ręki, a niechęć 
ich ku Czechom ma mieć swe uzasadnienie 
w tem, że na czele klubu młodoczeskiego stoi 
poseł Stransky, którego politykę uważają za 
najzgubniejszą dla słowiańszczyzny.

W wiedeńskim liście sytuacyjnym wzy­
wa Politik Eząd, aby całym swoim wpływem 
popierał utworzenie nowej większości, do któ­
rej by także czescy posłowie weszli. Błąd po­
pełniony przez rozbicie żelaznej większości 
musi być znowu naprawiony. Także w wę­
gierskim, włoskim i belgijskim parlamencie

udało się przeprowadzenie sanacyi stosunków 
w ten sposób, że według możności uwzglę­
dniono żądania mniejszości, ale dawną wię­
kszość pozostawiono nienaruszoną. Niemiecką 
mniejszość już przekonano, że może ona- za­
wsze stać na stanowisku odpornem, ale musi 
większość szanować. Większość nie może być 
skłonną do połączenia się z tymi, którzy do­
prowadzili do jej rozbicia się.

Politik utrzymuje dalej, że Eząd wypra­
cował już rzekomo projekt nowego regulami­
nu izbowego. Ten projekt ma opierać się na 
regulaminach Izby francuśkiej i węgierskiej. 
Dyety każdego*- posła mają róc-znie wynosić 
2400 zł., ale nie będą wypłacane tym posłom, 
którzy zostaną z posiedzenia za nieprzyzwoite 
zachowanie się wykluczeni. Politik utrzymuje 
wreszcie, że nie powzięto jeśzeze decyzji, 
czy ten projekt ma być parlamentowi jako 
przedłożenie rządowe przedstawiony, lub czy 
ma być oktrejowany.

Z Pozn&tiskiago,
(Pomysł nowego anti-polskiego ustawodawstwa 
agrarnego. - -  Ruch majątków. — Brak nauczy­

cieli katolickich).

Inspirowaire, pisma niemieckie wyja­
wiają coraz więcej szczegółów z zapowiedzia­

nego nowego prawodawstwa agrarnego dla 
poparci'?, niemczyzny w Poznańskiem i Pru­
sach Zachodnich. Na razie jeszcze żadne nie 
wspomina o tein, iżby ludności polskiej zu­
pełnie zabronić chciano nabywania ziemi. 
Eząd, jak się zdaje, na innej drodze, mniej 
radykalniej, zamierza dojść do upragnionego 
celu. I tak obok włości koloaizaeyjnyeh mają 
powstać dzierżawy kolonizacyjne. W tyra celu 
rząd zamierza oto rozparcelować znaczną część 
domen państwowych na mniejsze gospodar­
stwa i na nich osadzić mniej zamożnych 
włościan niemieckich jako dzierżawców. Ale 
nie koniec na tem. Ustawa ta ma zarazem 
uprawniać rząd do nabywania mniejszych 
gospodarstw, głównie polskich, do zamienia­
nia ich na domeny i oddawania również w 
dzierżawę Niemcom pod najkorzystniejszymi 
warunkami. Na zakup gospodarstw takich 
zużyte będą pieniądze, otrzymane ze sprze­
daży nie opłacających się już domen w pro- 
wincyaeh czysto niemieckich. O ile tedy 
komisja kolonizacyjna ma na celu wyku- 
powanie większej własności, o tyle nowa u- 
stawa ma wypierać mniejszych polskich go­
spodarzy.

W Óśtatnieh czasach przWzfa kilka m a­
jątków nieinflnSmn w ręce pokWe.' I  tak 

3 ,Spółka ziemska w Poznaniu* nabiła rnajatki 
rycerskie Żelazno, w powiecie kościańskim, 
w obszarze "około 1500 morgów i Solin, w 
powiecie gnieźnieńskim, oba^f 1400 morgów. 
Wieś rycerską Kuźnicę w powiecie ostsze- 
szowskim, obszaru około 1500 morgów, na­
był od Simona Fraenkla p. Włodzimierz 
Graffstein z Wągrowca. Majątek Kamień pod 
Żerkowem, obejmujący około 2000 morgów, 
nabył p. Pleciński (młodszy) zBugwi dzapod 
Pleszewem. Wreszcie p. Stanisław Różycki z 
Zajączkowa, nabył od Karupmanna przyległy 
majątek Jakóbkowo w powie cie lubawskim za
180.000 marek.

Od wielu lat, przedewszystkiein zaś od 
czasu walki kulturnej* dotkliwy daje się uczuć?! 
brak nauczycieli katolickich w Księstwie. We­
dle urzgŚowej statystyki, ustanowionych było 
tutaj w zaprzesełyin roku przy katolickich 
szkołach tylko .1558 nauczycieli, a dzieci u- 
częszczało 157.173 Na jednego nauczyciela 
przypada więc przeszło sto dzieci.

W poznańskim .-obwodzie regencyjnym 
ustanowionych było 1129 nauczycieli, a dzieci 
uczęszczało do szkół .116.988; tym sposobem 
przypada 103 dzieci na jednego nauczyciela. 
W powiecie średzkim przypada na każdego 
nauczyciela 108, w powiecie’ śremskim 113, 
w grodziskim 115, w gostyńskim 120, w sza 
motulskim 121, w kościańskim 123, w koź­
mińskim 129 dzieci. W statystyce podano 
zuaozną liczbę szkół jedaokiasowych, do któ­
rych uczęszcza przeszło 170 dzieci. Lecz ta ­
kie stósnnki panują nie tylko w obwodzie po­
znańskim, znajdziemy je także w obwodach: 
bydgoskim, raciborskim, opolskim i innych.

Zważywszy przytein. że religijne wy­
chowanie dzieci ju t nie jest takie jak było 
dawniej, kiedy kapłan katolicki opiekował się 
szkolą i nauką religii, nie można się dziwić, 
że pobożność młodego pokolenia coraz więeęjk 
niknie, a liczba młodych przestępców wzrosła 
w przerażający sposób.

K l t O I I K A

Lwów 13 lipca.

— Z c. k. kolei państwowych.
Awans lipcowy w obrębie dyrekcyi stanisławow­
skiej. Na podstawie statutu organizacyjnego awan­
sował, mianował lub posunął w randze p. dy­

rektor kolei państwowych w Stanisławowie na­
stępujących urzędników:

W etacie I dla służby administracyjnej : 
w randze IX posunięty do klasy 2 koncepista 
dr. Wincenty Krzyształowicz w Stanisławowie.

W randze X posunięci do klasy i  koney- 
pienei. dr. Abraham Luster i dr. .Jakób Hammer- 
mann w Stanisławowie.

Do VIII rangi awansował dr. Stefan Drze­
wiecki, lekarz w Stanisławowie.

W etacie II dla budowy i konserwacyi 
posunięci w randze VIII do klasy 2 komisarze 
budownictwa: Alfred Schwarz, naczelnik sekcyi 
konserwacyi w Starożyńcu; Włodzimierz Besaga, 
zastępca naczelnika sekcyi konserwacyi Tarnopol 
II; Jan Ostrowski, zastępca naczelnika sekcyi 
konserwacyi Stanisławów IY; Eustachy Kosso- 
noga w dyrekcyi w Stanisławowie i Benjamin 
Weidenfeld, zastępca naczelnika konserwacyi w 
Czerniowcaoh II.

W IX randze do klasy 2 posunięty adjunkt 
budownictwa Ilersck Groldschmidt w Glurahu- 
morze.

W X randze do klasy 1 posunięci asystenci, 
budownictwa: Izydor Stricker w Stanisławowie, 
Józef Grelber w Kołomyi i Mendel Esslowicz w 
Haliczu.

W etacie III dla warstatów i ogrzewalni, 
w randze VIII do klasy 1 posunięty rewident 
Józef Braun w Stanisławowie.

W IX randze do klasy 2 posunięty adjunkt 
maszyn Klemens Wein w Stanisławowie.

Do rangi X awansowali mianowani asy­
stentami 4 klasy aspiranci: Michał Werbenec w 
Czerniowcaoh, Zygmunt Kittner w Stanisławo­
wie, Aloizy Langer w Czerniowcach, Leib Isser 
Bereś i Leopold Swiergocki w Stanisławowie.

W etacie IV dla ruchu, telegrafu i służby 
komereyalnej w randze VIII do klasy 1 posu­
nięci : rewident Aleksander Dobrzański w Stani­
sławowie i ofieyał Zygmunt Płukasiewicz w 

‘Ickanach. Do klasy 2 posunięci: Karol Kro- 
patschek w Czerniowcach, Jan Spisar w Stani­
sławowie, Józef Tracz w Stanisławowie, Fran­
ciszek Gurtler w Ickanach, Emil Flasch w Czer- 
nioweach, Józef Czerny w Stanisławowie, Adolf 
Melzer w Ickanach, Rudolf Rzehaczek w Stani­
sławowie, Ignacy Feigeles w Czerniowcach, Ro­
man Eosłoński w Husiatynie, Mieczysław Gra­
bowski w Wygodzie?? Franciszek Piątkiewicz w 
Podwysokiem, Jan Bugno w Potutoraoh i Sieg- 
fryd Busch w Czerniowcach.

W IX randze do klasy 2 posunięci: Hi­
polit Segda w Czerniowcach, Fryderyk Dreher 
w Stanisławowie, August Wisgrill w Czernio­
wcach, Kazimierz Radoszewski w Pyszkowcach, 
Stanisław Bugno w Ostrowie-Berezowięy,
liand Jarosz Bóbrce, Bolesław
nisławowie, Wacław Dziubińslu w Boryn.iczach, 
Bazyli Kalmueki w Czerniowcach i Aleksander 
Doinicki w Jezupolu. (C d. n.)

—  Dyrekcya poczt i  telegrafów po­
daje do wiadomości, że na czas Zjazdu lekarzy 
i przyrodników polskich, t. j. na czas od 20 do 
włącznie 24 lipca b. r. będzie utworzonym w 
Krakowie w gmachu Uniwersyteckim ( Collegium 
nooum) urząd pocztowy, który zajmować się 
będzie przyjmowaniem i doręczaniem wszelkiego 
rodzaju przesyłek pocztowych i telegramów.

—  W ydział Towarzystwa „Bursy" imie­
nia Tadeusza Kościuszki w Złoczowie rozpisuje 
na r. szkolny 1900/1 konkurs na obsadzenie 16 
miejsc w bursie złoczowskiej, przeznaczonych 
dla uczniów złoczowskiego gimnazjum, religii 
katolickiej bez różnicy obrządku i narodowości, 
którzy odznaczają się nauką i dobrymi obycza­
jami. Przyjęci uczniowie zobowiążą się dopłacać 
miesięcznie po 16, 20 i 24 koron. Odnośne po­
dania należy wnieść do 31 lipca 1900 na ręce 
dyrektora c. k. gimnazjum w Złoczowie i dołą­
czyć do podania oprócz świadectwa szkolnego z 
ostatniego półrocza, także świadectwo ubóstwa.

—■ Walno zgromadzenie Towarzystwa 
czynnej, pomocy urzędników pocztowych we Lwo­
wie odbyło się dnia l i  b. m. Celem tego To­
warzystwa jest niesienie doraźhej nomocy wdo­
wom i sierotom w razie śmierci głowy rodziny. 
Towarzystwo rozwija się pomyślnie, liczy 774 
członków, a majątek jego dosięga 80.000 K.

— Wyjazd I. krajowej leczniczej 
kolonii rymanowskiej ze Lwowa nastąpi 
w niedzielę, 15 b. m. o godz. 6 min. 30 wie­
czorem. Do Przemyśla przybędzie kolonia o go­
dzinie 9 min. 4 wieczorem, zaś do Chyrowa o 
godz. 1 min. 53 w nocy. Dziatwa, która na 
drogę ma być zaopatrzona w płaszcze, winna 
się zgłosić na dworcu głównym na godzinę przed 
odjazdem, na prowincyi zaś po nadejściu pocią­
gu do kierownika kolonii z czerwoną opaską na 
ramieniu. Do Rymanowa, przybędzie kolonia 16
b. m. o godz. 5 min. 26 rano.

— Egzamin dojrzałości w  gim na­
zyum w Drohobyczu odbył się pod przewo­
dnictwem krajowego inspektora p. Emanuela 
Dworskiego w dniach 5, 6, 9 i 10 lipca b. r. 
W ostatnim dniu przysłuchiwał się egzaminowi 
Wiceprezydent Rady szkolnej krajowej p. dr. Mi­
chał Bobrzyński, zadając uczniom pytania z 
równych dziedzin nauki. Świadectwo dojrzałości 
otrzymali abituryenci: Biliński Julian, Chottiner 
Leon, Diehl Józef, Herschdorfer Szymon, Hołu- 
bowski Jan, Koestlicli Roman, Korpak Szymon, 
Kunaniec]Stefan, Macieliński Józef. Przysłup F e ­
liks, Puszka.” Mikołaj, Rosenfeld Jakób, Schreier

Maksymilian, Schulz Izrael, Sternbach HersZi 
Wolański Onufry.

Przeznaczono 3 uczniów publicznych 1° 
egzaminu poprawczego, reprobowano na rok 1 Ptt‘ 
blicznego i 2 eksternistów.

— Tow. wzaj. pomocy urzędników 
prywatnych liczyło, według przesłanego naW 
sprawozdania, z dniem 30 czerwca r. b. 2.211 
członków rzeczywistych z 10.493 udziałami, 1̂  
uczestników z 55 udziałami, czyli razem z ro- 
czną wkładką (z doliczeniem dopłaty na fuD' 
dusz rezerwowy) 125.916 K., członków wspiera- 
jących 44 i honorowych 9.

Majątek tylko w dziale zapomóg stałyol 
wynosił z dniem 30 czerwca r. b. w efektach 
1,139.360 K., w dwóch realnościaeh wartości 
119.500 K. i gotówką 45.277 K. 56 h., razom 
1,304.137 K. 56 h.

Przybyło w ciągu II. kwartału z powiatów 
i wprost od członków gotówką'26.779 K. 94 h., 
z odsetek i zwrot za stemple do kwitów odsetko­
wych 25.001 K. 94 h., za wylosowane i zreali­
zowane efekta 32.000 K., wpłaty emerytów, wdów 
i sierót do funduszu rezerwowego, tudzież eme­
rytów do funduszu pogrzebowego 1674 zł. 57 ct., 
wpłaty emerytalne urzędników, zwroty zaliczek 
etc. 1196 K. 13 k„ wreszcie przybyło przez 
zastąpienie papierów wartościowych im. wart.
32,000 K.

Wypłacono w Il-im kwartalo na zapo­
mogi stale niezdolnym do pracy członkom, 
wdowom i sierotom, na potrzeby administracyj­
ne, jednorazowe datki i ryczałty pogrzebowe o- 
gółem 62.420 K. 71 h.

Wydano w celu zrealizowania wylosowa­
ne efekty im. wart. 32.000 K. i gotówka na 
zakupno efektów 32.000 K. 60 h.

W II. kwartale przyznał wydział centralny 
Towarzystwa 3 członkom, nieudolnym do pracy, 
stałe zapomogi w rocznej kwocie 702 K. 80 
k., 8 wdowom pensye wdowie w rocznej kwo­
cie 1257 K. — h. i czasowe dla dzieci w ro­
cznej kwocie 371 K. 50 h.

Informacye w sprawie wpisania S p  na 
członka udzielają wydziały powiatowe, tudzież 
wydział centralny we Lwowie, ul. Cicha 1. 1,J

=  Samobójstwo. Józef Derkacz, lat 51, 
żonaty, ojciec 2 dzieci, pomocnik rakarski, wró­
ciwszy po-.godzinie 2 w nocy do domu w stanie 
nietrzeźwym, obwiesił się na pasku na drzwiach 
swego mieszkania. Domownicy rano dopiero spo­
strzegli zwłoki samobójcy, które odstawiono do 
zakładu medecyny sądowej. Niesnaski rodzinne, 
mające prawdopodobnie swe źródło w nałogu pi-

=  Wiadomości policyjne. Przytrzy­
mano notowanego złodzieja Jana Filankiewicza, 
w chwili gdy począł umykać z II. piętra domu 
nr. 7 ul. Zielona ze skradzionem z korytarza 
ubraniem.

Pulares zawierający 2 setki i kartkę za­
stawnicza Banku ormiańskiego zgubił wczoraj 
W. Blass.

— Losowanie posagów. Wczoraj przed 
południem odbyło się w magistracie w obecno­
ści komisji, składającej się z wiceprezydenta p. 
Michalskiego, radcy Strzelbickiego, oraz radnych 
dr. Starczewskiego i Najsarka, losowanie dwu 
posagów po 2100 koron z fundacyi ś. p. 
Kaspra Boczkowskiego. Do urny zgłosiło się 26 
dziewcząt. Wyciągnęły losy pełne Marya Tur­
kowska, sierota po tapicerze i Józefa Kaczor, 
sierota po kowalu.

— Z Towarzystwa wzajemnych ubez­
pieczeń w Krakowie. Do rangi II. etatu 
tegoż Towarzystwa awansował p. Wincenty Ko- 
zubowski, naczelnik biura Towarzystwa wzaje­
mnego kredytu w Krakowie. Do rangi VI. p. 
Stanisław Łubieński, naczelnik sekcyi w Rze­
szowie. Adjunktami I. klasy mianowani pp .: 
Stefan Rutkowski w Ezeszowe, Kazimierz Haas 
w Rzeszowie i Władysław Arciszewski w Krako­
wie. Oficyałem I. klasy p. Władysław Faliszew­
ski w Rzeszowie. Adjunktami II. klasy pp. : 
Stefan Miński we Lwowie, Stanisław Pankow­
ski w Krakowie, Władysław Misz kie wicz w 
Bernie. Asystentami I. klasy p p .: Jan Kobie- 
rzycki w Tarnopolu, Leon Nowak w Krakowie, 
Stanisław Sikorski w Czerniowcach. Asystentami 
II. klasy pp.: Karol Sikorski w Krakowie, Jan 
Leszczyński w Stanisławowi®, Łucyan Bedliński 
w Stanisławowie, Franciszek Link we Lwowie. 
Asystentami III. klasy p p .: Tadeusz Hoszowski 
w Krakowie, Erazm Hoszowski w Czerniowcach, 
Kazimierz Jabłoński w Krakowie, Wincenty Suł­
kowski w Krakowie, Jan Krzyżanowski w Tar­
nopolu, Aleksander Nadwodzki w Stanisławowie, 
Roman Pindelski w Krakowie, Antoni Obertyń- 
ski w Krakowie, Adolf Aulich w Krakowie, Jan 
Szpaltowski w Przemyślu i Eugeniusz Wiśniew­
ski we Lwowie.

— W yrodny ojciec. Tutejszej policyi 
doniesiono, że Jan Sotyk, dozorca domu przy ul. 
Ossolińskich 1. 6, pastwi się w sposób nieludzki 
nad swym trzyletnim nieślubnym chłopcem. 
Przeprowadzono dochodzenia wykazały, że biedne 
dziecko znajduje się rzeczywiście w okropnym 
stanie. Wyrodny ojciec zostanie pociągnięty do 
odpowiedzialności sądowej.

— Do Rymanowa przybyło do końca 
czerwca 267 rodzin a 641 osób.

Ferdy-
S z a m ^ i t  w  S t a - denata
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— W K rynicy bawiło do 3 lipca ro- 
“Zln 1213, osób 1954.

_— Ju b ile u sz  25-letniego istnienia ob- 
cliodzić będzie w niedzielę, 22 b. in. pierwsze 
towarzystwo weteranów wojskowych w Kra­
kowie.

_ ■— P a d e rew sk i bawi obecnie w War­
szawie wraz ze swoją małżonką.

— Mordercę ś. p. WoLodkowiczo 
y e.j podobno już schwytano. Ma nim być nie­
jaki Karłasz, z zawodu handlarz trzody chle­
wnej, który, uciekając w krytycznym czasie z 
pociągu, dwukrotnie strzelił do ścigającego go 
żandarma. Razem z nim zatrzymano niejakiego
I ilipieukę. Obaj zatrzymani są mieszkańcami 
^  Zacharówka, położonej około stacyi Zacisze, 
gdzie przypuszczalnie dokonano morderstwa. Przy 
karłaszu znaleziono przeszło 3000 rubli gotów-

b z którycli posiadania nie potrafił się wytłó- 
maezyć. Z toku śledztwa okazało się, że pociąg 
pocztowy nr. 4, wiozący ś. p- Zofię Wołodko- 
wiezową, był zatrzymany w drodze na 93 wior­
ście od Odessy, z powodu zepsucia się hamulca 
Pneumatycznego przy jednym z wagonów, W ten 
sPosób złoczyńcy skorzystawszy z 20 minutowe- 
8° postoju, wśród ciemnej nocy w polu, mogli 
zakraść się do wagonu.

— Morderstwu. Onegdaj^ w południe 
lokonano w Warszawie niezwykle śmiałego mor­
derstwa, Na rogu ulicy Freta i Nowego Miasta 
jakiś mężczyzna pchnął nożem, czy sztyletem w 
skroń przechodzącą młodą kobietę, która na miej- 
spu W yzionęła ducha. Uderzenie było tak silne, 
lz narzędzie z prawej skroni przeszło przez le- 
*.Y policzek. Morderca zdołał zbiedz. O ile zdo­
lno  zebrać wiadomości na miejscu wypadku, 
nnuderoa, miał być podobno ojcem zabitego

!ewczęc-ia. Ofiara liczy około 18 la t wieku.

— Skutki marsza. Dzienniki _ włoskie 
npowiadaja nastepujaee osobliwe zdarzenie: W d.
I I  z. ml w teatrze" Adrian o w Rzymie podczas 
Przedsta\vienia zaczęły ze szklanego dachu le­
cieć na krzesła kawały szkła, przycztm jedno 
dziecko zostało zranione. Wśród publiczności po­
wstała panika, zaczęto się podnosić z krzeseł i 
spoglądać w górę, gdzie spostrzeżono dwie nogi, 
wyglądające z wybitego otworu. Właściciel o- 
wych nóg robił rozpaczliwe wysiłki, aby się 
wydobyć, lecz krucha opora łamała się, sypiąc 
coraz nową ulewą szkła na widzów tej dziwa­
cznej, lecz i zarazem tragicznej sceny. Zdawało 
się, że lada chwila zagadkowy ekwilibrysta ru­
nie do krzeseł. W tem ogólnem zamieszaniu, 
kiedy nikt nie wiedział, co czynić, dyrektor or­
kiestry, Grolisciani, wpadł na osobliwy pomysł 
zagrania „marsza królewskiego“, czyli właści­
wie włoskiego hymnu narodowego. I skutek o- 
kazał się zadziwiający. Nieznajomy ekwilibrysta, 
nabrawszy nagle energii, ostatnim wysiłkiem 
wydobył się na dach, gdzie zniknął bez śladu, 
publiczność zaś powróciła do swoich miejsc. —■ 
Ostatecznie zagadkowy gimnastyk, który wywarł 
tak nieprzyjemne intermezzo swoim spacerem na 
szklanym dachu, pozostał nieznanym.

— Cenny wachlarz posiada Adeli na
atti; dzisiejsza baronowa Cederstroem. Widnieją

na nim nietylko podpisy własnoręczne wszystkich 
monarchów europejskich, ale i dedykacye, w któ­
rych wyrażają, SW(jj p0(jzjw ąja wielkiej artyst- 

1 . 7̂ vrlri.nem  ̂ cesarz niemiecki Wilhelm I.
napisał. ajcudowniejszemu słowikowi wszyst­
kich cj a®ow > królowa angielska : „Jeśli król 
Lear mia s uszność zapewniając, że słodki głos 
jest dla o le y arem najcenniejszym, ty, moja 
kochana _ c m0, jesteś najbogatsza ze wszyst­
kich kobie , _ uszpańska królowa-regentka: 
„Królowa hiszpańska Hiszpance, którą z rado­
ścią zalicza do swoich poddanych" — Ta osta- I 
tu i a dedykacya nasuwa uwagę, że właściwie1 
1’atti poddaną hiszpańską nie była nigdy. Uro­
dzona w Hiszpana z ojca Włocha, była' podda- 
na włoska; Francuska stała się przez pierwsze ; 
małżeństwo swoje z margrabią Caux, Włoszka 
znów przez drugie ze śpiewakiem Nicolinihu, a 
dzisiaj, poślubiwszy barona CederstroenTa, jest 
Szwedką.

— Pałac kostiumów na wystawie pa i 
ryskiej jest jednym z najbardziej godnych wi­
dzenia. i)ział te.u jest oparty na długoletnich stu- 
dyach historyi kostiumów starożytności, zaś ba. 
daniem epoki od i  do VI wie-u zajął się wy­
bitny archeolog, który udał slć do Damietty i 
znalezione tam na m u m ia c h  szaty rzymskie, ta- 
Piserye i ozdoby przywiózł jako wzory. Te wy­
bawiono osobno w gublotkac i.

W kostiumy przyodziane są lalki, przed­
stawiające w iernie osobistości hm oijczne jak An-
tinoiisa, ulubieńca cesarza lladi y.iiiL poczcuijest 
grupa gnlickich kobiet z czasu napadów na Rzym 
Wiek IV kostiumy w termach juliańskich Wiek 
VI przedstawia św. Klstylda, dająca jałmużnę 
żebrakom przy wyjściu z kościoła. izes iczue 
jest feudalne wnętrze XII w. Przedstawione są 
ta w paradnych kostyumae.li zaślubiny sw. L u­
dwika. Wiek XV przedstawia turnieje, wiek 
XV[ patrycyuszki weneckie na tle epokowego 
obrazu, jako też spotkanie Gabryeli dEstiues z 
łłenrykie.m IV, dalej rodzajowy w stylu Ludwig 
Jta XV podług anegdoty o przyłapaniu cćie  ̂
królewskich na paleniu tytoniu. Dalej widać 
zniniejszony zamek Versailles i świetny w jogo 
Wnętrzu obrazek p, t. „les Visites“ , w najdro­
bniejszych szczegółach strojów i urządzenia zna-  ̂
komicie wykończony. Nie brak oczywiście i Ma- !

ryi-Antoniny z czasów rewolucyi. W drugiej ga- 
leryi wystawione są modele fryzur ze wszyst­
kich wieków.

— Żywy nieboszczyk. Przed laty 15 
opuścił niejaki Robert, handlarz płótna w wiosce 
Saint Eulalie, swe gniazdo rodzinne i udał się 
w świat. Niedawno temu jako 42-letni mężczy­
zna zjawił się w okolicy i zaczął dopytywać, 
żali żyje kto jeszcze z jego krewnych. Znalazł 
nareszcie jedną z knzynek, ale ta, gdy go zoba­
czyła, przestraszyła się okropnie, mniemając, że 
ma trupa przed sobą. Ochłonąwszy z pierwszego 
zdziwienia oświadczyła Robertowi, że dawno gi 
opłakała jako zmarłego i że była nawet na na 
bożeństwie za jego duszę. Takie same przyjęcie 
spotkało go u matki jeszcze żyjącej. Dopiero pó­
źniej wyjaśniła się sprawa, mianowicie ktoś zna­
lazł paszport wojskowy Roberta przed laty 10 
i na tej podstawie nie tylko przybrał nazwisko 
handlarza, ale w dodatku ożenił się pod jego na 
zwiskiein i pozostawił następnie wdowę i dwoje 
dzieci. Mer z Chatre, miejscowości, gdzie żył i 
umarł fałszywy Robert, nie omieszkał urzędo- 
wnie zawiadomić rodzinę w Saint Eulalie, której 
pierwszym obowiązkiem było urządzić nabożeń­
stwo żałobne za duszę kuzyna. Najgorzej wyszła 
na tem biedna wdowa i dzieci oszusta.

ścią. Akt II. W garderobie artystki. Akt III. 
E n  petit comite. Akt IV. Wszystko dobrze.
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O pera. Nie jestem bezwzględnym chwalcą 
„Cavallerii“ , ale pomimo to przyznać nmszę, że 
tkwi w niej, głównie dzięki librettu, tyle siły 
dramatycznej, jak w mało której operze. Z tego 
też powodu najłatwiej ją popsuć niewłaściwą 
obsadą, a już siły operetkowe chyba najmniej 
są powołane do interpretowania postaci, tchną- 
eych, każda na swój sposób, całą siłą namiętno­
ści. Pp. Malawski, Bogucki i panua Schuppówna 
starali się bezwątpienia wykrzesać z swych par- 
tyj jak najwięcej ognia, — że się im to nie 
udało, leży już w kwalifikacjach tych artystów, 
za które ieh trudno pociągać do odpowiedzialno­
ści. Tylko p. Kasprowiczowa jako Łucya zado­
woliła w zupełności.

W roli Santuzzy debiutowała p. Oktawia 
Rojekówna. Debiutantka zwalczać musiała nie 
tylko wszystkie trudności pierwszego występu, 
ale także pewne braki głosu, który nie jest ani 
zbyt silnym, ani zbyt dźwięcznym. Nie zdaje mi 
się także, by w p. Rojekównej tkwił silny ta­
lent dramatyczny, natomiast przyznać jej należy 
niewątpliwą muzykalność, objawiającą się w czy­
stej intouacyi i pewności pod względem taktu i 
rytmu. Jak daleko dojść może p. Rojekówna w 
karyerze scenicznej, tego, jak zawsze po pierw­
szym występie, osądzić nie można., jeżeli występ 
ten nie jest tak wyjątkowym, jak n. p. nieda­
wny debiut p. Ruszkowskiej. Ale jeżeli młoda 
artystka chce szukać przyszłości swej na scenie, 
to zdaje mi się, że nie leży ona dla niej w kie­
runku, który zaznaczyła wczorajszym swym wy­
stępem, a więc w żadnym razie w partyach ści­
śle dramatycznych. s. b.

A dam a K rech o w icck icg o  powieść „Naj­
młodsi" ukazała się świeżo w drugiem wyda­
niu, nakładem Gebethnera i Wolffa w Warszawie.

P a n i  M erkl-N ow acka, primadonna opery 
w Weimarze, wystąpiła w tych dniach w Kra­
kowie w roli Rosiny w „Cyruliku sewilskim". 
Dowodzenie śpiewaczki było zupełne i wielkie. 
Dzienniki podnoszą jej piękoy, czysty i melo­
dyjny głos, oraz wyborną szkołę. Pani Merkio- 
wa zostanie zangażowauą do opery lwowskiej. Na 
przedstawieniu w Krakowie był obecny dyrektor 
Pawlikowski.

Aleksander Michałowski — jak się
dowiadujemy — koncertować będzie wciągu 
lata w Zakopanem. Liczni wielbiciele gry zna­
komitego artysty powitają tę wiadomość z wiel- 
kicm zadowoleniom.

R cpcH oa? te a tru  łsr. S k arb k a .
(Ceny miejsc zniżone).

Dziś w piątek wieczór humorystyczny Gu­
stawa Fischera. Program nowy.

W sobotę „Żydówka®, wielka opera w 5 
aktach IlaUwyego. Pierwszy gościnny występ 
Władysława Floryańskiego, artysty opery war­
szawskiej.

W niedzielę „Halka", opera narodowa w 
4 aktach Stanisława Moniuszki. Drugi gościnny 
występ Władysława Floryańskiego, artysty ope­
ry warszawskiej.

W poniedziałek nie będzie przedstawienia.
We wtorek „Dalibor", wielka opera hi­

storyczna w 4 aktach Smetany. Trzeci i ostatni 
gościnny występ Władysława Floryańskiego.

Wo środę (wznowienie) „Palestrant", ope­
ra komiczna w 4 aktach Karola Millóekera.

We czwartek po raz pierwszy „Sposób na 
mężów", wodewil w 4 aktach Marsa i Henne-

Adolfa '“S e L ^ n f 0 Ak1°gr M PrZeT  ^uaua. i  Mąz nad przepa-

Lwowski" 2 dnia 14 lipca 1900.

Dnia 12 i 13 lipca nadesłano w dal­
szym ciągu następujące doniesienia o podnie­
sieniu się stanu wód w rzekach krajowych 
ponad stan normalny :

g o l a  w Żywcu 8 lipca 1*90 m., 9 ii* 
pca 1-75 m., 10 lipca L45 m.; woda opada.

D u n a j e c  w Kurowie 8 lipca 2'78 m.,
9 lipca 2-13 m., 10 lipca D65 m., 11 lipca 
1-45 m., woda opada; w Melsztyme 7 lipca 
1-83 m., 8 lipca 2-78 m., 9 lipca 1 65 m ,
10 lipca 1-86 m. woda opada.

B i a ł a  w Koszycach pod Tarnowem, 
10 lipca 0-63 m.; w' Ciężkowicach 12 lipca 
16 5  m., woda opada.

Stan wód S t r y j a  i S w i c y równy jest 
pod względem rozmiarów wylewowi z r. 189J; 
woda w° rzece Stryju wzniosła się do wysoko­
ści 6 m. Dnia 12 lipca o godz. 5 po połu­
dniu woda zaczęła opadać. _

D n i e s t r  wystąpił z brzegów i zajął 
dolna cześć Petryłowa, w Niźniowie zaś pod­
niósł się ''13 lipca o 5‘10 m. ponad stan nor-

malnyMost logow y  w Niźniowie w wielkiem
niebezpieczeństwie wskutek zatrzymania się na 
nim tratew uniesionych z górnego biego. Dwa 
środkowe jarzma mostu, gdzie jest najwięcej 
tratew spiętrzonych są bardzo zagrożone. Około 
300 domów w Niźnowie i gościniec na kil­
kaset metrów przed i za mostem są zalane, 
przystęp do mostu tylko łodziami i to z tru­
dnościąj*st możliwy. Akcya ratunkowa w toku.

S a n  w skutek kilkodniowej słoty bar­
dzo szybko wzbiera; dnia 12 lipca o 8 go­
dzinie'rano był stan wody w Przemyślu 30 
cm, niżej zera, a o godzinie 5 po południu 
wynosił 'już 2'30 nad zerem, zatem w ciągu 
9 godzin podniosła się woda o 2 bt) m.

San pod Sanokiem wystąpił z brzegów, 
zalewając plac musztry i pole; stan wody w 
Olchowcach dnia 12 lipca o godzinie _ 4 rano 
był wzniesiony o 2-05 m., a o godzinie 4 po 
południu opadła woda do 1'49 m. Deszcz u- 
lewny pada bez przerwy.

W Demni wyźnej przerwały nadzwy­
czaj wezbrane fale kilka mostów na drodze 
ze Skolego do Kozłowej, w skutek czego ko- 
munikacya została przerwana.

Ś w i e a  wystąpiła w Sokołowie z brze­
gów i zalała miasto, które obecnie jest jeszcze 
pod wodą. Komunikacya w 5 miejscach w 
mieście i "w kierunku Stryja przerwana, do­
my podmulone, ogrody zniszczone. Bliższych 
szczegółów o poczynionych w miasteczku szko- 
dach°brak z powodu wysokiego jeszcze stanu 
wody.

Od naocznego świadka przebywającego 
w S i w c e  nadeszło następujące sprawozda­
nie : Dnia 11 lipca o godzinie 8 wieczorem, 
rzeka Siwka wzniesiona do wysokości brze­
gów, t. j. około 4 metrów ponad stan  nor­
malny, podczas gdy wodostan na Dniestize 
powyżej ujścia Siwki wykazywał stan wody 
P35 m. O godzinie 12 w nocy wzniosły się 
wody Siwki do wysokości 5 50 m. nad noi- 
malny, woda wystąpiła z brzegów i 
po gruntach szerokim strumieniem około U 
m. głębokim, przelewała się najkrótszą drogą 
do Dniestru, którego woda była wzniesiona 
około na 2 metry.5j ,

Dnia 12 lipca o godzinie 4 rano woda 
w Siwcenie co opadła, natomiast Dniestr przy 
brał gwałtownie i o godz. 8 rano był wzm

S10Dy Nadbrzeżna (po lewym brzeguj droga 
dojazdowa do Martynowa Stor.ego na 
2 kim. znajduje się pod wodą. W o d a  pize e- 
wa sie przez gościniec strumieniem oO cin. 
głębokim. Droga Siwka-Zurawno na długości 
I  kim jest również pod wodą, głęboką około 
1-50 m Na drodze Siwka-Halicz most na 
rzece Siwce podmyty i grozi zawaleniem. O 
godz 2 z południa Dniestr podniósł się do 
4'50 m. , . , ,

Komunikacya na gosemcu rządowym 
Bursztyn- Wojniłów zupełnie przerwana po­
nieważ dojazd do mostu na lewym brzegu za­
lany na 1-50 m. głęboką wodą. Część gminy 
Siwki i cała niemal gmina Martyno w Stary 
7 n a id u i o sie pod wodą, która w niektórych 
domach sięga do strzechy. Woda w Dni*- 
strze jeszcze przybywa, jakkolwiek bardzo 
pow oli.

* vJako wytłumaczenie objawu tak gwał­
townego przybywania wód w rzekach naszyć i 
mogą 'posłużyć następujące doniesienia stacyj 
ombroinetrycznych:

Ze Starego Sambora donoszą, że po wie u 
dniach deszczowych, w ciągu których 
przesiąkła zupełnie wilgocią, spadł P. 
deszcz, którego wysokość na dobę wy on 
66 milimetrów.

W Wasylkowcach spadły dnia U  lipca 
w ciągu 8 godzin 91 milimetrów deszczu.

W Bereźnicy ad Stryj wynosił opad 
z 12 lipca 74 milimetrów na dobę.

j Wreszcie w Stryju opad z dnia 11 lipca 
osiągnął niebywałą wysokość 121 milimetrów 
na dobę.

Ponieważ ziemia była już w skutek po­
przednio spadłych deszczów przesycona wil­
gocią, przeto przeważna część opadów gwał­
townych z 11 i 12 lipca spłynęła w krótkim 
stosunkowo czasie do potoków i rzek i ztąd 
pochodzą owe szybkie i nadzwyczajne we­
zbrania.

I J POTOM

(Kazimierz Gliński: Krzywda. Powieść. W ar­
szawa 1900. N akład Gebethnera i Wolffa; 
Kazimierz Daniloioicz - Strzelbicld: Blichtr. 
Sceny z sycia. Warszawa 1900. Nakład księ­
garni T. Paprockiego i Spółki f i  Kazimierz 
Laskowski: Licytanci. Szkice z żyda. W ar­

szawa 1900).

(Dokończenie).

Odmiennego wrażenia doznaje się po 
przeczytaniu „Blichtru" Autor — jak z wielu 
danych wnioskować mamy prawo — należy 
do młodszej generacyi piszących. Mamy przed 
sobą jego powieść, odznaczoną na konkursie 
warszawskiego Głosu. Są to w istocie — jak 
autor słusznie nazwał —- sceny z życia, ko­
piowane przezeń z ogromnym realizmem. Ta­
lentu p. Strzelbickiemu odmówić niepodobna; 
posiada on go pewną dozę, ale t<m; musi się 
jeszcze przetrawić i wyraźniej skrystalizować”. 
W każdym razie, już dzisiaj dał nam autor 
galeryę typów ciekawych i nawet — co bar­
dzo ważne — dosyć świeżych i nowych. Po­
wieść jego w drugiej swej częl^i słabnie, 
akcyę zabija tendeneya, dysputy na zebra­
niach u Ebertiniego i malarza Niemirycza 
przeciągają się zbyt długo, nużą nawet, cóż 
kiedy młody autor pragnął koniecznie wyło­
żyć swoje zapatrywania na życie, literaturę, 
sztukę i t. d. Ciekawym bardzo jest typ głó­
wnego bohatera powieści Rowmunta. Potomek 
to książęcej rodziny, rzucony na bruk miejski, 
gdzie oszukiwany przez wszystkich dokoła 
siebie, sam zmyśla na potęgę, głosząc urbi 
et orbi o spodziewanym ogromnym spadku, 
o powieści, którą pisze na konkurs, wielkich 
swoich wpływach w świeciKliterackim.... J e ­
dni z jego towarzyszów śpiewają szczerze hy­
mny o talencie pisarskim Rowmunta, insi 
czynią to ze znaczącem wzruszeniem ramion 
lub skrzywbniem twarzy; a Rowmunt tym­
czasem bałamuci jedną pannę po drugiej, 
sprowadza na manowce córlri zbankrutowa­
nych ziemiańskich rodzin ; jako egoista pierw­
szej wody łamie niemiłosiernie życie i egzy- 
steneye ulegających mu słabych istot, poszu­
kuje bezustannie^ bogatego ożenku, _ któryby 
mu pozwolił żyć w zbytku i próżniactwie
i.... robi bezustannie notatki, obserwuje oto­
czenie, zbiera materyaiy do powieści konkur­
sowej, na której napisanie sił inu braknie. 
Owo wewnętrzne szamotanie siguRowmunta, 
bezustanne błądzenie po manowcach; owe pra­
cowite próżniactwo młodego autora i całego 
jego otoczenia, hołdującego jedynie b l i c h ­
t r o w i ,  przedstawił p. Strzelbie?! nader in­
teresująco. Czytelnika przygnębia jeno bezgra­
niczny pesymizm, wiejący z każdego rozdziału 
książki; przeraża go cała galerya, oszustów, 
złodziei, próżniaków, noszących nazwiska naj­
zacniejszych rodzin, które wyrzucone zbiegiem 
wypadków z dworów wiejskich na bruk miej­
ski, zdeprawowały się tam doszczętnie, sta­
czając się do jakiegoś'olbrzymiego bagna bez 
możności otrząśnięcia się z tych okropnych 
brudów. Zle też uczynił autor nadając owym 
wyrzutkom społeczeństwa nazwiska osób żyją­
cych, wdzięczne mu one chyba za to nie 
będą.

W całej okropnej kompanii spotykamy 
zaledwie parę postaci świetlanych; na gale- 
rye niewiaścią złożyły się kobiety o płytkich 
umysłach, głupie, pyszałkowate, zaniedbane 
w stro ju; panny niemal bez wyjątku pozba­
wione głębszych pojęć etycznych, stanowiące 
łatwa zdobycz dla salonowych lwów; pra­
w d a ' — jest śliczna postać biednej Lenki, 
porzuconej przez Rowmufitii, ale ta przecho­
dzi niepostrzeżenie, umiera zbyt rychło. O ty­
pach meskii h wspominaliśmy wyżej. I tutaj 
na palcach jednej ręki wyliczymy uczciwych; 
inni — godni swoich towarzyszek salonowych. 
Główna tendeneya autora, wyłusz&ona prze­
zeń wr kilku mifejscach, da się zamknąć w 
słowach, ze dla szlachcica polskiego najod- 
powiodnięjszem miejscem pobytu dwór wiSjr. ’ 
ski; zajęciem — praca na czarnej ukochanej 
roli. Wyzuwszy się nieopatrznie z ziemi, mar­
nieje w mieście, przysparzając nowe zdepra­
wowane typy do odmalowanej przez p. Strzei- 
bickiego zacnej galeryi. — Czy zapatrywanie 
autora można przyjąć bez zastrzeżeń? to jW1, 
szcze wielkie pytanie, nie tu jednak miejsce 
na polemikę. Jeśli jego czarne „sceny z ży­
cia" zachęcą ziemian do trzymania .się pazii 
rami dworów wiejskich, wpływ to będzie bar­
dzo dodatni i pożyteczny. Mimo wszelkie bra­
ki — „Blichtr" — powtarzamy raz jeszcze —
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nie pozbawiony jest talentu, a jako taka, po­
wieść zasługuje na poznanie.

O trzecim ze wspomnianych w nagłów­
ka Kazimierzów, o p. Laskowskim, pisaliśmy 
na tem miejscu niejednokrotnie. Uciera się 
już coraz powszechniej twierdzenie czyjeś, że 
jest to obecnie jedyny spadkobierca niezapo­
mnianego Klemensa Junoszy Szaniawskiego. 
I tak jest w istocie: p. Kazimierz Laskowski 
zna drobną szlachtę i zamknięty w sobie 
świat żydowski dobrze; sięga też do tej skar­
bnicy doskonałych typów często, korzystając 
z obfitego materyału za przykładem Junoszy 
nader umiejętnie. Skoro zapragnie jednak ma­
lować inne warstwy społeczeństwa, siły go 
zawodzą, rezultaty stają w odwrotnym stosun­
ku do zamiarów i chęci, krytyka i czytelnicy 
zamykają wydaną przezeń nową książkę z 
rozczarowaniem.

Taki przykry fakt zaszedł n. p. z po­
wieścią p. t. „K ulturtraeger"; wtedy to wy­
rażono pragnienie, by sympatyczny autor po­
wrócił do swojej dziedziny i dał nam opowieść 
z życia drobnej szlachty lub żydów. P. La­
skowski na skierowane doń wezwanie nie oka­
zał się głuchym, a świeżo puszczony w świat 
przez warszawską księgarnię Paprockiego i 
Spółki zbiorek „szkiców z życia" p. t. „Li­
cytanci", wykazuje najdowodniej, że autor do­
równał swemu pierwowzorowi pod wielu wzglę­
dami. Licytanci, to naprawdę galerya dosko­
nałych typów żydowskich z warszawskiego 
bruku, a choć autor kreśli je czasami kilku 
zaledwie pociągnięciami pióra, występują one 
mimo to w całej pełni życia i ruchu. Czytel­
nik odbiera nadto wrażenie, że p. Laskowski 
poznał owe ciemne postacie do gruntu, że ze­
tknął się z niemi osobiście niejednokrotnie, 
nie poprzestając jedynie na powtórzeniu opo­
wiadania innych lub tworzeniu typów na pod­
stawie przeczytanych książek. Typy jego żyją, 
myślą i działają — i to jest największa za­
leta elegancko wydanego tomiku, na który 
złożyło się ośm obrazków, malujących roz­
maitego rodzaju licytantów warszawskich. Bo 
owe pijawki, głuche i ślepe na łzy i nędzę 
ludzką, związane w kartele i stowarzyszenia, 
ułatwiające irn w wysokim stopniu nabywanie 
wszystkiego co się da za bezcen, dzielą się na 
najrozmaitsze kategorye, choć na pierwszy 
rzut oka rnożnaby je podciągnąć pod jeden 
wspólny strychulec. Ułożywszy rano cały plan 
działania w uprzywilejowanej kawiarence (szkic 
p. t. „Zamiast wstępu"), rozbiegają się zło­
wróżbne kruki po mieście, by następnie cało­
dziennym zyskiem, przy akompaniamencie 
wrzasków i przekleństw, dzielić się wieczorem. 
Jeden z licytantów znany jest pod mianem 
„podbijaeza", maszeruje więc do sądu, by roz- 
maiterai sztuczkami i manewrami jednym uła­
twiać, drugim utrudniać kupno i sprzedaż. 
Drugi uprawia „pierzynkowy in teres"; inny 
poluje u łatwowiernych na „antyki" i t. d. 
Ktokolwiek zapragnie rozmaite typy licytan­
tów poznać, niechaj weźmie do ręki zbiorek 
p. Laskowskiego, a lektura ta z pewnością go 
nie znudzi.

M ichał R —e.

Korespondencya Redakcyi.

P. Henr. U L ... w Krakowie. Będzie 
w numerze niedzielnym.

G 0SPO D ABSTW O  i  H ANDEL
Wiedeń, 18 lipca. Wobec podniesio­

nych w dziennikach zażaleń z powodu nie- 
przyjmowania przy opłacie ceł monety koro­
nowej, wskazują ze strony kompetentnej na 
to, iż przez ostatnie Rozporządzenia rainiste- 
ryalne, w których co do płacenia należytości 
cłowych w srebrze jest tylko mowa o gulde­
nach srebrnych, nie nastąpiła żadna zmiana 
w dotychczasowej praktyce, albowiem wedle 
istniejących prawnych postanowień przy opła­
tach ceł dopuszczalne są tylko srebrne mo­
nety obiegowe, a tymczasem ani jednokoro- 
nówki ani też pięciokoronówki nie są uważane 
za srebrny pieniądz obiegowy.

Przymusowa sprzedaż majątków. Bank 
kijowski wystawił na sprzedaż w guberuii 
kijowskiej 25 majątków, w podolskiej 20 i w 
wołyńskiej 60. Są to dobra przeważnie śre­
dniej, od 100—1000 dziesięcin rozciągłości, a 
jeden tylko majątek hr. Tyszkiewicza, poło­
żony w powiecie żytomierskim, przenosi 14l/s 
tysięcy dzios. Składa się on z 13 wsi i kilku 
kolonij. _______ __

Wiedeń, 13 lipca. Cukier (spokojnie) 
29'60. Nafta niezmieniona. Spirytus (nie­
zmieniony) 44 — do 44-40.

Wiedeń, 13 lipca. Targ zbożowy.(Kursa 
to koronach i po 50 Mg.). Pszenica na je­
sień 7 97 do 7'98. na wiosnę — '— d o —•—. 
Zyto na jesień 7T6 do 7*17, na w iosnę—' — 
do — . Kukurudza na czerwiec lipiec —’—

do —•— , na lipiec-sierpień 6-04 do 6 05, na • 
sierpień-wrzesień —•—, na wrzesień-paździer- 
n i k6T3  do 614, na maj 1901 — •— d o — •—. 
Owies na jesień 5 55 do 5-56, na wiosnę 
—•— do — •—. Rzepak na sierpień-wrzesień 
13 60 do 13-70, na wrzesień-październik 
— •— do —•— , na styczeń-luty 1901 — ■— 
do —•—. Olej rzepakowy na wrzesień-gru­
dzień — do —■— . Tendencya: słaba. Po­
goda: piękna.

B u d ap esz t, 13 lipca. Targ zbożowy. 
(Kursa w koronach i po 50 Mg.) Pszenica na 
październik 7-87 do 7 89. Zyto na październik 
6 89 do 690.  Owies na październik 5’24 do 
5-25. Kukurudza na lipiec 5"8o do 5-86, 
na sierpień 5 82 do 5-83, na maj 1901 
4 82 do 4 84. Rzepak na sierpień 13 30 do 
1340. Oferty na pszenicę: żywe. Chęć ku­
pna : dobra. Tendencya: silna. Pogoda: pię­
kna.

B e rlin , 13 lipca. Banknoty austrya- 
ckie (podług obliczenia procentowego) 84'30, 
Spirytus 50-30.

Paryż, 13 lipca. Trzyprocentowa renta 
99-97. Mąka 27-20.

Frankfurt, 13 lipca. Austryaekie Kre­
dyty 211-10, Koleje państwowe 14110, 
Alpiny — ■—, Disconto 176-25, Laura 216-25, 
Montany —•—. Tendencya: — .

G ie łd a  towarowa. Cukier surowy 
loco Aussig 29-40 do 29 50, loco Ołomu­
niec 27 70 do 27 90, loco Berno-Wiodeń 
2770 do 27 90, na sierpień loco Aussig 29 50 
do 29 60. Cukier w kostkach: prim a  86-75 
do 87 —, secunda 80-25 do 86'50. Spirytus 
kontyngentowany: loco Wiedeń 44"— do 
44 40. — Nafta kaukaska: transito Tryest 
1150 do 12-— , galicyjska przeźroczysta 
38-50 do 39 50. Ceny w koronach.

T arg zb ożow y .

Lwów, 12-go lipca. Pszenica gotowa 
15 20 do 16-— , pszenica na terrnina — •— do
— •— , żyto gotowe 12 — do 12 50, żyto na 
termina —■— do —•— , owies obroczny go­
towy l i -— do 12 —, owies na termina —
do — •— jęczmień pastewny 10 50 do 11-— , 
jęczmień browarniczy 12-— do 13’—, groch 
do gotowania 14'50 do 28-— , wyka 13 25 do 
do 14-— , nasienie lniane — •— do — •—, na­
sienie konopne — ' — do — ■—, bób — •— 
do —‘—. b o b ik ll'2 0  do 12-—,h reczk al8 - — 
do 19-— , koniczyna czerwona galicyjska—•— 
do —• —, biała —•— do —-— , tymotka 
—-— do —'—, szwedzka — '— do — -—, 
kukurudza 13"— do 14"—, nowa — •— do 
—•— do lei stary —-— d o — •— , nowy za
— kilo — ■— do — ■ —, rzepak 21-75 do 
22 50, groch pastewny 11-50 do 12-—.

Spirytus loco za 50 litr. gotowy 17-50 
do 18"—, na termin 16-75 do 17-50, waran-
ty — do -

Sprawozdanie tygodniowe Izby han­
dlowej i przemysłowej o cenach zboża i pro­
duktów we Lwowie od dnia 2 do 8 lipca
b. r. bez opłaty akcyzowej. (Waluta koron.). 
Pszenica 7-80 do 7-95, żyto 5'80 do 6' —, ję­
czmień browarny 6-15 do 6-50, pastewny 
5"50 do 6-— , owies 5'65 do 6 -—, hreczka 
8 -— do 9 —, kukurudza zeszłoroczna 6-40do 
6 75, kukurudza nowa — •— do — •—, proso 
— •— do —•—, groch do gotowania 7'50 do 
10-15, groch pastewny 6-40 do 6-75, soczewi­
ca —"— do —•— , fasola — •— do —•— , 
bobik 5 65 do 6-15, wyka 5"50 do 5"75, ko­
niczyna czerwona —•— do —■— , koniczyna 
biała — do — *—, koniczyna szwedzka — ■— 
do — •—, tymotka — •— do —■—, anyż
rossyjski —•....  do —•—, anyż płaski —•—
do , kminek —•— dc — —, rzepak 
zimowy 11 '— do 11-50, rzepak letni —' — 
do — , rz-pak nowy — •— do — •— , nasienie
lniane —•— do — ■— , nasienie konopne — ■— 
do —•—, chmiel za — kilogramów —'— do 
—•— , łój 35'— do 36-— , nafta zwykła 
17 — do 18-—, nafta salonowa 19-— do 20’—, 
wosk ziemny —-— do — '—, wszystko za 
50 kilogramów, skóry surowe — ■— do 
—-—, spirytus 10.000 litr-procentowy, kon­
tyngentowany, bez podatku konsumcyjnego 
41.50 do 42-— koron.

0STAT1 IA PO 0 ETA

N a j j .  P a n  przyjął we środę po połu­
dniu w Ischl na audyencyi ambasadora fran­
cuskiego margrabiego de Reverseaux, który 
otrzymał też następnie zaproszenie do stołu 
Cesarskiego na obiad familijny.

Najd. Arcyksiążę Otton wyjechał onegdaj 
z Wiednia do Paryża, w celu zwiedzenia wy­
stawy powszechnej.

P. Prezydent Ministrów dr. Koerber, jak 
twierdzą dzienniki, wyjedzie dziś lub jutro 
z Wiednia do Ischl, ze sprawozdaniem o spra­
wach bieżących do Najj. Pana.

Jak Czas donosi, P. Minister dr. Pię­
tak wyjechać ma dziś z Wiednia na kilkuty­
godniowy pobyt do Zakopanego. Według tegoż 
dziennika, słychać, że także P. Minister han­
dlu baron Cali przybędzie pod koniec bieżą­
cego miesiąca do Zakopanego, dla zwiedzenia 
tej miejscowości.

Z Lipska donoszą:
W Towarzystwach polskich w Lipsku 

przeprowadza poiicya śledztwo co do wysyłki 
składek na rzecz t. z. skarbu narodowego 
w Rappersvjllu, oraz zażądała od dwóch To­
warzystw polskich protokołów i ksiąg kaso­
wych.

Liberalna prasa niemiecka wzywa już 
stronników swoich, ażeby organizowali się do 
walki o nowe traktaty handlowe z Rossyą i 
Austro-Węgrami. Obecne traktaty, korzystne 
dla wielkiego przemysłu a uważane za szko­
dliwe dla rolnietwa, upłyną w roku 1902, 
a że rząd niejednokrotnie dał do zrozumienia, 
iż w nowych traktatach lepiej uwzględni in­
teres rolnictwa, więc prasa wolnohandlowa dziś 
już stara się temu zapobiedz.

Z powodu zaślubin księcia Maksymilia­
na Bawarskiego z córką księcia Kumberlandu 
piszą ministeryalne Berliner Neust. Nachr. : 
„Wobec różnego rodzaju kombinacyi podnie­
siono już z właściwej strony, iż ten związek 
małżeński nie zmienia w niezem zgoła sto­
sunków i widoków ks. Kumberlanda tudzież 
jego syna do tronu brunszwiekiego. Lecz po­
dobnie jak w swoim czasie wydanie t z. 
funduszu welfiekiegoi spotkanie się cesarza Wil­
helma z ks. Kumberland w Wiedniu wywarło 
wpływ pojednawczy, tak saino też połączenie 
obecnie ściślejszym węzłem spokrewnionego 
z cesarzem Wilhelmem domu badeńskiego z 
welfickim domem książęcym oddziała nieza­
wodnie kojąco na dawny antagonizm".

Mianowany w miejsce zamordowanego 
w Chinach posła niemieckiego dr. Kettelera 
dotychczasowy poseł przy dworzy luksenbur- 
skim dr. Mu mm v. tóchwarzenstein, uchodzi 
za jednego z najzdolniejszych młodych dy­
plomatów niemieckich. W Chinach nie był 
jeszcze nigdy. Rozpoczął swą karyerę dyplo­
matyczną na B a łk a n a c h ,  w S o fii i w B u k a ­
reszcie, potem wezwany był przez Marsc-halla 
do urzędu spraw zagranicznych, gdzie odzna 
czył się w zakresie polityki handlowej. W prze­
szłym roku zastępował chorego ambasadora 
niemieckiego w Waszyngtonie, a ostatnimi 
czasy był posłem w Luksemburgu.

Warsa. Dniew. donosi, że ross. mini­
sterstwo wojny zamówiło 6000 nowych ar­
mat w zakładach : Putiłowskim, Aleksandrow­
skim, Sormowskim, Permskim i Obuehow- 
skim.

Niedawno Praw. Wiestnik doniósł o przy­
jęciu do poddaństwa rossyjskiego Teresy- 
Elźbiety-Maryi-Józefy Sapieżyny, oraz dzieci 
je j:  Maryi-Józefy-Eiżbiety. Jadwigi-Maryi-
Józefy-Ewy, Pawła Józefa-Kazimierza Florya- 
n ai Elżbiety-Karoliny-Maryi-Józefy Sapiechów. 
Obecnie dzienniki objaśniają, że Teresa z ks. 
Sanguszków ks. Sapieżyna dziedziczy po matce, 
% domu hrabiance Boreh, dobra Warklany, 
w pow. rzeżyckim, gub. witebskiej, obejmu­
jące 10.000 des., jest przytem synowicą i je­
dyną spadkobierczynią ś. p. ks. Romana San­
guszki, właściciela Sław u ty, Zasławia, Bia- 
łogródki i innych dóbr na Wołyniu.

Ambasada rossyjska w Konstantynopo­
lu — jak telegrafują prywatnie ze stolicy tu­
reckiej — wręczyła onegdaj Porcie notę z 
żądaniem, aby Porta poleciła konsulom ture­
ckim na Kaukazie zaopatrzyć wizą pasporty 
około 3.000 kupców ormiańskich, którzy schro­
niwszy się w swoim czasie przed prześlado­
waniem władz tureckich i hord kurdyjskich 
na terytoryum rossyjskie chcą teraz powrócić 
do ojczyzny.

Prezydent Republiki franc. zamianował już 
generałów dowodzących na lądzie i morzu eks- 
pedyoyą francuską do Chin. Pierwszym jest 
generał Yiyrin, drugim admirał Pottier. Ge­
nerał dywizyi Viyrin, który ma lat 61 od­
znaczył się w Madagaskarze. Pottier jest 
prefektem morskim portu wojennego Roche- 
fort; przed trzema laty kierował wyprawą do 
Krety, biorąc wybitny udział w paeyfikacyi 
wyspy.

Wszystkie dzienniki cieszą się z odro­
czenia Izb. Figaro kończy swój polityczny 
przegląd słowami charakterystycznemi: A te­
raz dobra nowina, Izby rozpoczęły wakacye. 
Gaudeamus igitur!

Z Konstantynopola donoszą: Według
wiadomości, nadeszłych ze stolicy Cypru, 
ujawnił się tam ruch powstańczy, skierowany 
przeciw Anglii. Mahometańskieh duchownych 
powołano do stolicy tureckiej, aby dali w tej 
sprawie wyjaśnienia.

Szach perski po jednomiesięcznej kura- 
cyi zagranicą przybędzie dnia 16 b. m, do 
Wierzbołowa, ztąd uda sję do Petersburga, 
gdzie zabawi 4 do 5 dni. Z Petersburga przez 
Królewiec powróci zagranicę, w celu złożenia 
wizyt kilku dworom europejskim, między in­
nymi w Madrycie i Londynie.

Nacjonalistyczne dzienniki i komitety 
agitacyjne w Paryżu c. cą zgotować demon 
stracyjne przyjęcie Czechom, którzy przybyć 
mają do Paryża, jakoteż Irlandczykom. Mille- 
voye pisze w dzienniku P atrie : „Czesi i I r ­
landczycy są jedynymi narodami, okazującymi 
nam sympatyę. Praga i Dublin, pośród po­
wszechnej podłości, mają odwagę zachowy­
wać się w obee nas szlachetnie".

Minister spraw zagranicznych Delcasse 
wydał przedwczoraj, jak wiadomo, śniadanie 
na cześć bawiącego w Paryżu austro - węgier­
skiego Ministra spraw zagranicznych hr. Go- 
łuchowskiego. Na śniadaniu tem byli między 
innymi: ambasador austro - węgierski hr. Wol- 
kenstein, nuncyusz papieski Lorenzelli, wło­
ski ambasador hr. Tornielli, prezydent mini­
strów Waldeck-Rousseau, minister kolonii 
Deerais, minister handlu Millerand i inni 
ministrowie i dyplomaci oraz komisarz gene­
ralny austryacki baron Exner.

Jak dowiaduje się Pol. Cor., gwałty i 
grabieże w okręgu Giljan (w Macedonii) skie­
rowane przeciw ludności serbskiej a z powo­
du których poseł serbski w Konstantynopolu 
wniósł niedawno energiczne zażalenie do rzą­
du tureckiego, trwają ciągle. Skutkiem tego 
wielu Serbów schroniło się na terytoryum 
królestwa serbskiego, W ostatnich mianowicie 
czasach dwie bandy arnauckie spaliły dwa­
naście wsi, zrabowały kilka tysięcy sztuk by­
dła i dopuszczały się na chrześcianach stra­
sznych okrucieństw. Na miejsce wypadków 
wysłał wprawdzie gubernator Kossowa dwa 
bataliony wojska regularnego, lecz już ponie­
wczasie. Ze strony tureckiej usiłują jeżeli już 
niezupełnie zaprzeczyć tym wypadkom to przy­
najmniej przedstawić je  w świetle nieporów­
nanie łagodniejszem, niż to wynika z donie­
sień serbskich.

Morning Post donosi z Nowego Jorku, 
że nadszedł rozkaz, aby okręty amerykańskie 
transportowe wysłać, do Kuby i Portorico, a 
wszystkie zbędne tam wojska przewieść dla 
służby w Chinach.

Doniesienia z terenu krwawych wypad­
ków w Chinach stwierdzają wyższość armat 
chińskich nad europejskiemi. Wobec tego 
warto zaznaczyć, że w Izbie gmin w Londy­
nie podsekretarz stanu Wyndham oświadczył, 
że od r. 1895 po wojnie chińsko-japońskiej 
tylko dwie firmy angielskie dostarczyły Chi­
nom 71 dział fortecznych z okrągło 12.000 
nabojów, 123 dział polowych z 50.000 na­
bojów, 297 kartaczownic z 4,230.000 nabo­
jów. Oprócz zaś tych dwóch firm, których 
dostawy są cyfrowo znane, dostarczyły Chi­
nom broni także inne firmy angielskie. — 
Anglia nie jest tu jednak odosobnioną. Kore­
spondent D aily Fzpress z Shanghaju donosi, 
że dowódcy chińskich powstańców i wojsk 
regularnych, którzy walczą przeciw Europej­
czykom, zamierzają trzymać się wskazówek i 
planów, ułożonych w r. z przez oficerów nie­
mieckich, służących w wojsku chiriskiem, 
wobec ówczesnych obaw wojny z Rossyą. 
Chiny zgromadziły też wówczas ogromne za­
pasy armat i karabinów, przewiezione z Nie­
miec.

Jak wiadomo, cesarz Wilhelm wyjechał 
już z Kielu w podróż morską na północ, na- 
samprzód do Bergen; ze względu jednak na 
wypadki chińskie cesarz zabawi na tej wy­
cieczce podobno nie dłużej jak 10 dni.

Mowy pożegnalnej cesarza do oficerów, 
którzy wyjechali do Chin, dotychczas nie o- 
głoszono, niemieckie dzienniki podają jednak 
niektóre z niej urywki. Cesarz zapewniał 
podobno oficerów, że mniej chodzi mu o zbyt 
gwałtowną napaść na Chiny, jak raczej o za­
imponowanie temu mocarstwu, żeby ono raz 
na zawsze respektowało cesarstwo niemieckie. 
Przedtem cesarz zgromadził na około siebie 
oficerów i żywo z nimi rozmawiał całą go­
dzinę.

Budowie okrętów chińskich w warsta- 
tach niemieckich rozkazał cesarz nie prze­
szkadzać, mimo wojennego stanu, jaki panuje 
między Niemcami a Chinami. Wykończonych 
okrętów nie wolno jednakże obecnie wysyłać, 
dopiero po stłumieniu rewolueyi. Pisma nie- 
niemieckie radzą rządowi, żeby przywłaszczył 
sobie okręty chińskie w formie odszkodowa-
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nia. które Chiny będą musiały Niemcom za­
płacić.

Do regenta bawarskiego Luitpolda wy- 
j .Cesarz telegram, dziękując mu za przy­

słanie do WHhelmshaven księcia Rnpprechta 
na chrzest pancernika „ Wittelsbach", a zara­
zem wyrażając nadzieję, źe na okrucieństwa 
w Chinach oburzają się niezawodnie wraz z ce­
sarzem wszyscy książęta i cały naród nie­
miecki.

Dywizya pancerników, która w ponie­
działek opuściła Kilonią, stanie na miejscu 
przeznaczenia w drugiej połowie sierpnia. 
Wraz z dywizyą torpedowców, która wkiótce 
odpłynie, będą miały Niemcy w końcu sier­
pnia w Chinach 28 statków. Jak już wiadomo, 
mięszana brygada dla Chin, pospiesznie orga­
nizowana, składać się będzie z ośmiu batalio­
nów-, Bawarya, Saksonia i Wirtembergia do­
stawią po jednym, a Prusy pięć batalionów.

Dzienniki rossyjskie ogłaszają następu­
jmy telegram z Nikolsk - Ussuriskos z dnia 5 
b. m .: Obiega tu pogłoska, że w Mikden za­
mordowano francuskiego biskupa, spalono bu­
dynki misyjne i otruto wysokiego urzędnika 
chińskiego. 'Nadchodzą tu wiadomości o poja­
wieniu się band Bokserów w Telin i agita­
torów w Charbin. Wysoki chiński urzędnik 
w Telin wysłał do szefa dystryktu kolejowego 
polecenie, aby okólnikiem zawiadomił .ludność, 
że Bokserzy i ich zwolennicy podpadają karze 
śmierci; w rzeczywistości atoli — jak się 
zdaje — nie przedsiębierze się przeciw nim 
żadnych środków. Bandy powstańcze zmusiły 
angielskieh robotników, pracujących w rossyj- 
skich kopalniach węgla, do opuszczenia tychże. 
^  Girin panuje ogólna panika. Obawiają się 
tam wybuchu powstania.

Według doniesień z Kapstadu, po ukoń-
maczonej wojnie w południowej Afryce 

łłloemfontain zostać siedzibą południowo - afry­
kańskiego trybunału apelacyjnego i stolicą 
Państwa związkowego.
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, Stryj, 13 lipca. (Tel. p ry  w.). Powódź 
zabrała w górach, względnie mocno uszkodziła 
na gościńcu państwowym 4 mosty: po jednym 
w Korostkowie i Demni i 2 w Synowódzku. 
Komunikacya drogowa i pocztowa ze Skolego 
we wszystkich kierunkach przerwana; komu­
nikacya kolejowa Stryj-Skole ma być dziś 
przywrócona. Przerwa w komunikacyi Skole- 
Ławoczne potrwa dłużej z powodu osunięcia 
się dwóch mostów.

Woda w Oporze i dopływach opada; Da 
rzece Stryju opadła dziś o L50 in., wynosi 
bowiem 0‘60 m. Grobla ochronna miejska w 
dwóch miejscach przerwana i ztąd to woda 
wdarła się do miasta.

Dostęp do Sokołowa zewsząd niemożli­
wy; gminy przedmiejskie na północ Stryja 
także zalane. Zbiory na wielkiej przestrzeni 
powiatu przepadły. Wielka część ludności po­
wiatu będzie potrzebowała niezbędnie pomocy.

wszędzie około Stryja stan wody był o 
60 e to . wyżsZy niż w r . 1893.

Stanisławów, 13 lipca. (Tel. pryw.)Dy- 
rekeya kolei państwowych komunikuje: Wczo­
raj wieczorem został ruch pociągów ua szla­
ku Chryplm-Buczacz z n0W0(]u uszkodzenia 
toru przez powodz aż d0 odwołania zastano- 
wiony.^ Na_ szlakach Kołomyja-Peczeniżyn i 
Nadwornians le przedmieście - Szeparowce- 
Kniaźdwór ruc ~ z niem dzisiejszym na nowo 
podjęto.

T łn m aez , 13 lipca. (T el prywatny)_ 
Stan wody na Dniestrze w Niżniowie wynosi 
5-35 m. ponad zero. Most rządowy w Die- 
bezpieczeństwie. Przystęp do mostu tylko ło­
dziami możliwy. Trzysta domów zalanych. Go­
ściniec na kilometr} przed mostem i na 700 
metrów za mostem zalany na metr wysoko. 
Ze starostwa wysłany na miejsce komisarz po­
wiatowy Kulczycki. Akcya latunkowa w toku. 
Wśród powodzian wielka nędza.

S anok , 13 lipca; Stau w o­
dy n a  Sanie przy m °scie w G lchowcach do­
szedł w nocy do 4 '60  m. nad zero, poezem 
woda opadła dziś rano o godzinie 9 do 3-62 
m. nad zero. Przy usunięciu drzewa, nag ro ­
m adzonego przed otworem mostu, pom agało 
Przez cała noc aż do godziny 5 i ano 50 żoł­
nierzy. — W Mrz.ygłodzie, _ dokąd _ w ysłano 
żandarm eryę, woda w nocy jeszcze się podno­
s iła ; pobrzeża M rzygłodu stoją pod wodą.

W nocy deszcz ustał, ra,n<? °koło 
godziuv 10 zaczął padać znowu na dobre.

Ź y d aezó w , 18 lipca- ( f  et. pryw.) 
Dniester opada; stan jego wynosi obecnie o- 
koło 5.50. Również Stryj opada; stan jego 
wynosi teraz 5-90 m. Komunikacya dotąd 
przerwana.

Wiedeń, 13 lipca. Najj. Pan sankeyo- 
nował uchwalony przez Sejm galicyjski pro­
jekt ustawy w sprawie zaciągnięcia przez gmi­
nę miasta Lwowa pożyczki w sumie 6,500.000 
koron oraz objęcia przez kraj poręki za tg 
pożyczkę.

W iedeń, 13 lipca. P. Marszałek krajo­
wy Stanisław hr. Badem wyjechał wczoraj 
ztąd do Paryża.

W iedeń , 13 lipca. Wiener Ztg. ogła­
sza: P. Minister sprawiedliwości przeniósł 
radców sądowych : Józefa U n i c k i e g o  z Sa­
noka, Aleksandra S t o b i e c k i e g o  z Koło­
myi, Włodzimierza W i l k e g o  z Przemys'a 
i Juliusza G i z o w s k i e g o  z Sambora, wszyst­
kich do Lwowa; dalej radcę sądu obwodowe­
go Izydora S e t i a r f e n b e r g  M a y e r a  z Su- 
ezawy do Czerniowiec, Artura A. u l i c  h a  na­
czelnika sądu powiatowego z Radziechowa do 
Złoczowa, Józefa S z y m o n o w i c z a  naczelni­
ka sądu powiatowego z Tłumacza do Lwo­
wa, radcę Emanuela J a k u b i c z k ę  ze Sta­
nisławowa do Lwowa, Leona M a k s y m o w i ­
c z a  naczelnika sądu powiatowego w Ryma­
nowie do Stryja, dr. Jerzego P o p e s c u l a  
z Suczawy do Czerniowiec, radcę sądowego 
Grzegorza P e t r y e z k i e w i c z a  z Sanoka do 
Przemyśla, Jana C z a u d e r n ę  naczelnika są­
du powiatowego w Delatynie do Kołomyi. 
Dalej nadał kwieskowanemu radcy sądu kra­
jowego Bogdanowi P r ó c h n i e  w i e ż o w i  w 
Samborze posadę radcy sądu krajowego przy 
sądzie obwodowym w Przem yślu; zamiano­
wał radcami sądu krajowego przy trybuna­
łach sądowych pierwszej instancyi następują­
cych sekretarzy sądowych: dr. Józefa Szor -  
r a  w Tarnopolu dla Tarnopola, Oresta D o ­
b r z a ń s k i e g o  z Wiednia dla Sanoka, Ba­
zylego Z a n k o  we Lwowie dla Sambora, Zy­
gmunta B a d i a n  a w Czerniowcach dla Su­
czawy, Piotra M a k s y m o w i c z a  we Lwo­
wie dla Stanisławowa, Tomasza E i c h l a  w 
Tarnopola dla Tarnopola, Arystarcha P a- 
s ł a w s k i e g o  we Lwowie dla Przemyśla, 
Kazimierza T e r l e c k i e g o  w Czerniowcacłi 
dla Czerniowiec, Maksymiliana K o b y l a ń ­
s k i e g o  w Suczawie dla Suczawy, Stanisła­
wa J a s i ń s k i e g o  we Lwowie dla Lwowa, 
Ludwika F e r a l l a  w Kołomyi dla Kołomyi, 
Włodzimierza D o l n i c k i e g o  w Złoczowie 
dla Złoczowa, Stanisława S t e b l e c k i e g o  
w Gródku dla Stanisławowa, sędziego powia­
towego Włodzimierza Ł u c z k i e w i c z a w 
Bursztynie dla Lwowa, dalej sekretarzy sądo­
wych: Piotra J a n i c k i e g o  w Kałuszu dla 
Sanoka, oraz dr. Waleryana K a f l i r i s  k i e g o  
w Złoczowie dla Stanisławowa, następnie 
adwokatów: dr. Karola S z w e i z e r a  w Bur­
sztynie dla Kołomyi i dr. Waleryana S t a u -  
b e r a  w Kołomyi dla Sambora.

P. Minister sprawiedliwości zamianował 
radcami sądu krajowego i naczelnikami są­
dów powiatowych następujących sędziów po­
wiatowych: Kazimierza J  a n k o w Glinianach 
dla Glinian, Swiatosława S z a n k o w s k i e g o  
w Ottynii dla Ottynii. Dalej przeniósł sędziów 
powiatowych Juliana K u l c z y c k i e g o  z Ża­
biego do Delatyna, Adolfa N e  u m a n n a  z 
Łąki do Bursztyna i Mieczysława B a y e r a  
z Putilli do W yżnicy; sekretarzy sądowych 
Michała K o r a l e  w i c z a  z Storożyńca do 
Czerniowiec, Stanisława B r o d o w i c z a z  Pod­
hajce do Sambora, Maryana R a p p e g o  z 
Chodorowa do Starego Sambora, Kazimierza 
B o g d a n o w i c z a  z Rożniatowa do Sądu kra­
jowego we Lwowie, Filemona M e t e l l ę  z 
Zurawna do Złoczowa, Jarosława - L e p k i e g o  
z Bełza do Gródka, Kazimierza P i o t r o w ­
s k i e g o  z Łopatyna do Lwowa, dr. Stani­
sława D r o z d o w s k i e g o  z Grzymałowa do 
Tarnopola i Karola G r o n o w s k i e g o  z Ko- 
pyczyniee do Sądu krajowego we Lwowie.

Następnie zamianował sędziami powia­
towymi następujących sekretarzy sądowych: 
Alberta B o s c o v i c s a  w Wyżnicy dla Pu­
tilli, Hieronima W i e rz  ch o w s k i e g o  w Tłu­
maczu dla Tłumacza, Włodzimierza K u r y ł o -  
w i c z a  w Rymanowie dla Rymanowa ; sekre­
tarzami sądowymi następujących adjunktów 
sądowych: Jana G a i i h o f e r a  w Podłiaj- 
cach dla Rożniatowa, Franciszka M ar a m o­
ro  sza  w Stryju dla Złoczowa, Juliusza H u- 
b r i e h a  w Serecie dla Seretu, Abrahama 
L e n z b e r g a  w Wyżnicy dla Suczawy, Edwar­
da D z i u b  a n o w s k i e g o  w Tłustem dla 
Ottynii, Zygmunta B i k a l e s a  w Zastawnej 
dla Wyżnicy i Krzysztofora J a k u b o w i c z a  
w Sadogórze dla Suczawy, wreszcie sekreta­
rza sądowego Władysława M i c h l e w i c z a  
w Petrovaeu w Bośoii dla Tarnopola, adwo­
katów dr. Józefa L a u t e r s t e i n a  w Czer­
niowcach dla Czerniowiec i dr. Zygmunta 
M y ś ko w a w Sanoku dla Złoczowa.

P. Minister sprawiedliwości zamianował 
sekretarza sądowego Jana S z n e i d r a  w Otty- 
oii zastępcą prokuratora państwa w Stanisła­
wowie. *

P. Minister sprawiedliwości zamianował 
asystenta kancelaryjnego Andrzeja M a s t e j a  
we Lwowie urzędnikiem wykonawczym I I  
klasy przy sądzie krajowym we Lwowie.

W iedeń, 13 lipca. P. Prezydent Mini­
strów Koerber dziś po południu udaje się do

P ra g a , 13go lipca. W miasteczku My- 
o (Mauth) wybuchł wczoraj wielki pożar, 

który zniszczył całą tę miejscowość. 400 osób 
pozostało bez dachu i chleba.

Tryest, 13 lipca. Na zaproszenie pod- 
o erow ąastro-węgierskiej eskadry odbyło 
się wczoraj popołudniu towarzyskie zebranie. 
Podczas obiadu wznoszono toasty na cześć

królowej angielskiej i Najj. Cesarza Franci­
szka Jozefa, oraz odśpiewano hymny ludowe 
angielski i austryaeki. Wieczorem okręty obu 
eskadr były wspaniale iluminowane. O godz. 
pół do 9 rozpoczął się bal na pokładzie okrę­
tu „Renown“.

T ry e s t, 13 iipca. W balu który odbył 
się wczoraj wieczorem na okręcie „Renown" 
wzięło udział około 1000 osób. Oprócz admi­
rałów i dygnitarzy marynarki ob^c-ni byli 
namiestnik Goess i Minister handlu br. Cail 
z córkami.

Berlin, 13 lipca. Bank państwowy nie­
miecki zniżył stopę procentową od dyskontu 
na 5 prc. a od lombardu na 6 prc.

Kolonia, 13 lipca. Jak donosi Koelni- 
sćhe. Volks Ztg. rodzina zamordowanego w Pe­
kinie posła niemieckiego Kettelera otrzymała 
za pośrednictwem niemieckiego konsula w Kan­
tonie depeszę kondolencyjną od Lihungczanga.

Konstantynopol, 13 lipca. „W. Porta“ 
zaprzecza pogłosce, jakoby odmówiła zezwole­
nia rossyjskiej flocie ochotniczej na przejazd 
przez Bosfor.

Wypadki w Glinach.

B e rlin , 13 lipca. Nordd. Allg. Ztg. do­
nosi, że sekretarz stanu hr. Buelow wystoso­
wał do niemieckich rządów związkowych okól­
nik, w którym po historycznym przeglądzie 
zajść w Chinach od stycznia b. r. powia­
da, że obecnie sytuacya wojenna widocznie 
w ton sposób się ukształtowała, iż Chińczycy 
starają się przez zepsucie kanałów koło Tien- 
tsinu sztucznym wylewem przeszkodzić m ar­
szowi wojsk europejskich do Pekinu. Dalej 
wylicza okólnik, że podług dotychczasowych 
zarządzeń wyrusza do Chin 8 batalionów pie­
choty, 3 szwadrony kawaleryi i 4 baterye ar- 
tyleryi polnej z amunicyą. Niemcy niczego 
innego nie pragną jak przywrócenia normal­
nych stosunków w Chinach i żądają tylko 
satysfakcyi za tn, co się stało. Okólnik koń­
czy się zapewnieniem, że komisya Rady zwią­
zkowej dla spraw zagranicznych przyjęła to 
całe sprawozdanie do wiadomości.

Hamburg, 13 lipca. Jak Boersenhalle 
donosi, zarządy północnc-nieraieckiego Lloydu 
i Towarzystwa liuiii morskiej Hamburg-Ame­
ryka razem dostarczają rządowi niemieckiemu 
10 okrętów transportowych dla przewozu 12 
tysięcy ludzi wraz z amunicyą i innym ma- 
teryałera wojennym do Chin.

R zym , 13 lipca. Na dzisiejszem posie­
dzeniu senatu minister spraw zagranicznych 
Visconti-Venosta w odpowiedzi na iuterpela- 
cyę w sprawie chińskiej oświadczył, że Wło­
chy zdecydowały się wysłać wojska swoje do 
Chin, nie chcąc pozostawić obrony Włochów 
wyłącznie mocarstwom obcym i uważając, że 
byłoby rzeczą niewłaściwą trzymać się zupeł­
nie zdała od tego dzieła ogólno cywilizacyj­
nego. Odpowiedź tę przyjęto wśród oklasków 
do wiadomości.

Londyn, 13 lipca. B iuro  Reutera do­
nosi z Czifu pod datą 9 b. m.: Z Niuczwang 
przybywają codziennie Bokserzy i wykonują 
ćwiczenia pod miastem. Oddalona o 3 mile 
od miasta kolonia rossyjska przygotowuje się 
na atak ze strony Bokserów.

Krąży tu pogłoska, że książę Tuan do-* 
stał pomieszania zmysłów.

Londyn, 13 lipca. Z Czifu donoszą do 
B iura Reutera pod d. 9 b. m.: Oddział nie­
miecki cofnął się z Tsin-tsau, albowiem za­
chodziła obawa napadu ze strony rokoszan.

Wedle doniesienia z Tientsinu z 4 b. m., 
komendanci wojsk sprzymierzonych pragną 
szczerze kooperacyi, której jednak stoi na 
przeszkodzie brak łączności. Przy zeszłotygo- 
duiowych operacyach powodzenie było po 
stronie Chińczyków, których artylerya oka­
zała się lepszą, niż artylerya wojsk europej­
skich.

Londyn, 13 lipca. Wiceadmirał Sey­
mour telegrafuje z Tientsinu 7 b. m.: Chiń­
czycy prowadzą dalej walkę. Dnia 6 b. m. 
bombardowaliśmy miasto i najbliższe przed­
mieścia, w skutek czego ogień działowy 
Chińczyków ustał na jakiś czas. Osady cudzo­
ziemskie i dworzec kolejowy są obecaie wię­
cej niż dotychczas wystawione na ataki Chiń­
czyków. Obecnie siły zgromadzonych tu wojsk 
sprzymierzonych wynoszą 10.009 ludzi. Ocze­
kują przybycia dalszych oddziałów rossyjskich 
i japońskich.

Londyn, 13 sierpnia. Z Tientsinu te­
legrafują pod datą 6 b. m.: Wojsko rossyjskie 
posunęło się wczoraj w kierunku północnym 
i wykonało pozorny atak na działa chińskie. 
Rossyanom, popieranym przez silny ogień dzia­
łowy na linie frontowej, powiodło się prze­
prowadzić dwie lokomotywy i 3 wozy towa­
rowe z zagrożonej stacyi kolejowej do obozu 
rossyjskiego: Żony i dzieci Europejczyków 
opuściły już Tientsin. Położenie cudzoziemców 
jest zagrożonem.

Londyn, 13 lipca. Daily Telegraph 
donosi z Tokio pod datą 10 b. m .: Dziś nad 
ranem odbyła się potyczka _ między wojskami 
niemieekiemi a Bokserami koło Kiao-Czau, 
przyczem wielu Bokserów zostało zabitych.

Londyn, 13 lipea. Biuro Reutera do­
nosi z Czifu pod datą 8 b. m .: Walka arty- 
leryi koło Tientsinu trwa jeszcze ciągle. Chiń­
skie działa są wyborne Połączone wojska znaj­
dują się w bardzo trudnej pozycyi.

Londyn, 13 lipca. Daily M ail donosi 
z Kantonu 11 lipca: Li-HuDg-Ozang postano­
wił pozostać w Kantonie i nie udawać się 
wcale do Pekinu.

Okręt amerykański, ua którym Li-Hung- 
Czaug miał pojechać do Pekinu powrócił 
tutaj.

Standard  donosi z Shangaju 11 b. m., 
że nadeszła tam wiadomość z Niutszuan, iż 
zamieszkali w Niutszuan cudzoziemcy obawiają 
się rychłego ataku Bokserów i żołnierzy chiń­
skich. Donoszą również, że silny oddział ros- 
syjski pobił Chińczyków koło Liau-jang, 40 
mil na południe od Mukden.

Shanghai, 13 lipca. K o l u m n a  r o s ­
s y j s k a ,  z ł o ż o n a  z 30000 ł u d z i ,  m a s z e ­
r u j e  n a  P e k i n .  Pewien tutejszy kupiec 
chiński otrzymał z Pekinu list z datą 30 
czerwca, który donosi, że wszystkie domy 
poselstw są zburzone a cudzoziemcy wymor­
dowani.

Hongkong, 13 lipca. Oddział strzel­
ców angielskich otrzymał nakaz bezzwłoczne­
go udania się do Taku.

Anglia i Trausvaal.

Londyn, 13 lipea. Lord Roberts tele­
grafuje dalej : Generał Smithdorrien zadał
Boerom, koło Kruegersdorf klęskę. Straty 
Boerów są znaczne. Buller pobił po gwał­
townej walce Boerów, którzy usiłowali zni­
szczyć linię kolei żelaznej koło Paardekraal.

Londyn, 13 lipca. Marszałek lord Ro­
berts donosi z Pretoryi pod datą wczorajszą: 
Z ubolewaniem muszę donieść, że Boe r o ­
w ie  po walce, która trwała cały dzień, z a ­
b r a l i  do n i e w o l i  z a ł o g ę  z N i t r a l s -  
n e c k , złożoną prawie z całego szwadr mu 
pułku szkockiego i z 90 żołnierzy z innych 
pułków wraz z 2 działami. Posiłki przybyły 
za późno. Obawiam się, że nasze straty są 
znaczne.

Londyn, 18 lipca. Do Biura Reutera 
donoszą z Birali, że 300 jeńców boerskich 
przewiezionych zostanie na wyspę Ceylon.

Londyn, 13 lipea. Marszałek Roberts 
telegrafuje z Pretoryi pod dniem 12 b. m .: 
Po całodniowej zaciętej walce B o e r z y  z a ­
j ę l i  N i t r a l s n e k .  Straty po obu stronach 
są bardzo znaczne.

Haga, 13 lipca. Ministerstwo spraw za­
granicznych otrzymało od holenderskiego ge­
neralnego konsula w Pretoryi depeszę z do­
niesieniem o aresztowaniu i dostawieniu jako 
jeńców do Kapsztadu członków drugiego holen­
derskiego ambulansu a to pod zarzuteui, iż 
oddawali różne usługi Boerom. Ministerstwo 
zażądało od rządu angielskiego wypuszczenia 
na wolność aresztowanych.

Telegrafowany kurs wiedeński.
Wiedeń, 13 lipca 1900. Zamknięcie 

giełdy (Schlmscourse). Godzina 2 minut 30. 
Akcye austryackiego Zakładu kredyt. 674-25, 
Akcye węgierskiego Zakładu kredyt. 695-—, 
Akcye Anglobanku 275’— , Akcye Dnionban- 
ku 569 —, Aircye Landerbanku 418-50, Akcye 
BaDkyereinu 497-50, Akcye Bodencredit 858"—, 
Akcye galicyjsk. Banku hipotecznego —.—, 
Akcye Kolei państwowych 660 50, Akcye K«- 
lei Południowej 1 0 0 — , Akcye Tramway ) 
299’ —, Akcye Tramway R ) 291"—, Afln , o 
Kolei Elbetkal 469-— , Akcye Kolei Pół­
nocnej 61-70, Akcye Kolei Ozerniowie- 
ckiej 53L50. Akcye Alpiny 451‘— , Akcye 
Rima Muranyi|523 50 Akcye Pragskiego To­
warzystwa żel. 1758— , Akcye Fabryki broni 
335’—, Akcye Tureckie, tytoniowe 289'— , 
Obiigacye wigierskiej inderonizacyi 90-50, 
Renta majowa 97 55, Austryacka Renta koro­
nowa 97-10, Węgierska Renta koron. 9 1 —, 
56 1. Listy Tow. kredytowego ziem. 90-75, 
4 prc. Listy Banku krajowego 93 —, 4 1/s prc. 
1. Listy Banku krajowego 99 25, 4 prc. Li­
sty Banku hipotecznego 91-— , 4 1/, prc. Listy 
Banku hipotecznego 98 50, 5 prc. Listy Ban­
ku hipotecznego 109-50, 4 prc. Galie. Obli- 
gacye propinacyjne 96-60, 4 prc. Gal. poży­
czka kraj. z r. 1893 91T0, 4 prc. Pożyczka 
miasta Lwowa 89'50, Losy tureckie. 106 25, 
Marki 118-65. Bubie 255 50.

B erlin , 13 lipea. Giełda poranna. 
(Yorborse). Akcye kredytowe 210 40, Towa­
rzystwo dyskontowe 175-75.

Tendencya: słaba.

Odpowiedzialny redaktor Adam K recliowiecti.



Nadesłane.

C 0 L 0 S S E U 3 H
Tdidr Eo/m aitości pod dyrckcyą 

Ernesta Thorna.
Codziennie wielkie przedstaw ienie. W niedzielę 

i św ięta dwa przedstaw ien ia . Co piątku „H igh-L ife“. 
W ystęp najznakom itszych artystów  świata. Od l.T ip ca  
n i’vvy*oltrzymi program . Mme Weston ze swoimi tre ­
sowanymi p ami m orskim i. Marzelio i Millay, n ad er 
kom iczni g im nastycy na reku. Lona Hygyi, a rty s tk a  
w plastycznom  m od.low aniu . F reres Giay, m uzykalni 
ślufirze. T ru p a  akrobacka Daring, e lek tryczn i ludzie 
Dante. Baronówny Odiliori i t. d.
B ilety wcześniej są do nabycia  w biurze dzienników 

W -go Płonna, ul. K arola L udw ika 9

EZjŁsyjeehaM  do Lw owa
dnia  13 lipca 5.800

H O T S L  I M P E R I A ! :

PP . Ks. P uzynina z Gwoźdca, L. ITorodyski 
z T łusteńka , H r. Roztworowski z H rehorow a, A. 
Scbram m  z Kołom yi, 0 . Z im m erm ann z W iednia, 
K. Z am łyńsk i z Odessy, Z. K oezalski z Kijowa, Z. 
K aflarsk i z U kra iny .

Wystawy i Muzea.
Nieustająca Wystawa zjednoczonego 

Towarzystwa przyjaciół sztuk pięknych we 
Lwowie, przy placu św. Ducha 1. l i  , pierw­
sza piętro, jest otwatta codziennie od godziny 
10 przed południem do godziny 5 po południu. 
Wstęp od osoby kosztuje w niedzielę 15 et. 
w dpnj powszednie BO ct. — Dla członków 
wstęp wolny.

Muzeum przem ysłowe m iejskie 
otwarte codziennie (z wyjątkiem poniedziałków) 
od godziny 9 rano do-godziny 8 po południu, 
w niedzielę i święta od godziny 10 rano do 
godziny 1 z południa. — Biblioteka muzealna 
otwarta codziennie od godziny 11 przed po­
łudniem do godziny 8 po południu (w niedzielę 
i święta od godziny JO do godziny 1). — 
Wrstęp w dnie powszednie 20 ct., w niedzielę 
wolny.

Zakład narodowy im . Oasolińskich.
Biblioteka otwarta codziennie od godziny 9 
rano do godziny 2 po południ i z wyjątkiem 
niedziel i świąt uroczystych. —■ Gabinet mo­
net i medali polskich otwarty jest dla zwie­
dzających codziennie w godzinach urzędowych, 
a nad1 o we wtorki i piątki także od godziny 
8 do 5 po południu.

Ruch pociągów osobowych c. k. kolei państwowych
obowiązujący z dniem 1. maja 1900 (Przyjazd i odjazd pociągów podany jest w czasie środkowo-europejskun).

Pociąg i

lposp.|*dsob.
I o godzin ie

przyjeżdżają do Lwowa [dworzec główny]

12-05 “$12-20 
2-31

1.35

1-45

2 3 5

1-40

3jsr,

6-10
6-20
6-40
7-45
8-00 
8-05 
8-15 
8-50

11-45
11-55
12-55 

1-15

3-14
5-40
5-45
5.55
6 0 0

T24J
8-281

8-50
9-23 
9-45

10-00

10-15
10-30

Ze S try ja , K ałusza  i B orysław ia (ze Skolftffo od 1/5 do 30/„).
Z Czerniow iee, Itzk an , C onstaney, B ukaresztu .
Z K rakow a, Orłowa, Ń  Sącza, Tarnow a, .Jasła i Rzeszowa, 

B erlina , W rocław ia, W arszaw y i W iednia.
Z Podw ołoezysk, Tarnopola, Grzym ałowa, Kopyczyni.ee.
Z K rakow a, B erlin a , W arszaw y, W iednia, Tarnow a, Rzeszowa, 

Rym anow a, Sanoka, P rzem yśla .
Z C zerniow iee, Itzk an , S tanisław ow a, H usia tyna.
Z B rzuehow ie, (codziennie od I3/5 do 10/B w łącznie).
Z Janow a.
Z T arnopola, (K rasnego, Brodów).
Z Ł aw ocznego, S try ja, Chyrowa, Sanoka, K ałusza i Pesztu.
Z Sokala  i R aw y rusKiej.
Z K rakow a, Zagórza, Łupkow a, P rzem yśla , W iednia, B erlina , 

W rocław ia , W arszawy, Orłowa, Tarnow a, Pesztu .
Z Rzeszowa, (Lubaczowa, Ja ro sław ia , Sam bora i Przem yśla).
Z S tanisław ow a, (Koresm ezó, P o tu to r, Chodorowa).
Z Janow a.
Z Skolego, S try ja , K ału sza , Chyrow a, (z Ław ocznego od 1I„ 

do 15/9).
Z Krakowa, W iednia, W rocław ia , B erlin a , Tarnow a, Rzeszowa, 

Rozwadowa, P rzew orska, Sanoka.
Z Czerniowiee, Itzkan . B ukaresztu , G ałacu , Ja ss , H usia tyna 

i S tanisław ow a.
Z Podw ołoezysk, vKijow a, Odessy), G rzym ałow a, H usia tyna, 

Tarnopola i Brodów.
Z Brzuehowie (od 13/6 do ls/9 w  niedziele i św ięta).
Z Podw ołoezysk, (K ijowa, Odessy, G rzym ałow a, Kozowy, Brodów.
Z K rakow a.
Z Czerniow iee, Itzkan , S tanisław ow a.
Z Sokala, B ełżca, Lubaczow a, Rawy R uskiej.

Z Brzuehow ie, (od 13/6 do 16/9 w n iedzielę  i św ięta).
Z Jan o w a  (od 1I£, do 15/9- w n iedz ie le  i św ięta).
Z K rakow a, W ied n ia , B erlin a , W rocław ia, T arnow a, L libaczo- 

czowa, Sanoka, Pesztu , P rzem yśla .
Z B rzuehow ie (od ls/6 do 18/9).
Z Jan o w a  (codziennie od 1/b do ir>/9)
Z K rakow a, W iednia, B erlina , W rocław ia , T arnow a, Ja s ła , 

P rzew o rsk a  i Rozwadowa.
Z C zerniow iee, Itzkan , B ukaresztu , H u sia ty n a, P o tu to r, Kó- 

resmezó.
Z Ław ocznego, Pesztu, Chyrowa.
Z Podw ołoezysk, K ijow a, Odessy, Brodów, K opyezyniec.

odjeżdżają ze Lwowa [dworca głównego] 1

| 8-30

1-55

na dworzec „ P o d z a m c z e 4

3-121 Z Podw ołoezysk, T arnopola.

Z T arnopo la.
Z Podw ołoezysk, K ijowa, Odessy.

8.40

9-00
9-15
9 2 5

9.55
10-20

1-25

2-15

Do K rakow a, (W iedn ia , W rocław ia, B erlina).B Do Itzk an , Czerniowiee, S tanisław ow a, B ukaresztu, C onstaney. 
4-151 Do K rakow a, W ied n ia , W rocław ia , B erlin a , Chyrowa, Sam bora. 
5 4 5 g  Do B rzuehow ie, (od I3/5 do 10/9 e»dziennie).

Do Ław ocznego, M unkacza, Pesztu, B orysław ia.
Do Podw ołoezysk, K ijow a, Odessy, Brodów.
Do S tanisław ow a, Podw ysokiego, Potutor.
Do K rakow a, W iednia, W rocław ia, B erlin a , Lubaczowa.
Do K rakow a, W ie d n ia , W arszaw y, Chyrow a, Przew orska, 

Rozwadowa, S tróża, Tarnow a.
Do Skolego, Chyrowa, K ałusza, (do Ław ocznego od */s do lr’/„) 
Do Janow a.
Do Podw ołoezysk, Brodów, K opyezyniec, H usiatyna, Graym a- 

łow a, Kozowy.
Do Czerniowiee, S tanisław ow a, Po tu tor.
Do Sokala, B ełzea, Lubaczow a, Rawy ruskiej.
Do Janow a (od J/5 do 10/9 w n iedziele i św ięta).
Do Podw ołoezysk, (K ijowa, Odessy, Brodów).
Do B rzuehowie (od ls/5 do *  w n ied z ie le  i św ięta).
Do Czerniowiee, Itzk an , S tan isław ow a, Husiatyna*.
Do K rakow a, W iednia, W rocław ia , B erlin a ,
Do S try ja  (do Skolego tylko od %  do 30/9).
Do Janow a (codziennie  od l/s do ir>/9).
Do B rzuehow ie (codziennie od 13/5 do 10,'9).
Do Rzeszowa. Chyrowa, P rzem yśla, Lubaczow a, Ja ro sław ia .
Do Stanisław ow a.
Do Janow a (od ‘/s do ,5/9 w dnie pow szednie, a od '%  do 3 n  

1901 codziennie).
Do K rakow a, W iednia, W rocław ia , B e rlin a , W arszaw y, O rło­

wa, Tarnow a.
Do Ław ocznego, M unkaeza, Pesztu , Chyrowa, K ałusza.

 ___ Do T arnopo la  i Brodów.
7'25§ Do Sokala i Rawy rusk ie j.
7-48J De B rzuehow ie (od J3/5 do l6/9 w niedziele  i św ięta).
9 1 2 s D° Janow a (od 1/5 do 16/9 w niedziele i św ięta).

10-5Ó| Do Czerniowiee, Itzkan .
10’4 0 | Do K rakow a, W iednia, W arszaw y, P rzew orska, Rozwadowa, 

|  Rzeszowa, Orłowa, Tarnowa.
11-001 Do Podw ołoezysk, Brodów, K opyezyniec, Grzymałowa.

6-30|

z dworca „P o d z a m c z. e44

6-431 Do Podw ołoezysk, K ijowa, Odessy. 
9’421 Du Podw ołoezysk.

2’08 I Do Podw ołoezysk, Kijowa, Odessy.

*7-3iU| Do Tarnopola.
11-23 3 Do Podw ołoezysk.

U w a g a : Nocna pora oznaczoną jest ramkami. Powyższy czas środkowo-europąjski jest wcześniejszy o 36 minut od czasu Iwowsk e- 
go. Biuro informacyjne c. k. kolei państwowych w gmachu Dyrekcyi przy ul. Krasickich 1. 5 udziela bliższych wyjaśnień 
sprzedaje bilety i karty okrężne, jakoteż i książeczki z rozkładem jazdy.

C E N N I  
lwowskiej Izby handlowej

Lwów, dnia 13. lip ea  1900.

I. Akeye sa sztukę.

B anku hip. g a l. po 200 z ł.(400 k.) 
B anku  gal. d la h an d lu  i przein.

po zł. 200 (400 k .).......................
Koi. g K ar. Lud. po 200 z ł. mk.

(400 koron) ...................................
K ol. L w ó w -C zerń .-Ja ssy  po 200 

z ł. w. a. w  srebrze (400 k.) . 
Garb. w Rzeszowie po 200 zł.(400L) 
Fab ry k i wagonów w Sanoku przed­

tem  L ipińskiego po 500 kor. w. a. 
Tow. d la  gal. p rzedsięb . e lek try ­

cznych wod. po 200 z ł (400 k.)

I i .  L i s t y  z a s t a w n e  za 100 K. 1
B anku h. g. 5°/0 wa. wyl. z lG°/0 pr. 1 

« „ 4 V / o l o s .  w 50 1. .
„ „ 4°;« ,  „ 60 1. po 300 E .
„ k ra j. 4 1/a% w. a. los w 511.
„ „ 4°/0 w. a. los. w 57 1. ‘

Tow. kred. gal. ziem. 4%  (pierw sza
e i n i s y a ) ..................................

Tow. kredyt, galie. ziem sk. 4°/0 ' 
los w 41%  la t  . . . .  
4%  los w 56 la t . . .

I I I .  O b l i g i  za 100 K.

Gal. funduszu prop inae. 4°/0 w. a. 
Buków, funduszu propin . 5°/0 wa. - 
Kom unalne B anku kr. 5°/0 (2em.)

„ . „ 4 V /o (3 e m .)
K om unalne banku k r. (4em.) 40°/0 r 
Kolej, lokalne dtto 4%  po 200 kr. 
Pożyczki k ra j. t r /0 wa. z r. 1873 

n n 4°/o po 200 koron
z roku 1893 .......................

Pożycz. m. Lwowa 4°/0 po 200 kor.

I V .  L o s y .
M iasta K rakow a po zł. 20 (40 k.) 
M. Stanisław ow a po zł. 20 (4O k.)

V.  SSoaaty.
D uka/, c e s a r s k i .............................
20 f r a n k ó w k a ...................................
100 rub ii rosy jsk ich  sreb rnych  .
]00 rubii rosyjskich  papierow ych. 
100 m arek iuem ieek ien  . . .

K

i przemysłowej
p ła c ą  ż ąd a ją  
w alu tą  koron. 
K. h. K. h.

640 — 650 -

350 - 360 -

421 - 425 -

531 — 539 -
-------- 150 -

iSO - 500 —

400 - 420 -

109 30 110 -
98 30 99 -
91 30 92 -
99 - 99 70
93 — 93 70

91 50 92 20

91 50 92 20
90 30 91 -

06 - 96 70— — 102 -
100 - 100 70

99 50 100 20
93 - 93 70
93 30 94 -

102 - -----

91 50 92 20
88 50 — —

69 50 72 -
127 ~ — —

11 30 U  45
19 20 19 40

254 - 258 -
255 - 257 -
118 20 118 80

p łacą  żąda ją

Kurs giełdy wiedeńskiej.
D nia 12. lip e a  1900.

A. Ogólny dług państwa.
Jed n o lity  d łu g  państw a w banknot.

m a j - l i s to p a d ........................................
l u ty - s ie r p i e ń .......................................

Jed n o lity  d ług  pań stw a  w srebrze 
styezeó- lip ie  e . . .......................
kw iejreń  -p aźd z ie rn ik  - - ■

97.65
97.55

97.15
97.15

97.85
97.75

97.35
97.35

p łacą
168.—

, 133.75 
162.— 
194.— 
194.—

żądają
170.—
134.75
164.—
1 9 5 . -
1 9 5 . -

L osy z roku 1854 po 250 zł. mk. 4 pr.
1860 po 500 zł. wa. 5 pr,
1860 po 100 z ł. 5 pr.
1864 po 100 zł. . . .
1864 po 50 zł. . . .

L isty  zast. domen, p an st. 120 
zł. 5 p re .....................................................  293.50 — .—

B. Dług państwa (w szystk ich  w R adzie p a ń ­
stw a rep rezen to w an y ch  k ra jów  koronnych).

A ustr. re n ta  z ło ta  w olna od p odatku
za 100 z ł. 4 p r ...........................................115.55 115.75

A ustr. re n ta  w wal. kor. w olna od 
p o d a tk u  za 200 kr. 4 p r . . . . 97.05 97,25

O. Obligacye kolejowe.
9 5 . -  95.80

113.60 114.40

493.— 497.—

120.75 121.75

96.— 96 80

4 2 3 . -  4 2 6 . -  

(kolejowe).

Kol. A rcyks. A lb rech ta  za 100 zł. 4 pr.
Kol. C esarz. E lżb ie ty  w złoeie wolne 

od podatku za 100 z ł. 4 p r.
# za 200 zł. mk. 58/« p r . (ostem p. 
a k e y e ) ...................................................

Kol. C esarza F ran c iszk a  Józefa za
100 z ł. 5 1/4 p r ................................ .....

Kol. A rcyks. R udolfa 7 wal. kor.
w "Ine od podatku za 200 kor. 4 pr.

Kol. K aro la  L udw ika  po 200 zł. mk.
(ostem p. akeye) 5 p r. . . .

Obllgaoye pierwszeństwa
Kol. A re. A lbrech ta  za 800 zł. 5 p r.

w złoeie za 200 zł. 5 p r. .
Kol. Czeskiej zaeh. za 200, lOuO i

5000 zł. 4 p r...................................   .
Kol. Czeskiej emiss. z r. 1895 za 400

kor. 4 p r ..................................................
Koi. bukowińskiej lokaln. za 400

kor. 4 p r ..................................................
Kol. gal. K arola Ludw ika za 200

100 zł. 4 p r .............................................
Kol. iw ow sko-ezern.-jasskiej z r. 1894

za 200 kor. 4 p r ..................................
Kol. A reyks. R udolfa (Balzkam m er- 

gut) za 400 m arek  4 p r. . . .  —.— —. —
D. Irtug państwa (k rajó w  korony w ęgierskis.tj.

W ęg. z ło ta  re n ta  za 100 zł. 4 pr. 115.60 11L80
* „ „ w wal. k o r za  200
„ kor. 4 p r .........................  90 95
„ obi. p rop . za 100 zł. 4'/* pr. 97.80
„ obi. p r. reguł. Cisy za 103 zł. 4 °/0 138.50
„ poż. prem . za 100 zł. (200 k.) 153. —
„ „ „ za 50 zł. (100 k.) . 153.50

E, Otoligaoye m deu m iząąfjn e .

K roaeyi i S ław onii za 100 zł. 4 p r. 93.—
W ęgier za 100 zł. 4 p r ..................90.50

P. Inna pnMiosn® p o iy o ik i.
Losy reg u ł. D unaju z r . 1880 za 100

z . 5 p r .................................................
Pożycz, reg . D unaju  z r. 1878 los 5 p r. 106.50 
Poż. k ra j. Bukowiny z r. 1898 los

za  200 ko i. 4 p re ................................  —
Bukow ińskie obi. p rop inacy jue  los 

za 5.00 zł. 5 n re . . . . .  102.25

_

9 6 - 96.75

96.10 96.90

95.25 96.25

96.20 97.20

93.75 94 75

■H 15 
98.80 

18*. 50
159.50
159.50

94. -  
91 30

G a l .  p o ż .  k r a j .  z  r .  1 8 7 3  z a  1 0 0  z ł .  6 p r .
„ „ „ „ 1893 za 200 kr. 4 pr.
,, obi. prop. z r . 1889 za. 100 zł. 4 pr. 

P ożyczka m. Lwowa z r. 1896 za
100 zł. 4 p r ............................................

R enta w łoska za 100 lirów  (96 kor.)
4 p r ...........................................................

Pożycz, sebr. prem . za 100 frank . 2 p r. 
T ureckie obi. p rem . koi. za 400 frank .

(za 100 z ł. Nom .)

A nglo. A ustr. b anku  los. w SO lA ^spr. 
Aust. zakł. kr. ziem. los. w 50 1. 4 p r. 

„ „ obi. prem . z r. 1880 3 pr.
„ . ,, „ „ „ 1889 3 pr.

B ukow iński zak ł. kred . ziem. los 5 pr.
n » rt n loS 4 pr. 

Gai. ake. ban. hip 10 pr. prem . lo s5 p r . 
„ „ ., ,i ios. 50 la t  41/* pr-
„ „ o „ „ 60 la t za  200
koron  4 p r ..............................................

Gal. Tow. kred . ziem. 4 pr. los. 56 lat. 
„ „ „ „ 4  nr. los. 41 la t.
„ „ „ „ 4 p r. sta re  . .
„ „ 4 pr. za 200 kor.

B anku  krajow ego d la  G alieyi Lodom.
41/a p r. 511/, la t zwrotne . . . 

B anku krajowego oblig. kom un. 2
E m isya 5 p r .....................................-. .

B an k u  krajow ego oblig . kom un. 3 
E m isya 42 la t  za 200 kor. 41/, pr. 

B a n k u k ra j.lo sy 5 7 ‘/sL z a 2 0 0 k r . 4 pr.
i  „ obi. kol. ios.za.200kr. 4 pr. 

Austro-w ęg. banku 40'/« la t  los. 4 pr.< 
„ „ „ 50 la t los 4 p r. (

Czeskiej kolei pó łn . za 300 zł. 5 pr.
. '"''igC

ł. 6 pr,
1'ow. żegl. p a r. po D unaju za 100 i 200

Tow. żeg l.p a r. po Dun. Em. z l.886 4 p r. 
Kolei półu. ees. Ferd. em. z r 18864 pr. 

„ „ „ „ „ 1887 4pr.
B „ „ „ „ 1888 4pr.
? n r, „ „ 18 9 1 4pr

Kol. Lwów L zer.-Jassy  z r,1884z a 300 
■h. pr.

Kol. Lwów-Czern. z r. 1884 za 300
zł', i  pr- . . . , ........................

i la i .  Koi. lok. w sehodn. za 100 zł. 4 pr. 
“ eg .g a l. W ici (V.«. 1870 za%00 z ł.5 pr. 

,*, „ „ „ 1878 za 200 zł. 5nf.
r. ,. 1887 za 200 »ł 4 pr.

■T. Losy (za sztukę)

Bndapesj*eńskie (B asiliea) 5 zł. 
K akład  kred. d la  h. i  p. 100 z ł . . .

251.25 253,25 Oiar.y ^0 zł. m k........................................
P ożyczka m. lu sb ru k u  30 zł. . .

E fisy  m. K rokow a 20 z ł .........................
P o ż y c z k a  m. Lubiany 20 z ł. . . .
P a l i ły  40 zł. mk. . . . . . .

103.26 i Czerw, krzyża austr. tow. 10 zł

p łacą źąd a ją

90.50 91.50
95.80 96.80

89.30 90.30

75.50 76.50
107.75 108.75

i ll&ty dłużne

99.50 _ _
94.20 95.20

237.75 239.75
234.— 235.50
103.20 103.70
9 5 . - 95.40

109.50 110. -
98.50 99.50

91. - 9 2 . -
9 1 . - 9 2 . -
9175 92.75
91.40 92.Ą-0
90.25 90.75

99.20 99.60

100.50 101.50

99.75 100.75
91.90 92.50
9 3 . - 94.—
88.20 99.20

»va zalOO zł. nom.

105. - 106.—
107.50 109.—

96.93 97.60
97.60 98.40
97.50 98 50
97.10 97.90

87.20 88. -

94. - 94.75

10325 10A25
102 10 103.10
91,50 93.50

12.5) 13.50
3 8 5 . - 3 8 7 . -
127.50 138.50

64.50 66.50
71.— 7 3 . -
47.50 49.50

132 - 133.50
4 3 . - 4 4 . -

p łą  £ żąd a ją
Oaarw. kra.-źft w , f. iow. 6 . , ,jO.— 3.1.35
Losy fund. aro. R udolfa  10 zł. . . 63.50 65.50
Salina 40 z ł. mk. .  ........................175 25 177.25
Pożyczka m. Salzburga 20 zł. . . 60.25 61.25
St. Genois 40 zł. m k............................... 183.— 185.—
Pożyczka m. S tan isław ow a 20 z ł. . 130.— — .—

„ TryestulOO z łm k4‘/spr. 370.— —.—
„ „ ' „ 50 z ł. 4 p r. 1 8 0 . -  —

W aldstein  20 ził mk. • . . . . 178.— —

S .  Akoye banków  (za  sztukę).
B anku A nglo-ausL . 240 koron . . 277.— 2 78 .—
Peszt, banku handi. 500 zł. . . . 2605.— 2610.—
Z akł. kred. d la  han d lu  i  przem . . 6 82 .— 683.—
W ęg. b anku  kredy t. 200 u .  . . . 704.— 706.—
Dolno austr. tow. esk. 500 zł. . . 1420.— 1430.—
Gal. banku  h ipo t. 200 z ł ...................... 6 4 1 . -  642.—

„ „ d ia  h an d lu  i przem . 200 z ł. 356.— 364,—
B anku d la  k ra j. koronnych  200 zł. 422,50 423.50

„ A ustro-w ęg. 600 z ł......................  1716.— 1 720 .--
„ Związków. (U n io n b an k )200 zł. 5 63 .— 564.—

Czesk. banku związk. 100 z ł. . . 258.50 259.50 
Z iynostenska b anka  100 zł. . . .  259. — 260.—

L, Akoye P rzed sięb io rstw  transpoitow yeh .

Buk. kol. lok. ake. p ierw . 200 zł. . 388.— 396.—
„ „ „ akeye zak ład  300 z ł 284.— —

Kolei półn . ees. Ferdyn.1000 zł.m k . 6175.— 6190.— 
Kołomyj, kol. lok. (ake. pierw .) 200zł. —.— —.—
Kol. Lwów-Bełzee (ake. pierw . 200 zł. —

„ L w ów -C zern.-Jassy 200 zł. . . 533.— 535.— 
„ w sebodn.-galie.-lokaln . 200 zł. . 392.— 400.—
„ państw ow ych 200 z ł .— .—
„ południow ej 200 z ł......................... 370 — 373 —
„ węg. galie , L 200 z ł...................... 409 .— 410.50

A ustr. To w. żegl. n a  Dunaj uóOOzł.mk. 746.— 750 —

H. Akoy® Przedsiębiorstw  przem ysłow ych.
Tow. kopalń  w ęgla  w B riis  100 zł. 923.— 9 2 5 .— 
Gal. ka rp ack ie  naft. tow. 500 kor. 995 .— 1000.— 
A ustr. tow. górn icze  A lp ine  i 00 zł. 462.75 463 75 
Prazk iego  tow. Żelazn, przem  200 zł. 1764.— 1780.—
Sehodnijćy 5(10 ko r..................................  1643.—j .1653 —
Tureck. zarz. tytoniow . 500 fran k . —.— —.—
T rifa il. tow. kop. w ęgla 70 zł. . . 420.— 4 2 3 .-

N. W E K S L E .
B erlin  za  100 m arek 5 pr. . . .  118.57 118.75
L oudyn za 10 funt. szt. 4 p r . . . 242.35 242 55
Paryż za 100 fran ...........................................90.47 96.60
P etersburg  za 100 rub li 51/, p r. . — —.—
N iem ieckie b a ń k i ................................—
W łoskie b a n k i ........................................  90 62 91.02
F ra n c u sk ie  b a n k i ............................   . —.— —
S zw ajcarsk ie  b a n k i .............................  95.81 96.05

O . W A L U T Y .
D ukat c e s a r s k i .........................................11.38 11.42
A ustr. w ęg. 8 gnid. z ło ta  m oneta . — .— — .—
20-ftwiikówka  .............................. 19.29 19.31
20-m arków ka  .......................  23.69 23.77
R osyjski p ó łim p eria ł ....................... —.— —
N iem ieckie banknoty  za 100 m arek  118.60 118.75
W łoskie banknoty  za  100 lir .  . . 96.80 9 1 .—
R u b l e ..........................................................  2.55 2.56

Dla jadących na wystawę paryską polecamy Li,sty kredytowe ( Lettres de credit) 
które usuwają konieczność noszenia ze sobą znaczniejszych kwot pieniężnych. 

Listy kredytowe wystawiamy pod najkorzystniejszymi warunkami.

Dom Iwwjkowy i kantor wymiany
Zlecenia % prowiiicyi załatwiamy odwrotni. 

parn ią  d o lm ie n ia



H. cn. E  416/99 2 (57B4 3 —8)
Ha nonnpaHe o6ro,oro pinBHMoro Kpe 

Ąhtob('I’o 3aBe^,e^H ąjm. Fa jiuhhhh i EyK> 
bhbh b JIiiKBHĄaniii y  JIbbobI 3acTyn.aeHC.T0 
tJePe3 4pa JltBa HaBeHj^Koro a^B. y •HtBCBi 
BiAóyAe ch 27. hhiihh 1900 o roĄHfli 10 
nePeA nojiy^neM  b  nacine 03HaueHiM cyA i, 
KOMHaTa h 5. y TnycTiM. nepeTopr peanu- 
hocth h, bhk r in , 7 . i  g kh. rpoM Konra- 
■lOBlfi.

HpoĄaTii ch Maroni He;i,BB';KHMaCTH c jtb  
°giHefli a) pea.iBnicTB u  b b k . rin. 7 Ha 560 
K0P ) 6) peanBHicTB t .  bhk. riu. 8 Ha 2280 
KOpoH

HańHH3ma n o ^ a n a , bhhocbtb a^  a)

8

373 Kop. 32  COT., aA 6) 1 5 v0 Kop , hohh3'
106 TOJ kboth He BiAÓyAe f'H npoAasK

y cnoBin nepeT opry i  rpaiioTH, b iaho- 
ch  HeABHHCHMoeiH (BHTHr rinoTe-

^0HH, BHTHr KaTaCTpa.IBHBH, npOTOKOHH op i-
Kohh i T MoryTB ii ,  m,o majoTB oxoTy 
KynoBaTHj neperHHHyTH b HH3me 03HaneniMB 
°yAi, KOMHaTa u. 6. n ip n ac toahh ypHAOBnx.

U paB a, KOTpi 6h HpopaiK p oÓ M a He- 
AOHycTHMoio, HaneacBTB HaHni3H'ifime Ha a h h  

BH3HaneHiM a °  n epeT opry, nepeA  
1IepeioproM 3roHocHTH b cypi', 6o  HHaicme 

Ao HepBPijKHMOcTH caMoi Bace ói.iLm e He 
M°ryTŁ g y TH n iAHomeHi.

O Aa.iBmux BHnapKax nocTynoBaHH  
ePeToproBoro yBiAoM.iHTH ch 6yAe ocoóh, 

KoTpax niA toh uac m o ao h6abh3Khmo- 
r-Teg a KiCŁ n paBa &6o Tnrapi ey iB  ycT aaoB neai 
400 b Toicy nocTynoBaHH n ep eiop roB oro  y -  
CTaHoBnefii 6yAyTB, b H m BanaAKy tJhm.j 
"P0ÓHT6M B cyA'i, hk  oh ohh aH'i He MeillKa- 
aa  b oó.iaCTH HH3iue 03HaueHoro c y ^ y , an i 
ire BcRa3a.TH noiMeHHO HOBHOB.1acTU,H A“1H 
AopyneHB, MemKaioHoro b Micu;eBoeTH cyjry.

II,. K. CyA HOBiTOBHH, B i^A M  I I .
Tayrcre, ahj1 21. juororo 190().

L. cz. E. 28/9 (3) (5736 3 - 3 )
Na żądanie Mosesa Dawida Strob ra, 

odbędzie się dnia 27. lipea 1900 o godz. 9 
przed południem, w sądzie niżej wymienionym, 
w biurze Nr. 6 licytacya 1/12 m.ęści realności 
wlil. 375 i 1/6 części realności whl. 376 ks. 
gr. gm. Latacz objętych.

Nieruchomości powyższe, wystawione na 
licytaeyę, są ocenione a to : 1/12 część real­
ności whl. 375 na kwotę 11 kor., zaś 1/6 
część whl. 376 na 73 kor.

Najniż-za cena wynosi za 1/12 część 
realności whl. 375 kwotę 6 kor. 66 hal., zaś 
?-a 1/6 część whl. 376 kwotę 48 kor. 66 hal., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do
skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
łych nieruchomości dokumentu (wyciąg tabu­
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenie­
nia i t. d.) może każdy, mający chęć kupie­
nia, przejrzeć podczas godzin urzędowych w 
sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 5.

Tanie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya był&by niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osony, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa­
nia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane bę­
dą o dalszych wydarzeniach tego postępowania 
.jedynie przez przybicie na tablicy sądowej, 
ieśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej wy­
mienionego i a*e w ska.ą temuż sądowi peł­
nomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu za­
mieszkałego. .

O k Sąd powiatowy, Oddział II
Tłuste, dnia 27. lutego D 00.

L. ez. E. 1072/99 (6) 
hi a 

dnia 30.

• J- * ~y - v ,  Q O
la zadanie Filipa Mielnika odb*x? • ~  - 
>. lipea 1900 o godz. 9 rano. |

“ ,5*j wymienionym, w biurze Nr.‘ 9 X 1* 
ijjzu licytacya realności whl. 134 ks. g r . ^  

Wiktorów wraz z przy należnościami 
Nieruchomość powyżs a ,jv y s tawj0na ^

2420 kor. zaś przy-
20 hal.

1613  kor. 82 h., 
nie przyjdzie do

obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa­
nia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane bę­
dą o dalszych wydarzeniach tego postępowa­
nia jedynie przez przybicie na tablicy sądowej, 
je ś li nie mieszkają w okręgu sądu niżej wy­
m ienionego i nie w skażą temuż sądowi p e ł­
nom ocnika do doręczeń, w siedzibie sądu za­
mieszkałego.

Z. c. k. Sądu powiatowego. Oddz. IV.
Halicz, dnia 24. czerwca 1900.

L. cz. E. 532/00 (5) ( (5841 2 -  3)
Na żądanie Zwierzchności gminy w Suł­

kowicach odbędzie się dnia 24. lipea 1900 o 
godz. 9 przed południem, w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 3, w Myślenicach 
licytacya 21/28 części realności lwh. 47 ks. 
gr. gm. kat. Sułkowice wraz z przynależno- 
ściami.

Nieruchomość ta, wystawiona na licyta- 
cyę, jest ocenioną na 2038 kor., przynależno­
ści zaś na 17 kor.

Najniższa cena wynosi kwotę 1359 kor. 
3 hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyj­
dzie do skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu­
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenienia 
i t. d.) może każdy, mający chęć kupienia 
przejrzeć podczas godzin urzędowych, w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 3.

Takie prawa, w ob*c których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter­
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samych nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa­
nia lieyta/yinego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy są­
dowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu ni­
żej wymienionego i nie wskażą temuż sądo­
wi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie są­
du zamieszkałego.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Myślenice, dnia 20. maja 1900.

. nia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane bę­
dą o dalszych wydarzeniach tego postępowa­
nia jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nia wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV- 
Horodenka, dnia 6. czerwca 1900.

L. cz. E. 639/00 (8) (5726 2— 3)
Dnia 10. sierpnia 1900 o godz. 10 ra­

no odbędzie się w biurze Nr. 2 sądu tutej­
szego licytacya połowy realności lwh. 71 gm 
Książnice, ocenionej na 1217 kor. 50 hal.

Najniższa cena, niżej której sprzedaż 
nie nastąpi wynosi 811 kor. 66 hal.

Warunki licytacyjne i inne odnośne do­
li umenta przejrzeć można w sądzie tutejszym 
w biurze Nr. 1.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Mielec, dnia 27. czerwca 1900.

L. cz. E. 982/00 (4) (5727 2 - 3 )
Dnia 10. sierpnia 190) o godz. 10 ra­

no odbędzie się w biurze Nr. 2 sądu tutej­
szego, licytacya połowy realności lwh. 71 gm. 
Książnice, ocenionej na 1317 kor. 50 hal.

Najniższa cena, niżej której sprzedaż 
nie nastąpi, wynosi 8 1 1 kor. 66 hal.

Warunki licytacyjne i inne odnośne do- 
kumenta przejrzeć można w sądzie tutejszym 
w biurze Nr. 1.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Mielec, dnia 27. czerwca 1900.

1'cytacyę, jest ■ ceniona ua 
Należności na 138 kor

Najniższa cera wynosi 
poniżej tej ceny sprzedaz 
skutku. . , • .

Warunki licytacyjne i odl‘2 f  j^ . / 0 
tej nieruchomości dokumenta ' r. o H 
mający chęć kupienia, przejrzeć ,P° .
dżin urzędowych w sądzie niżej y-
nyra, w biurze Nr. 9. . • .

Takie prawa, w obec których n- d  ‘a
licytacya byłaby niedopuszczalną- nale/y zg.o- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości me mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. ,

Te osoby, dla których jakie prawa ̂  lub ś

L. cz. E. 1550,00 (5) (5723)
Na żądanie Towarzys‘wa zaliczkowego 

i oszczędności w Gwoźdzcu, zastąpionego przez 
adw. dra Frachtenberga w Kołomyi, odbędzie 
się dnia 20. sierpnia 1900 o godz. 10 przed 
południem, w sądzie niżej wymienionym, -w 
biurze Nr. IV., licytaeya realności obj. wyk. 
hip. 1. 473 ks. gr. gm. kat Horodenka obję­
tej wraz z j-rzynależnościami składającemi się 
z jednej drabiny i 1 żłóbka z drabiną.

Nieruchomość ta, wystawiona na licyta­
eyę, jest oceniona na 520 kor., przynależno­
ści zaś na 90 hal.

Najniższa cena wynosi 347 kor. 26 h , 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

Warunki licytacyjne, które się zatwierdza 
i odnoszące się do ń j nieruchomości doku­
menta (wyciąg tabularny, wyciąg katastralny, 
protokoły ocenienia i t. d.) może każdy, 
mający chęć kupienia, przejrzeć podczas go­
dzin urzędowych w sądzie niżej wymienionym, 
w biurze Nr. IV.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter­
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź

L. cz. E. 633/00 (4) (5805 1 - 3 )
Dnia 17. sierpnia 1900 o godzinie 9 

przed południem, odbędzie się w biurze Nr. 
IV. sądu tutejszego, licytacya 1/8 niewydzie- 
lonej część realności objętej whl. 123 ks. gr. 
gm. kat. Załucze z przynależnościami.

Nieruchomość ta, oceniona na 390 kor. 
97 hal.

Najniższa cena, niżej której sprzedaż 
nie nastąpi, wynosi 260 kor. 66 hal.

Warunki licytacyjne i inne odnośne do­
kumenta przejrzeć można w sądzie tutejszym, 
w biurze Nr. IV

Takia prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do* sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa­
nia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane bę­
dą o dalszych wydarzeniach tego postępowa­
nia jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

ę. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Śniaiyn, dnia 4. lipea 1900.

L. cz. E. 652/00 (3) (5708 1 - 3 )
Dnia 14. sierpnia 1900 o godz. 8 przed 

południem odbędzie się w biurze Nr. IV. sądu 
tutejszego, licytacya realności objętej wyk. 
hip. 1. 320/1. ks. gr. gm. kat. Śniatyn z przy- 
nab żnościami.

Nieruchomość ta, ocenioną została na 
908 kor.

Najniższa cena, niżej której sprzedaż 
nie nastąpi, wynosi 605 kor. 33 h.

Warunki licytacyjne i inne odnośne do­
kumenta przejrzeć można w sądzie tutejszym, 
w biurze Nr. IV.

Takie, prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, naittży zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa­
nia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane bę­
dą o daiszych wydarzeniach tego postępowa­
nia jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Śniatyn, dnia 22. czerwca 1900

L. ez. E. 234/00 (2) (5752)
Dnia 9. sierpnia 1900 o godz. 10 rano 

odbędzie się w sądzie tutejszym biuro Nr. 3, 
licytacya realności lwh. 203 ks. gr. gminy 
Zahajpol.

Realność oceniono na 1430 kor., przyna­
leżność na 44 kor.

Najuiższ* cena 982 kor. 67 hal., niżej 
tej ceny sprzedaż nie nastąpi.

Warunki licytacyjne i inne dokumenta 
przejrz ć można w sądzie tutejszym.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I.
Gwoźiziec, dnia 14. czerwca 1900.

L. cz. E. IX. 1565/00 (3) (5695)
Na żądanie Jana Wójcika z Mogiły, 

odbędzie się dnia 27. sierpnia 1900 o godz 
10 przed południem, w sądzie niżej wymie- 
n onym, w biurze Nr. 57, licytacya realności
ln, 1-1 ‘ISO Bn „y. rrm Ira.t M no-iłrt objętej,

b .  M T o ta c n f e  już

Gazeta Lwowska Nr. 159 z dnia 14 lipea .1900,

lwh. 282 ks. gr. gm. kat. Mog 
dawniej do Mateusza Wąsikowskiego obecnie 
do Katarzyny Wąsikowskiej należącej.

Nieruchomość, wystawiona na licytaeyę, 
jest ocenioną na 810 kor.

Najniższa cena wynosi 540 kor., poniżej 
tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu­
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenienia 
i t. d.) może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 53.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter­

minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa­
nia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane bę­
dą o dalszych wydarzeniach tego postępowa­
nia jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IX.
Kraków, dnia 28. czerwca 1900.

L, 53.397. (5770 1 - 3 )
O B W I E S Z C Z E N I E .

W celu oddania w przedsiębiorstwo do­
stawy szutru na części gościńców państwo­
wych w Wadowickim okręgu budowniczym w 
latach 1901, 1902 odbędzie się dnia 23. lipea 
1900 w c. k. Starostwie w Wadowicach pono­
wna licytacya ofertowa.

Koszta fiskalne szutru w roku 1901 do­
stawić się mającego wyneszą za 1730 m 3 10219 
kor. 90 hal.

Warunki przedsiębiorstwa przejrzane być 
mogą w godzinach urzędowych w wymienio- 
nem c. k. Starostwie, gdzie takie w wyż 
oznaczonym dniu najpóźniej do godz. 12 w 
południe wnoszone być mają oferty, spo­
rządzone na blankietach urzędowych, których 
Starostwo bezpłatnie udzieli, a zaopatrzone 
marką stemplową aa  1 kor. i we wadyurn 
wynoszące 5•/„ kwoty fiskalnej z wyrażeniem 
cen jednostkowych nie tylko cyframi ale i li­
terami.

Oferent winien na blankiecie na właści- 
wem miejscu podać nazwę kamieniołomu lub 
szutrowiska i ofiarowaną cenę jednostkową 
bez żadnych dopisków, wreszcie położyć datę 
i podpisać ofertę imieniem i nazwiskiem.

Oferty wnoszone być mają na każdy 
kamieniołom lub szutrowisko osobno, jeżeliby 
zaś oferta obejmowała kilka kamieniołomów 
lub szutrowisk, wtedy podać w niej należy 
ceny jednostkowe dla każdego kamieniołomu 
lub szutrowiska osobno, albowiem zatwierdze­
nie ofert nastąpi bezwarunkowo według po­
szczególnych kamieniołomów lub szutrowisk.

Oferty niesporządzone na blankietach 
urzędowych, albo zawierające jakiekolwiek 
dopiski, zostaną oferentowi zaraz przez komi- 
syę przeprowadzającą licytaeyę zwrócone, zaś 
po terminie licytacji nie będą oferty przyj­
mowane.

Z c. k. Namiestnictwa
Lwów, dnia 5. lipea 1900.

L cz. E. 557/93 (14) (5867)
Na żądanie Jakóba Teichnera z Podwilka 

odbędzie się dnia 2. sierpnia 1900 o godz. 9 
rano w sądzie w/ Jordanowie w biurze Nr. 6 
licytacya nieruchomości poniżej wymienionych 
w Spytkowicach położonych.

Nieruchomości, wystaw-one na licyta­
eyę, są ocenione; realność objęta lwh. 501/4, 
lwh. 357, 4/264 lwh. 561 ł/j, lwh. 568 wraz 
z przynaletżnościami na 5547 kor. 21 hal.

Najniższa cena wynosi 2699 kor. 14 hal., 
poniżej której sprzedaż nie nastąpi

Warunki licytacyjne i inne odnoszące 
się do tych nieruchomości dokumenta można 
przejrzeć w sądzie w biurze Nr. 2.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Jordanów, dnia 21. czerwca 1900.

L. cz. E. 3766/00 (7) 0 860)
Dnia 6. sierpnia 1900 o godz. 82/4 przed 

południem w biurze Nr. 10 sądu tutejszego, 
odbędzie się licytacya realności w Kołomyi 
na przedm. Nidwóru. 1. kons. 375 wyk. hip. 
194 I.

Nieruchomość tę, ocenionoMa 1530 kor.
Najniższa cena, poniżej której sprzedaż 

nie nastąpi wynosi 765 koron.
Warunki licytacyjne i inne odnośne do- 

knmenta można przejrzeć w biurze Nr. 9 
sądu tutejszego.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby iń- popnszczaluą, należy zgło­
sić najpóźniej przy terminie, inaczej pozosta­
łyby bez skutku.

Osoby, dla których jakie prawa lub cię­
żary na powyższej nieruchomości istnieją łab 
przed licytacya powstaną, zawiadamiane będą 
o dalszych wydarzeniach tego postępowania 
przez przybicie na tablicy sądowej, jeśli nie 
mieszkają w okręgu sądu tutejszego i nie, 
wskażą pełnomocnika w siedzibie sądu zamie­
szkałego.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I.
Kołomyja, dnia 18. czerwca IrOO.
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Die Arendierungs-Yerhandlung wird abgehalten — Rozprawa w sprawie dzierżawy odbędzie się
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2. Eur zur Waffeatibuug einberufen w^rdenden Urlauber, R-serye, Ersatz-Eeserve und Laudweh- 
manner (im ganzen beilaufig) — dla urlopników, rezerwistów, rezerwy zapasowej i obrony krajowej

powołanych do ćwiczeń w broni w przybliżeniu.
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fur siimtliche obgenann- 
ten Stationcn 

dla wsŁ-ystkich wyżej 
wymienionych stacyj

*) Fur die Station Tarnów ist der Bedaif fur den Baek*reibetrieb u. z. monatlich im 
Sommer mit 150 q., im Winter 170 q , im Myslowitzer Nusskohle I. B. zu offeriren.

**) Fńr die Station Bochnia, Niepołomice uud Wadowice ist nur Jaworzaoer Steiukohlen 
zu offeriren.

JŁ n  m  e  p  k  u  n  g
Ausser dem nebcn^nsgewiesenen Erfordernisse ist der Arendator lun die 

Arereinbarten Preiso abąugeben yorpflicbtet u. z w .:
a) Den BeJarl fur die in den Wiatermonaten in Tarnów und Oimatz, dann eveniu«ll 

Prerau, Bizenz und Prossnitz zur Aufstellung gelangenden Brigade-Officiers Schulen, Unter- 
officiers-Bildungs-S-hulen und Eąuitationen ;

b) den Bedarf fiir die im Laufe-der Arendierungs-Periode bewilligt werdenden Zu- 
sthOsso zur Heiz-und Koch - Service - Gebirhr;

Bj Dem Arendator fur Heu und Stroh im Olmutz steht es fcei, die ararische Brucken- 
wage bei ILiferdepot gegen Erlag des jahrlicheu Mietzinses vou 141 K. i n das Militar-Aerar 
mit dem Yerpflegs-Magazine mitzubentitzen.

3. F ń r  D u c h m a i s e h i d l a  p r z e m a r s z u

Mach Lit. 0-c des Arenditrungs Bedingnisheftes Punkt IV. - według lit. C-c punkt IV zeszytu warunkowego

*) dla stacyi w Tarnowie należy zaoferować do prowadzenia piekarni a mianowicie 
miesięcznie w lecie 150 q., w zimie 170 q mpłowieckiego węgla orzecliowego I. B.

dla sticyi Bjchnia, Niepołomice 
z Jaworzna oferowany.

Wadowice ma być tylko węgiel kamienny

— U  w  a g a .
A) Oprócz obok wykazanych potrzeb obowiązany jest dzierżawca oddać po 

um ówionych cenach, a m ianowicie :
a) putrzeby do szkół oficerskich, brygad, szkół podoficerskich i szkół nauki konnej 

mających być w miesiącach zimowych w Tarnowie i w Ołomuńcu, ewentualnie w Przero- 
wie, Bizencie i Prościejowie ustanowionemi.

b) notrzebę tych wydatków do serwisu opałowego i do gotowania jakie w czasie pe- 
ryodu dzierżawy dozwolonemi zostaną :

B) Dostawcy siana i słomy w Ołomuńcu wolno będzie wspólnie z magazynem pro­
wiantowym używać wojskowej wagi mostowej w magazynie owsa za opłatą rocznego czyn­
szu dzierżawnego w kwocie 114 kor. na rzecz skarbu wmjskowego.
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0) Die Arendatoren fur Beticnstroh sind verp£chtet, den Bedarf an diesem Artikel 

auch ftir die in der betreffenden Station sieli belindlieben Landwehrtruppen zu den fur das 
*• und k. Heer eingegangenen Verpflichtungen fur den Pall beizustellen, ais dies gewiinseht 
werden wird.

Hieriiber werden dieeen Arendatoren vor Beginn der Yetragsperiode Weisungen zu- 
kommen. Jene, welche keine diesbeztigliche Yerstandigung erhalten, haben fur die k. k. 
Landwebrtruppen nicht abzugeben.

D) Die neben ausgewiesenen Erfordernisse sind nur in beilaufiger Bedarfsziffer ausge- 
driickt und es erwachst dem Ersteher aus Anlass einer Minderabgabe, kein Auspruch auf 
irgend eine Entschadigung.

E) Die Arendatoren fur Heu und Stroh in der Station Prossnitz sind verpflichtet, fur 
eine circa 8 Tage vor der Mobilisicrung einriickende Yerstarkuug von 300 Mann und 110 
Tfeiden den erforderlichen Yerpfłegs-Bedarf beizustellen.

F) Die Arendatoren fur Heu in der Station Olmfttz uDd Tarnów sind ausserdem laut 
£kt. 5. zu unterhaltenden Ress rve-Vorrathen noeh verpflichtet, die in diesen Stationen be- 
findlichen Dispositions-Yorrathe des Reicbs - Kriegs - Minist. nach Weisung des betreff nden

Magazins kosteulos ftir die Heeresverwaltung umzusetzen u. z. in 
Olmiitz : 500 q H- u 
Tarnów : 1000 q Heu

Hiebei bat der Arendator diese Yorrathe auf Grund des beziigliehen Ausweisei ais 
Porhanden zu tibernehmen und das bei der Umsetzung sich ergebende Cało aus eigenem 

tragen.
G) Die Gebiihr an Streustroh betragt per Pferd und Targ in den Monaten April bis 

feptember 1700 gr. und in den Monaten October bis Marz 2500 gr. nnd ist in diesem 
Ausmasse abzugeben.

C) Dzierżawcy słomy do łóżek są obowiązani potrzebną ilość tego artyjrułu także i w 
dotyczącej stacyi znajdującej się obronie krajów j po umówionej cenie jak i dia c. i k. 
wojska na wezwanie dostarczyć." Ci, którzy dotyczącego uwiadomienia nie otrzymają, nie 
będą c. k. oddziałom obrony krajowej nic dawać.

W  tym wypadku otrzymają dzierżawcy przed rozpoczęciem peryodu dzierżawnego do­
tyczące wskazówki.

D) Obok wymienione potrzeby są jedynie w przybliżeniu podane j dzierżawca z po­
wodu mniejszej ilości oddania tychże, nie może sobie rościć żadnej pretensyi do odszkodowania.

E) Dzierżawcy siana i słomy w Prościejowie są obowiązani w razie wypadku wojny 
dostawić zasibów żywności na 8 dni dla zasiłku składającego się z 300 ludzi i 110 koni.

F) Dzierżawcy na siano w Ołomuńcu i Tarnowie mają oprócz na podstawie punktu
zobowiązanych do utrzymania zapasów rezerwowycn jeszcze zapasy dyspozycyjne minister­
stwa wojny, znajdujące się w tych stacyach, według wskazówki dotyczącego magazyny za­
sobów, wymieniać, bez narażenia zarządu wojskowego na jakiekolwiek koszta a mianowicie:

w Ołomuńcu: 500 c. m. siana 
w Tarnowie: 1000 c. m. siana.

Nadto obowiązany jest dzierżawca te zapasy na podstawie odnośnego wykazu przyjąć 
jako istniejące, wszelki zaś możliwy ubytek pokryć z w fasrjch  funduszów.

G) Słomy do ściółki należy się na jednego kunia i na jeden dzień w miesiącach od 
kwietnia do września włącznie 1700 gr., zaś w miesiącach od października do marca
włącznie 2500 gr. i w tej ilości należy wydawać.

Besondere BestimmungeD. | Poszczególne postanowienia.
1. Zur Yerhandlung werden nur schriftliche Anbote (Offerte) angenommen. Jeder der 

Yerhandlungs-Commission nicht hinlanglich bekannte Unternehmer hat liber seine Fahigkeit 
und das Ausreicheu seines Yermógens zur Ueb rnahme des von ihm angestrebten Arendie- 
rungs-Geschaftes ein nicht liber zwei Monate altes Soliditats- und Leistungsfahigkeits-Zeugniss 
beizubnngen.

Zur Ausstelljng solcher Zeugnisse sind rucksiehtlich aller im Handelsregister proto- 
kollierten Firmen die Handels- und Gewerbe-Kammern, in dereń Bezirke die Firmen ihre 
Niederlassung haben, berufen. Fiir Geschafts-Leute, die keine protokollierte Firm a fiihren, 
fertigen die nach dem Wohnorte zustandigen politischen Behorden, in Stiidten mit eig enem 
iłatute, der Stadt-Magistr&t die Zeugnisse aus.

Die Soliditats-Zeugnisse sollea im Amtswege an jenes Yerpflegs-Magazin abgesendet 
Werden, in dessen Amtslocale laut obiger Tabelle die Yerhandlung abgehalteo. wird.

2. Die Offerte haben an dem zur Yerhandlung fiir die betreffende Station angesetzten 
Tage langstens bis 10 Uhr Yormittags bei der Verhandlungs-Oommission einzulangen. Of­
ferte jeder Art, welche mit Namen und Comp. gefertigt sind, konnen nur dann beriick- 
sichtigt werden, wenn nam-ntlieh angegeben ist, wer ais Gompagnon gemeint sei.

Compleziv-Aabote fiir Heu und Stroh sind zulassig, durfen jedoch nur ftir eine ein- 
zelne Station gestellt werden.

Nachtraglich oder in telegrafiseher Fo: m einlangende, ferner Offerte, welche an ein 
Impegno unter zwólf Tagen gebunden sind, oder Offerte, bei denen sich die Yerringerung der 
vorgeschriebenen Caution bedungen wird, sowie Complexiv-Anbote auf mehrere Siationen, 
endlich Offerte, welche vor den kungemachten Bedingungen abweichen, oder in welchen 
Preise fiir yerschiedene Zeitpedoden gestellt werden, werden nicht beriicksichtigt.

Kommen Correcturen im Offerte vor, so ist densełben stets die Namensfertigung des 
Oflerenten baizusetzen

Sollte in einem Off.mtc der Preisaasatz in Ziffern von jenem in Buchstaben differieren, 
so wi-cl der Ansatz in Buchstaben a!s der ricbtige angesehen.

Die Anbote auf die Abgabe yon Verpflegsartikelu fiir Durchmarsche sind im Sinne 
des Punktes IV des Begingnisheftes zu stcilen

Die Offerenten verzicht‘-n beziiglich der Erklarung der Heeres-Yerwaltung iiber die 
Annahme ihres Offertes auf die Einu&ltung der im §. 862 des a. b. G. B., dann in den 
Art’keln 318 und 819 des osterr. Handels-Gesetv.es fur die Erklarung der Annahme eines 
^ ersprechens oder Anbotes festge letzten Fristen.

Im Offerte muss das erlegie Vadium genau spezificirt sein. Dasselbe betragt 5% der 
offerierten V6rdienststmme.

Gemeinden, Producenten und landwirtschaftliche Corporationea sind rucksiehtlich jener 
Leistungen, welche sie mit ihren eigenen Kraften, beziehungsweise Erzeugmssen zu bewirken 
im. Stande sind, vom Yadium und Oautions-Eilage befreit.

4. Heu und Streustroh ist fiinftagig, Steinkohien halbmonatlieh, Bettenstroh viertno- 
natlicb, im Vorhinein im Abgabsorte unmittelbar an die F&ssungsbereehtigten abzugeben.

Die Depots der Arendatoren durfen nicht weiter ais l -9 km. von den Militar - Unter- 
kunften entfernt sein, ansonsten, falls aie Entfernung 1-9 km. iibersteigt, der Arendator 
auch die Zufuhr von Heu, Streu und Futterstroh kostenlos zu bf sorgen hat.

Das Bettenstroh und die Steinkohle ist in allen Stationen vom Arendator den fassen- 
den rarteien in ihre Ubicationen zuzufiihren.

em Offerenten i-t es freigestellt, den Furlohn in den Preis des Artikels einzubeziehen, 
oder per Metter-Centner separ.it zu bedingen — Ist der Fuhrlohn nicht separat bedungen, 
so wir ^S^nom m en, dass derselbc in dera fiir Bettenstroh bezw. Steinkohłu eingestellten 
Preisei mi in egriffen ist, und es wird hiernach auch das beziigliche Anbot beurtheilt werden.

i m 6 f-USÎ  0 hesteht nur in Olmiitz, woselbst die Zufuhr des Bettenstrohes und der 
Steinkohle f " le Artillerie-Truppe entfallt, dagegen der Arendator fiir Steinkohle in dieser 
Station verP..l,c .e 1SL auch das Unterziindholz fiir die Truppen und Austalten (ausschliess- 
lich der 11 >m aerarischen Holzplatze zuzufubren, weshalb im Offerte diesb-ziiglPh
ein separater Antrag zu stellen ist.

'5- - ^  zuna Theile aus Sehabstroh zu bestehen und kann entweder
ais Ganzes ^  r«jse oder in beiden Strohgattungen separiert (ais Schab und ais
Mas hinen- ( 1 ) y°hj und zu besonderen Preisen offeriert werden.

Der ist fttr d e P-rtion i  2100 gr. zu sfellńn.
teinkuhlen hat der Offerent nobst der iiblichen Beneonung der 

Kohle auch das gwer , welchem die Offeriorte Kohle entuommen wird, und die Ortslage
desselben anzugeben.

6. In den Statio u  Tarnów, Bochnia, Neu-^andec, Wadowice, Chrzanów, Kenty, Nie­
połomice, Teschen- . ei?skirchen und Prerau muss der Reserve-Vorrath an Heu in der
Hohe des drOmona 1C ®n T,c’lrreJ1ten Bedarfes, in zllen (ibrigen Stationen in der Hóhe des
einmonatliehem curren ' dari s ohne Rucksicht darauf ob die facti^che Abg^be des Heues 
wahrend des ganzen a 0r 0iner kiirzeren Zeitperiode erfolgt, unterhalten werden, 
wobei bemerkt wird. aa aie n a f ta  yon den dreimonatiichen R-serre-Yorrathen in gepress- 
tem Zustanae und vo »o en ffualitatsmassig erliegen muss Offerte, bei denen sich beziig­
lich der erstgenannten owiionen die Unterhaltung ęmes nur einmonatlichtn Reserve-Vor-
ratbes btdungen wird, we e gar W 'ht in B riicksichtigung gbj-ogen.

Pressheu muss r f l i  6 P alLt0 des urspruuglichen Yolumens z^sammmge-
presst und sollen d e klua . * en mindestens 30 Kilogramm schwer sein. Mit Pferde-
góppel gepresstes Heu wn J nicht angenommen.

7. Es wffd ausdriieklic bedungen, dass es der Heeres-Yerw^aituog freisteht, die Re- 
serve-Vorrathe d--r einen Sta bgabe in welch’ imm r beliebigen andeten Station

Q izu z i ©li 6 n
8. Die nilheren Beuingnisse nnen bei den Militar-Yerpflegs Magazinen in Krakan, 

Tarnów und Olmutz, dann bei sam tncnen Bezirksbehorden und den landwirtsehaftlichen 
Haupt- (Lsndes) Vereinen, emgesenen werden, woselbst da, f(ir die yerhandlung eigens
vorbereitete Beuingni heft vom 1 Jnli 1900 erliegt.

Bei den genannten Verpflegs-Magaz*jen kónuen auch die vorgeschriebenen Beding- 
nishefte gegen Erlag von 56 Heller, erner vorgedruckte Blankette zu Offerten unentgeltlich 
bezogen werden, worauf die Unternenmer urn o mehr aufmerksam gemacht werden, ais 
Jedes Offert unbedingt nach dem onten beigetugten Formulare verfasst sein muss.

9. Jeder Offerent ist an die Einhaltung dei in diesem H fte enthalteuen Bedingungen 
schon mit der Einbringung d^s Offertes gebunden, und aat „m Offerte ausdrticklich zu er- 
klaren, dass er sich dan Bedingungen des Arendierungs-Bedingnisheftes unter wiift.

„Gazeta Lwowska" nr. 159 z dnia 14 lipca 1900.

1. Do rozprawy będą przyjęte tylko pisemne oferty. Każdy przedsiębiorca, który ko- 
ir.isyi rozpraw nie jest dostatecznie znanym ma dołączyć świadectwo swej rzetelności i mo­
żności zadośćuczynienia wymogom dzierżawy, o którą się ubiega, datowane nie wcześniej 
nad dwa miesiące przed datą niniejszego ogłoszenia

Do wystawienia takich świadectw dotyczących wszelkich w rejestrze handlowym proto­
kołowanych firm, są upoważnione Izby handlowo-przemysłowe, w których obrębie firmy 
te bżą. Osobom trudniącym się interesami handlowo-przemysłowymi a nie mającym proto­
kołowanej firmy, wystawiają świadectwa właściwie władze polityczne miejsca zamieszkania, 
w miastach z własnym statutem — Magistrat.

Świadectwa rzet Iności mają być przesłane w drodze urzędowej, do tego c. i k. ma­
gazynu zaopatrzeń wojska, w którym podług wyż umieszczonej tabeli rozprawa ma się 
odbyć.

2. Oferty mają być oddane komisyi rozpraw w dniu przeznaczonym do rozprawy dla 
dotyczącej stacyi najpóźniej do godz. 10 przed południem. Oferty imieniem i spotka podpi­
sane wówczas uwzględnione będą, jeżeli imiennie podanem zostanie, którą osobę za spó!- 
nika uważać należy

Podania zbiorowe cen na siano i słomę są dozwoloue — mogą być jednak tyiko dla 
jednej stacyi wraz z miejscem konkureneyjnem wstawione.

Później lub drogą telegraficzną nadeszłe oferty, które obowiązują na krótszy czas, niż
na termin 12 dni, lub też oferty, w których jest zawarunkowana mniejsza kaucya, wreszcie
oferty z podaniem zbiorowych cen dla więcej; stacyj nareszcie oferty, które odstępują od 
ogłoszonych warunków, albo w których ceny dla różnych czasokresów są podane, nie będą 
uwzględnione.

Jeżeli zachodzą poprawki w ofercie, to należy dodać do nich zaw.ze podpis oferenta.
W razie różnicy cen oznaczonych w ofercie liczbami i literami, uważane bęaą za ważne
te, które oznaczone są literami.

Podania cen za artykuły spożywcze mające być dostawione w czasie przemarszów, 
mają być ułożone według ustępu IY. zeszytu warunków.

Oferenci muszą się zrzec obowiązku zadość uczyniania ze strony zarządu wojskowego 
terminom co do oświadczenia się przyjęcia ich ofert, zakreślonym w §. 861 kodeksu cywil­
nego i artykułach 318 i 319 kodeksu handlowego w przedmiocie oświadczenia się co do 
przyjęcia jakiego przyrzeczenia lub oferty.

3. W ofercie musi być złożone poręczne dokładnie wyszczególnione a wynoszące 5 prc. 
zaoferowanej należnej kwoty.

Gininy, producenci i stowarzyszenia rolnicze, które dostawę produktów rzeczonych 
własneini siłami uskutecznić są w stanie, są od złożenia kaucyi i poręcznego zwolnione.

4. Siano i słoma na podśeiółkę ma być co pięć dni, węgiel kamienny półmiesięcznie, 
a słoma łóżkowa co cztery miesiące naprzód na miejscu dostawy zaopatrującym się oddzia­
łom bezpośrednio odstawioną.

Składy dzierżawców nie powinny być nad l -9 km. od wojskowych składów oddalone 
jeżeli przestrzeń ta przenosi 1 9  km., to musi dzierżawca dowóz siana i słomy bezpłatnie 
swoim kosztem uskutecznić.

Słoma do łóżek i węgiel kamienny mają być odstawione we wszystkich stacyach przez 
dotyczących dzierżawców pobierającym oddziałam wojskowym do ich zamieszkania.

Zostawia się do wolności oferenta doliczyć zapłatę przewozu do ceny artykułu, albo też 
umówić się oddzielnie za przywiezienie od cotnaia metrycznego. Jeżeh zapłata przywiezienia 
nie je?t oddzielnie umówioną, natedj uważa się, że została ma włączoną do ceny oznaczo­
nej za słomę do łóżek, względnie za węgiel kamienny i według tego ocenioną będzie także 
dotycząca oferta, z wyjątkiem stacyi Ołomuńca, gdzie odpada dowóz słomy o o łóżek prze­
znaczonej oraz węg'a kamiennego dla ar'yleryi za to jednak zobowiązanym iest dzierżawca 
węgla kamiennego w tejże stacyi, dostawić także drzewo na podpałaę dla oddziałów wojska 
i zakładów przeznaczone (z wyjątkiem artyieryi) ze skarbowego miejsca składu drzewa, 
z którego to powodu co do tego nahży w ofercie osobną propozyeyą uczynić.

5. Słoma na podścińlkę, która musi przynajmniej 1/i  część słomy długiej zawierać, 
może być oferowaną, ogólnie w jednej cenie, a nie osobno jako słoma dtuga (rówmanka) 
i maszynowa (mierzwa) po pewnjch cenach.

Cena za słomę na podśeiółkę ma być w porcyach po 2100 gr. podaną.
W ofercie na węgel kamienny musi oferujący poaać oprócz nazwy węgła także ko­

palnię, z której tenże pochodzi i miejscowe położenie tejże.
6. W  stacyach : Tarnowie, Bochni, Nowym Sączu, Wadowicach, Chrzanowie, Kętach, 

Niepołomicach, Cieszynie, Hrsnizy i Przerowie musi być rezerwowy zapas siana utrzjm y­
wany w ilości trzechmiesięcznej b:eżącej potrzeby, we wszystkich innych stacyacn w ilości 
jednomiesięcznej potrzeby bez względu, czy rzeczywiste oddanie siana w ciągu całego roku 
lub w krótszym czasie nastąpi, przyczem się uważa, że połowa tego zapasu siana z trzech- 
miesięeznych zapasów rezerwowych musi być prasowaną i co do jakości przepisom zupełnie 
odpow adać.

Oferty, przy których by sobie odaośnie do wymieaionych wyżej stacyj utrzymywanie 
tylko jednomiesięcznego zapasu rezerwowego zastrzeżono, n:e zostaną wcale uwzględnione.

Siano prasowane musi być przynajmniej do połowy pierwotnej objętości prasowanem, 
a najmniejsze wiązki muszą ważyć najmniej 30 kilogramów. Konną maszyną rasowane 
za ważne będzie jednak przyjęte.

7. Wyraźnie się zastrzega, że zarząa wo;skowy pozostawia sobie do woli ściąganie za­
pasów rezerwowych jednej stacyi dla oddania którejkolwiek innej stacyi.

8 . Wszelkie bliższe warunki mogą być przejrzane w kancelaryi magazynu potrzeb 
wojskowych w Krakowie, Tarnowie i Ołomuńcu, we wszystkich powiatowych władzach (Sta­
rostwach jak  i w głównych (krajow ych) towarzystwach gospodarczych, gdzie się znajduje 
w dwóch równobrzmiąeyeh egzemplarzach dla rozpraw wypracowany zeszyt warunkowy 
z daty 1. Lipca 1900 r.

W wymienionych magazynach pogrzeb wojskowych, mogą być także wydane przepisane 
zeszyty warunkowe za złożeniem 56 halerzy, następnie blankiety drukowane na oferty bez­
płatnie, naco tem bardziej zwraca się uwagę przedsiębiorców, że każda oferla musi być 
bezwarunkowo według poniżej umieszczonego formularza ułożoną.

9. Już z wniesieniem oferty zmuszonym jest każdy oferent do dotrzymania w tym 
zeszycie zawartych ustanowień i powinien wyraźnie w ofercie oświad.-zyć, że poddaje się 
warunkom zawartym w zeszyie warunków.
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10. Anbote, in welchen die Bedingungen enthalten sind, Heu in Doppeiportionen, dann 

ais Streustroh ausschliesslith Maschinenstroh abzugeben, werden nicht beriicksichtigt.
11. Die Anbote sind in der Kronen W ahrung zu stelłen.

Krakau, ain 1. Juli 1900.
You der Intendanz des I. Corps.

10. Oferty zawierające warunek dostawy siana w poreyach podwójnych, dalej st om? 
na podściółkę wyłącznie słomę maszynową, nie będą uwzględnione.

11. Oena ma być w walucie koronowej podana.
Kraków, dnia 1. lipca 1900.

Z Intendantury c. i k. I. korpusu.
O f f e r t - F O i m u l a r .

O F F E R T .
Gefertigter erklare hiemit infolge Kundmachung Nr. 5.146 vom 1. Juli 1900 ftir die A r e n d i e i u n g s - S ta t i o n .................................................................................

Heu a 5600 Gramm z u ..............................................   h. S a g e ! ...........................................................................
Streustroh a 2100 Gramm z u ................................................................................................ h. S ag e ! ........................................................................................Hellerim gebuudenen 

Zushinde

Heller
Heller1 Portion 

1 Portion
1 Meter Zentner j zjusiauue j gettenstroh K............................................................................................... h. Sage! . . . . Kronen . . . .  Heller
1 Meter Zentner Steinkohle . . . Gattung) zu K............................................................................................... h. S age! . . . . Kronen • Heller
auf die Zeit vom 1. October 1900 bis 80. September 1901 abgeben, das Bettenstroh gegen Vergiitung von . . . h. S a g e ! ........................................................   Hellera,
die Steinkohle gegen Vergiitung v c n .......................................................................................................................................Heller . . h. S a g e ! .............................................................Hellera
per Meter Zentner den fassenden Parteien in ihre Ubicationen zufiihren, die D u rch m a rsch  - T e rp fle g u n g  nach den Punkten C. — c. des Artikels IV. des Arendierungs-Bedin-
gnisheftes besorgen und fur dieses Offert mit dem beiliegenden Vadium v o n ....................................................................... Kronen bestehend i n ........................................................................................
sowie mit meinem gesammten beweglichen und unbeweglichen Vermógen haften zu wollen.

Perner yerpflichte ich mich im Falle, ais ich Ersteher bleiben sollte, lang3iens binnen 14 Tagen nach hie.yon erhaltener am tlicher Verst&ndigung das Vadium auf die 
10 proeentige Caution zu erganzen, und rSume, wenn ich dieses unterliesse, der Heeres - Verwaltung das Recht ein, diese Erganzung selbst durch Rflckbehalt des Arendierungs- 
Verdienstes durchzuftihren.

Ich erklare, dass ich mich den Bedingungen des Arendierungs-Bedingnisheftes de datto 1 Juli 1900 unterwerfe.
Laui anruhenden Bescheides der ( d e s ) .......................................... z u .........................................................wird mein Soliditats- und Leistungsfahigkeits - Zeugnis direct dem

k. u. k. Militar-Verpflegs-Magazine i n ................................................................................. iibermittelt werden.
............................................................... am . . t e n ...............................................  1900.

Unterschrift (Vor- und Zuname) des Offerenten (bei Angabe der Beschaftigung desselben)
wohnhaft in

Das Offert ist zu siegeln und auf der Aussenseite des Couyerts beizufttgen: 
Offert infolge Kundmachung vom 1. Juli 1900 ku der Verhandlung am ten August 1900.

L. I. Nr. 4279 (5880)
KUNDMACHUNG 

betreffend die Lieferung yon Bekleidungs- 
und Ausrustungs-Gegenstanden fur die k. k.

Landwehr.
Das Ministerium fur I.andesvertheidi- 

gung beabsichtigt die Lieferung verschiede- 
ner Bekleidungs- und Ausrtistungs- Gegen - 
stande im Wege der allgemeinen Concurrenz 
sicherzustellen und erlasst zur Einbringung 
schriftlicher Offerte hiemit die óffentliche 
Aufforderung.

Die auf diese Lieferung bezugnehmen- 
de, die Art und Anzahl der einzuliefernden 
Gegens!ande, die Offerteinreichungs-Modali- 
taten, endlich die allgemeineu Liefer- und 
Ubernahms-Bedingnisse umfassende vollin- 
haltliche Kundmachung ist im Amtsblaite 
der „Wiener Zeitung" Nr. 189 vom 20 Juni 
1900 enthalten.

Uberdies wurden such sammtliche Han- 
dels- und Gewerbe-Kammern der im Reichs- 
rathe vertretenen Konigreiche und Lander 
mit der erwahnten Kundmachung betheilt.

Lemberg, am 11 Juli 1900.

L. cz. E. 543/00 5 _ (5868 1— 3)
Na żądanie firmy Pollitzer & Wertheim 

we Lwowie zastąpionej przez dr. Rosmarina, 
adw. we Lwowie odbędzie się dnia 31. lipca 
1900 o godz. 9 rano, w sądzm niżej wymie­
nionym w biurze Nr. 3 w Myślenicach, licy- 
tacya realności lwh. 284 i 1/3 części realno­
ści lwh. 430, realności lwh. 455 wszystkich 
ks. gr. gm. kat. Sułkowice objętych, wraz z 
przynałeżnościami do realności Lwh. 455 na- 
leżąeemi a z przyborów do fabrykacyi woay 
sodowej się składających.

Realność lwh. 284 osobno zaś 1/3 część 
realności lwh. 430 wraz z realnością lwh. 
455 osobno jako jedna całość sprzedane zostaną.

Nieruchomości, wystawione na licytacyę, 
a mianowicie realność lwh. 284 ocenioną jest 
na kwotę 5734 kor., 1/3 część realności lwh. 
430 i realność lwh. 455 jako jedna całość 
na kwotę 3502 kor. 66 hal., przynależność 
zaś do realności lwh. 455 na kwotę 660 kor.

Najniższa cena wynosi przy realności lwh 
284 kwotę 2882 kor., przy realności lwh. 455 
i 1/3 części realności lwh. 430 jako całość 
kwotę 2081 kor. 33 hal., poniżej tej ceny sprze­
daż nie przyjdzie do skutku.

Warunki licytacyjne, które uchwałą ró­
wnocześnie wydaną się zatwierdza i odno­
szące się do tych nieruchomości dokumenta 
(wyciąg tabularny, wyciąg katastralny, proto­
koły ocenienia i t. d.) może każdy, mający 
chęć kupna, przejrzeć podczas godzm urzę­
dowych, w sądzie niżej wymienionym, w 
biurze Nr. 3.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter­
minie licytacyjnym, inaczej roszczeira tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruehomościachbądź 
obecnie już istnieją, bądź toku postępowa­
nia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy są­
dowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu ni­
żej wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Myślenice, dnia 26. czerwca 1900.

L. cz. E. 724/99 5 (5872)
Na żądanie Markusa Messinga, odbędzie 

się d n i 24. lipca 1900 o godz. 9 rano, w 
°ądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 2,

i cytacya 1/3 realności wyk. hip. 1. 154 gm. 
IZawałów.

Nieruchomość ta, wystawiona na licy­
tacyę jest oceniona na 315 zł.

Najniższa cena wynosi 210 zł., poniżej 
tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku.

Warunki licytacyjne i inne dokumeuta 
przejrzeć można w tutejszym sądzie.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział V.
Podhajce, dnia 20. czerwca 1900.

K o n k u i s a .
L. 2938 (5784 3—3)

K o n k u r s .
Celem obsadzenia opróżnionej przy c. k. 

Zakładzie karnym w Wiśniczu posady nauczy­
ciela z poborami XI. klasy rangi, pomieszka­
niem służbowem i deputatem na opał ; świa­
tło w rocznej kwocie 120 K. rozpisuje się 
konkurs.

Kompetenci należycie ukwalifikowani 
i obznajomieni z nauką śpiewu i grą na or­
gana' h mają wnieść podania na ręce c. k. 
Nad prokuratoryi. Państwa w Krakowie do dnia 
25 lipca b. r.

Bliższych wyjaśnień co do zakresu słu­
żbowego udziela Dyrekcya c. k. Zakładu kar­
nego w Wiśniczu.

C. k. Naprokuratorya Państwa.
Kraków, dnia 29. czerwca 1900.

L. cz. Praes. 256 6/00 (5772 3 - 3 )
K o n k u r s .

Sąd powiatowy Jaworzno przyjmie od 
1 sierpnia w manipulacyi cywilnej rutyno­
wanego dyetaryusza za miesięcznem wyna­
grodzeniem 60 koron.

Egzaminowani mają pierwszeństwo. 
Podania należy udokumentować. 
Jaworzno, 7. lipca 1900.

Rozmaite obwieszczenia.
L. cz. A. 543/98 57 (5556 2 - 3 )

C. k. Sąd powiatowy w Tarnowie podaje 
do wiadomości, iż dnia 3 maja 1898 roku 
zmarł w Tarnowie Mojżesz Rosenfeld, a gdy 
do jego spadku jest powołanym na mocy u- 
stawniczego porządku dziedziczenia Markus 
Manes. dwóch im. Rosenfeld, którego pobyt 
jest niewiadomym, przeto wzywa się tegoż, 
aby w przeciągu jednego roku od ogłoszenia 
edyktu niniejszego licząc, zgłosił się w tutej­
szym sądzie i wniósł oświadczenie się dzie­
dzicem, w przeciwnym bowiem razie, spadek 
byłby przeprowadzonym z dziedzicami zgła­
szającymi się i z kuratorem Izydorem Bran­
dem, dla niego ustanowionym.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Tarnów, dnia 11. maja 1900.

L. cz. Prez. 1580 18 P./900 (5690 3— 3)
O b w i e s z c z e n i e .

P&n Prezydent c. k. wyższego sądu kra­
jowego we Lwowie mianował na mocy §. 301 
proc. kar. dla III. zwyczajnej kadencyi po­
siedzeń sądów przysięgłych w roku 1900 przy 
c. k. sądzie obwodowym w Tarnopolu c. k. 
radcę dworu jako prezydenta tegoż sądu dr. 
Michała Stefkę przewodniczącym, a wicepre­
zydenta Mieczysława Lachawca i radców An­
toniego Reinwartha. Karola Zollnera, Emila 
Krwawicza, dr. Jana Chomickiego, Izydora 
Mydłowskiego : Konstantego Mironowicza za­
stępcami przewodniczącego sądów przysięgłych.

Posiedzenia tej kadencyi rozpoczną się 
dnia 29 sierpnia 1900 o godzinie 8 przed 
południem.

Z Prezydyum c. k. sądu obwodowego.
Tarnopol, dnia 4. lipca 1900.

L. cz Gm. II. 4/00 1 (5603 2 - 3 )
Przeciw Izraelowi Stadtfeldowi, którego 

miejsce pobytu jest nieznane, wniesionym zo­
stał do c. k. sądu krajowego cywilnego we 
Lwowie przez Towarzystwo wzajemnego kre­
dytu we Lwowie pozew o wydanie nakazu 
zapłaty sumy 2800 kor.

Celem strzeżenia praw Izraela Stadtfelda 
ustanawia się P. dra Jakóba Horowitza adw. 
kraj we Lwowie kuratorem,

Tenże kurator zastępywać będzie pozwa­
nego w rzeczonej sprawie na jego koszt i nie­
bezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się nie 
zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje.

C. k. Sąd krajowy cywilny, Oddział II. 
Lwów, dnia 23. czerwca 1900.

L. dz. hip. 1899/00 (5574 2—3)
W sprawie tab. Berła Gutnerza w Śnia- 

tynie przeciw Józefowi Abrahamowiczowi o 
wykreślenie ciążącego w stanie biernym 8/8 
części realności whl. 691/II gminy Śniatyn 
prenotacyi prawa zastawu dla sum wekslowych 
1600 zl. i 600 zł. m. k. ma być doręczoną 
uchwała z dnia 21 czerwca 1900 1. cz. dz. 
hip. 1399|00 którą wyznaczono termin w  myś
§. 45 ust. hip.

Ponieważ niewiadomo gdzie Józef Abra- 
hamowicz przebywe, ustanawia się w celu 
strzeżenia jego praw, kuratora w osobie pana 
Pawła Simonowicza adwokata w Śniatynie.

Tenże kurator zastępywać będzie Józefa 
Abranamowicza w rzeczonej sprawie na jego 
koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on w są­
dzie się nie zgłosi lub pełnomocnika nie za­
mianuje.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Sniatyn, dnia 21. czerwca 1900.

L. cz. O. 54/00/1 > (5833)
Przeciw Józefowi Popieli, którego miej­

sce pobytu jest nieznane, wniesionym został 
do c. k. sądu powiatowego w Ciężkowicach 
przez Józefa i Agnieszkę Witkowskich pozew 
o zniesienie wspólnej własności lwh. 19 ks. 
gr. gm. kat. Zimnowódka Pławna objętej.

Na podstawie pozwu wyznaczono audy- 
encyę na dzień 2 sierpnia 1900 o godzirie 
10 rano.

Celem strzeżenia praw pozwanego usta­
nawia się pana Grzegorza Dziubanika w Pła- 
wny kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie pozwa­
nego w rzeczonej sprawie na jego koszt i 
niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I.
Ciężkowice, dnia 19 czerwca 1900.

L. cz. Pr. 1022/18 P./00 (5812 1 - 3 )
Jego Ekscelencya Prezydent wyższego 

Sądu krajowego na mocy §. 301 post. kara. 
zamianował dla trzeciej zwyczajnej, dnia 29 
sierpnia 1900 o godzinie 9 rano, przy tutej­
szym c. k. Sądzie obwodowym rozpoczynają­
cej się kadencyi Sądu przysięgłych, Prezy­
denta tutejszego Trybunału Spławskiego prze­
wodniczącym, a jego zastępcami wiceprezy­
denta Drożyńskiego, tudzież radców Mandy- 
bura, Seidlera, Praczyńskiego i Gładyszow- 
skiego.

Przemyśl, dnia 17 lipca 1900.

L. cz. C. I. 193/00 1 (5847 1 - 3 )
Prze' iw Józefowi Mahl, którego miejsce 

pobytu jest nieznane, wniesionym został do 
c. k. sądu powiatowego w Skolem przez Iwa­
na Szwed syna Sema pozew o rozwiązanie 
kontraktu dzierżawy z daty Skole 15 maja 
1895 z pn.

Na podstawie pozwu zarządzono rozpra­

wę na dzień 10 sierpnia 1900 o godzinie l 1 
przed południem w tutejszym sądzie sala roz­
praw Nr. 1.

Celem strzeżenia praw p. Józefa Mahl 
ustanawia się pana adwokata dr. Józefa Mo- 
rawieckiego w Skolem kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie pozwa­
nego w rzeczonej sprawie na jego koszt i 
niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się nie 
zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I.
Skole, dnia 14 czerwca 1900.

L cz. C. I. 61/00 (5800 1 - 2 )
Przeciw Franciszkowi Cichowskiemu, 

którego miejsc* pobytu jest nieznane, wnie- 
sinpym został do c. k. sądu powiatowego w 
Pilznie przez Jana Jędrychowskiego pozew o 
oddanie w posiadanie połowy realności lwh. 
67 ks. gr. gm. Chotowa.

Na podstawie pozwu tego wyznaczono 
audyencyę do ustnej rozprawy na dzień 22 
sierpnia 1900 o godz. 9 rano biuro Nr. 6.

Celem strz eżenia praw Franciszka Gi- 
chowak *go ustanawia sie pana dr. Marcin* 
B u j io w s k ie g o  w  nizn ie  kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie pozwa­
nego! w rzeczonej sprawie na jego koszt i nie­
bezpieczeństwo, dopóki on sam w sądzie się 
nie zgłosi lup pełnomocnika nie zamianuje.

G. k. Sąd powiatowy, Oddział I.
Pilzno, dnia 5 lipca 1900.

L. cz. C. I. 186/00 1 (5846 1 - 3 )
Przeciw Józefowi Mahl, którego miejsce 

pobytu ,est nieznane, wniesionym został do
c. k. sądu powiatowego w Skolem przez Lei- 
sora Rothenberga i Markusa Schiffa pozew o 
uznanie kontraktu dzierżawy z daty Skole 
15 maja 18^5 za rozwiązany, wykreślenie 
praw dzierżawy z karty C. wh. 66 ks. gr. 
gm. Uryeza.

Na podstawie pozwu zarządzono rozpra 
wę na dzień 10 sierpnia 1900 o godz. 11 
przed południem w sądzie tutejszym sali roz­
praw Nr. 1.

Celem strzeżenia praw p. Józefa Mahl 
ustanawia się pana adwokata dr. Józefa Mo- 
rawieckiego w Skolem kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie pozwa­
nego w rzeczonej sprawie na jego koszt i 
niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I.
Skole, dnia 12 czerwca 1900.

L. cz. Cw. II. 1565/00 1 (5857)
Przeciw dr. Władysławowi Kastoremu 

którego miejsce pobytu jest nieznane, wnie­
sionym zo tał do e. k. sądu krajowego jaito 
handlowego w Krakowie przez Towi rzystwo 
kredytowe dla handlu i przemysłu w Krako­
wie pozew o zapłatę sum wekslowych 550 
Koron i 500 Kor

Na podstawie pozwu wydano nakazy 
zapłaty dnia 26 czerwca 1900 L. cz. Cw. II. 
1565/00 1 i L. cz. Cw. II. 1566,00 1.

Celem strzeżenia praw niewiadomego z 
miejsca pobytu dr. Władysława Kastorego 
ustanawia się pana adw. dr. Czernego w 
Krakowie kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie swego 
kuranda w rzeczonej sprawie na jegc koszt i 
niebezpieczeństwo dopóki on sam w są nie 
się nie zgłosi lub pełnomocnika nie" za­
mianuje.

C. k. Sąd krajowy jako handlowy, 
Oddział II.

Kraków, dnia 26 czerwca 1900.
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panujących w kraju chorób zaraźliwych zwierzęcych, zestawiony na podstawie

E p i z o o  c y  a P o w i a t M i e j s c o w o ś ć

Wąglik

Bóbrka
Brzeżany
Drohobycz
Kołomyja
Kosów
Lwów
Stryj

Oryszkowee.
Hdenków (ob. dw.). 
Hruszów.
Kamionki wdelkie. 
Jasieniów górny.
Jaryczów stary (ob. dw.). 
Lisiatyeze.

Nosacizna

Horodenka
Kraków
Sokal
Trembowla

Targowica.
Grzegórzki.
Zawisznia (ob. dw.). 
Kobyłowłoki (ob. dw.).

Parchy

Brzozów
Gorlice
krosno
Lisko
Nowy Targ 
Sanok
Stryj
Tarnów

Przesietnica.
Gładyszów.
Iwonicz.
Ustrzyki dolne.
Ochotnica.
Klimkówka.
Bereźnica.
Klikowa.

Szelt stnica Jawerów Kochanówka (ob. dw.).

Róża
wąglikowa

Brody
Brzeżany
Buczacz
Horodenka
Husiatyn
Jaworów
Kołomyja
Lwów
Rawa
Sambor
Skałat
Trembowla

Czepiele, Jazłowczyk, Sznyrów.
Kozówka.
Pcrchowa (ob. dw.), Sawałuski, Żyznomierz. 
Kopaczyńce, Łuka.
Suchostaw, Tłusteńkie.
Chotyniec.
Oskrzesińce.
Ostrów, Szczerzec.
T!7ulka mazowiecka.
Hordynia rustykalna, Ozimina.
Kokoszyńce, Krasne, Soroka.
Dołhe, Kobyłowłoki, Ostrowczyk.

Pomór świń

Borszczów
Drohobycz
Jarosław
Lwów
Rudki
Stanisławów

Krzywcze, Sapohów, Zbrzyż. 
Dobrowlany, Horucko. 
Nienowiee, TuchLi.
Zapytów.
W erbisz.
Knihinin.

Wścieklizna Brzeżany
Przemyśl

Sarańczuki.
Koniusza.

Z c. k. Namiestnictwa.
Lwów, d n ia  10. lip ea  1900.

   , . ... (5699)
Przeciw Sctiein.au Kaufmann, której 

naiejsce pobytu jest nieznane, wniesionym zo­
stał do c. k. sądu powiatowego w Brodach 
przez Irego Eirew pozę^ o uznanie własno­
ści do połowy realności objętej whl. 602 gm. 
Brody.

Na podstawie pozwu wyznaczono audy- 
encyę do ustnej rozprawy na dzień 27 sier­
pnia 1900 godz. 9 rano w tutejszym Sądzie 
Oddział II.

Celem strzeżenia pram niewiadomej 
Scheindli Kaufmann ustanawia się pana Ba- 
zy'ewicza kand. not. w Brodach kuratorem.

Terże kurator z:,stępywać będzie po­
wyższą w rzeczonej sprawie na jej koszt i 
niebezpieczeństwo, dopóki ona w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Brody, dma 20 czerwca 1900.

L. cz. Prez. 845/18,uO (5789 1 - 3 )
Pan Prezydent lwowskiego sądu krajo­

wego wyższego zamianował dla trzeciej, 3 
września 1900 o godzinie 8 rano rozpoczy­
nającej się kadincyi sądu przysięgłych przy 
tutejszym Trybunale przewodniczącym prezy­
denta Alfreda Hinzego, a jego zastępcami 
radców Józefa Towarnickiego, Stanisława 
Templego, Władysława Warywodę i Jakóba 
Lćbenstema.

Stryj, 9 lipea 1900.

L. cz. Cg. I. 155/00 1 ‘(6814)
Przeciw Esterze Mittelmann, Wincen­

temu Lenkiewiczowi, Simchemu Margulieso- 
wi, Antoniemu Patkiewiczowi, Kassilowi Sti-in- 
berg, Józefowi Grunberg i Janowi Osuchow­
skiemu, których miejsce pobytu jest niezna­
ne, wniesmnym został do c. k. sądu obwo­
dowego w Przemyślu przez Jus ;ynę ze Zby- 
szewskich Grabowską i Aleksandrę ze Zby- 
szewskich Bybską pozew o uznanie nadcięża- 
rów sumy 12.000 zł. za zgasłe etc.

Na podstawie p:zwu wyznaczono pierw­
szą audyencyę na 29 sierpnia 1900 godz. 9 
przed południem biuro Nr. 28.

Celem strzeżenia praw Estery Mittel­

mann, Wincentego Lenkiewicza, Simchego 
Margułiesa, Antoniego Patkiewicza, Kassila 
Steinberg, Józefa Griinberg i Jsna Osuchow­
skiego ustanawia się pana dr. Taubera adwo­
kata w Przemyślu kurat. rem.

Tenże kurator zastępywać będzie pozwa­
nych w rzeczonej sprawie na ich koszt i nie­
bezpieczeństwo dopóki oni w sądzie się nie 
zgłoszą lub pełnomocnika nie zamianują.

C k. Sąd obwodowy, Oddział I.
Przemyśl, dnia 29 czerwca 1900.

L. et,. O. I. 177/00 1 (5697)
Przeciw Maksymowi Kostiów, rolnikowi 

z Bykowa, którego miejsce pobytu jest nie­
znane, wniesionym został do c. k. sądu po­
wiatowego w Złoczowie przez Kością M arty­
niuka i Hankę Olejnik z Rykowa pozew o 
uznanie prawa własności do ciała hipote­
cznego.

Na podstawie pozwu wyznacza się au­
dyencyę do ustnej rozprawy procesowej na 
dzień .81 sierpnia 1900 o 9 godzinie przed 
południem do tego sądu biuro Nr. 18.

Celem strzeżenia praw Maksyma Ko­
stiów ustanawia się pana dr. Mittelmann 
adwokata w Złoczowie kuratorem.

Tenże kurator zastępywad będzie Ma­
ksyma KosLów w rzeczonej sprawie na jego 
koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on w są­
dzie się nie zgłosi lub pełnomocnika nie za­
mianuj e.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I.
Złoczów, dnia 30 czerwca 1900.

L. ez. C. II. 161/00 1 (5748)
Przeciw Taubie Barbasch, której miej­

sce pobytu jest nieznane, wniesionym został 
do c. k. sądu powiatowego w Brodach przez 
Mochla Jetzis pozew o uznanie własności do 
realności whl. 1518 gm. Brody.

Na podstawie pozwu wyznaczono audy- 
®ncyę do rozprawy na 27 sierpnia 1900 godz. 
8 rano w tut. Sądzie Oddz. II.
T h strzeżenia praw niewiadomej
lauby Barba ,ch ustanawia się pana dr. Byka, 
adwokata w Brodach kuratorem.

lenże kurator zastępywać będzie powyż­

szą w rzeczonej sprawie na jej koszt i nie­
bezpieczeństwo dopóki ona w sądzie się nie 
zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje.

C. k. Sąd Dowiatowy, Oddział II. 
Brody, dnia 22 czerwca 1900

L. cz. C. II. 124/00 1 (5S66)
Przeciw niewiadomemu z miejsca po­

bytu Mojżeszowi W assner, którego miejsce 
pobytu jest nieznane, wniesionym został do
c. k. Sądu pow. w Dobromilu przez gminę 
miasta Przemyśla pozew o zapłatę 95 K., 95 
K., i 95 Kor.

Na podstawie pozwu wyznaczono audy- 
encję do ustnej rozprawy procesowej na 
dzień 29 sierpnia 1900 godz. 9 przed poł. w 
tut. sądzie.

Celem strzeżenia praw Mojżesza Wass- 
nera ustanawia się pana dr. Bogusława Ha­
wliczka adw. kraj. z Dobromila kuratorem.

Tenie kurator zastępywać będzie jego 
w rzeczonej sprawie na jego koszt i niebez­
pieczeństwo, dopóki on w sądzie się nie zgłosi 
lub pełnomocnika nie zamianuje.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Dobromd, dnia 26 maja 1900.

L. cz. C. I. 59/00 1 f (5725 1—3)
Przeciw nieobjętej masie spadkowej śp. 

Wasyla Iwaniec, wniesionym został do c. k, 
sądu powiatowego w Krakowcu przez Annę 
Kaleczyńską zam. Iwaniec pozew o uznanie 
prawa własności p. gr. 561 w Budomierzu.

Na podstawie pozwu wyznaczouo ter­
min na 5 września 19u0 godz. 8 rano.

Celem strzeżenia praw niewiadomych 
spadkobierców Wasyla Iwaniec ustanawia się 
pana Mykitę Karwackiego w Budomierzu ku­
ratorem.

Tenże kurator ztstępywać będzie spad­
kobierców w rzeczonej sprawie na ich koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki masa objętą nie 
zostanie.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I.
Krakowiec, dnia 21 czerwca 1900.

L. cz. E. 203/00 2 _ (5536)
W sprawie egzekucyjnej Pauliny z War-

chałowskich Dutkiewiczowej przeciw Toma­
szowi Hyziakowi i Apolonii z Taborów Hyzia- 
kowej o 800 kor. toczącej się przed c. k. są­
dem powiatowym w Gorlicach Tomaszowi Hy­
ziakowi przedtem w Ropicy polskiej zamie­
szkałemu, ma być doręczoną uchwała z dnia 
15. lutego 1900 1. cz. E. 203,00 1, którą
dozwolono przymusowej licytacji realności lwh. 
85 ks. gr. gm. kat. Ropica polska objętej
Tomasza i Apolonii Hyziaków własnej.

Ponieważ niewiadomo gdzie Tomasz Hy- 
ziak przebywa, ustanawia się dla niego w ce­
lu strzeżenia jego praw, kuratora w osobie 
P. dra Maurycego Sterna adw. w Gorlicach.

Tenże kurator zastępywać będzie Toma­
sza Hyziaka w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 
Gorlice, dnia 13. czerwca 1900.

L. ez. E. 1241/00 3 (553?)
W postępowaniu licytacyjnem Borucha 

Weisera przeciw nieznanemu z miejsca pobytu 
Wiktorowi Kazimierzowi Czajkowskiemu o 120 
kor. zpn. odnośnie do połowy realności lwh. 
81. ks. gr. gm. kat. Werbiąż wyżny, ustana­
wia się celem strzeżenia praw nieznanego z 
miejsca pobytu Wiktora Kazimierza Czajkow­
skiego, któremu tus. uchwały z dnia 2. maja 
1900 E. 1241/00 1, lub też którejkolwiek 
inuej uchwały w tern postępowaniu później 
wydanej, bądź wcale nie, bądź w należytym 
czasie doręczyć by nie można, kuratorem P. 
adw. dra Fella w Kołomyi.

Bzeezą jest kuratora tę osobę, dla któ­
rej go ustanowiono, w powyższem postępowa­
niu licytacyjnem tak długo zastępywać, dopóki 
ona sama się nie zgłosi lub sądowi innego 
zastępcy nie wymieni albo dopóki jej interes 
nie przestanie wymagać zastępstwa.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I.
Kołomyja, dnia 23. czerwca 1900.

D oaiesieu ia  p ryw atn e.

Dziś w sobotę i niedzielę

K o r t  i z y l i  w o j f m i
w Piwiarni Ołomunieckiej ul Sykstuska 37 

vis-a-vis głównej poczty.
Wstęp wolny.

Ceny potraw nie podwyższone.
Z szacunkiem

Z. M e n a s c h e s .

L. 3064

Ogłoszenie.
(5773)

Celem obsadzenia jednego m iejsca bezpłatnego 
w M ałem  Sem inaryum  we Lwowie przez ś. p. ks. 
J a n a  K ucharskiego, byłego proboszcza o .ł.  w T rem ­
bowli, fundowanego, K onsystorz m etropolit. obrz. łac. 
og łesza  n in ie jszem  konkurs po dz 'eń  20 sierpn ia  
19.1) r.

U biegać się o to m iejsce m ogą e tłn p cy  obrz. 
łae . w dyecezyj lwowskiej urodzeni, którzy od ślu ­
bnych, uczciw ych i ubogich, narodowości poiskiej, 
pochodzą rodziców ; najm niej 10 a najw ięcej la t 13 
wie -u liczą , z celującym  postępem  ukończyli n a j­
mniej 4 k lasę szkoły pospolitej, a naj wyżej 3 k lasę 
g im uażyalną  i dobron  cieszą się zdrowiem. M iędzy 
takow ym i m ają  pierw szeństw o, pod ług  postanow ienia 
ś, p. fundatora , synowie b iednych  ale praw ych urzę­
dników pryw atnych, m iędzy tym i zaś przy ’ równych 
w arunkach tacy, k tórychby rodowód szlachecki był 
udowodniony.

U biegający się o to m iejsce kan ay d aei mają 
podania swoje w potrzebne zaopatrzone świadectwa 
i dokum enta, m ianow icie; m etrykę chrztu , św iadec­
two ubóstwa, św iadectwo z ostatniego przynajm niej 
półrocza szkolnego i świadectwo zdrowia, _ei zaś, 
którzy  na  szlacheckie powołują się pochodzenie, ta k ­
że dokum ent stw ierdzający  rodowód szla necki, 
wnieść w term in ie  powyżej oznaczonym do Konsy- 
8torza lwowskiego obrz. łae.

Od Konsystorza m etropolit. obrz. łae.
We Lwov.ie, d n ia  6 lip ea  1900.

Rzipę pastewną
ściarniankę (Stcppelriibensamen) 

nasienie świeże i pewne litr 1 zL 
pcleca

J. BULSIE WICZ
skład nasion w Bochni.

Ogłoszenie,
Zwierzchność gminna miasteczka 

Zarudzie podaje niniejszem do powsze­
chnej wiadomości, że na podstawie na­
danych miasteczku temu praw nadal 
odbywać się będą w miasteczku tern 
zwykle targi tygodniowe co czwartek 
i targi roczne w dniach:
10 stycznia, 12 lutego,
2 2  m arca, 15 kwietnia,
17 maja, 3 czerwca,
24 czerwca, 13 lipea,

7 sierpnia, 29 sierpnia,
29 w rześnia, 10 listopada i
16 grudnia każdego roku. 

Zwierzchność gminna 
w Zarudziu, 28 czerwca 1900. 

E. G l i ń s k i ,
n acze ln ik  gm iny.

O g ł o s z e n i  3 .

Zwyczajne Walne Zgromadzenie
członków powiatowego Towarzystwa kasy zaliczkowej w Gródku, stowarzyszenia 
zarejestrowanego z nieograniczoną poreką odbędzie się w Niedzielę dnia 22. 

lipea 1900  r. o godz. 5. po południu w lokalu stowarzyszenia. 
P o r z ą d e k  d z i e n n y :

1. Sprawozdanie Dyrekcyi z czynności za rok 1899.
2. Sprawozdanie Rady zawiadowczej z czynności za rok 1899.
3. Sprawozdanie komisyi rewizyjnej z dokonanego sprawozdania rachun­

ków za r. 1899 z wnioskiem na udzielenie Dyrekcyi absolutoryum.
4. Wylosowanie i wybór 3 członków Rady zawiadowczej (§. 25 stat.)
5. Wnioski członków.
Za legitymaeyą służy książeczka udz.ałowa.
Oznajmia się zarazem, że rachunki zostały wyłożone w biurze stowarzy­

szenia do przejrzenia przez Członków Towarzystwa.
Z Rady zawiadowczej powiatowego Towarzystwa kasy zaliczkowej.

Gródek, 12. lipea 1900.
Alojzy Rosołowski, sekretarz. Jakób Szturma, prezes.
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XXX. ZAMKNIĘCIE RACHUNKOWE

TOWARZYSTWA WZAJEMNYCH UBEZPIECZEŃ
W  K R A K O W I E

(D ział życiowy).

Rachunek zysków i
Rozchód.

strat działu ubezpieczeń na życie.
Przychód.

I.

II.

III.

IV.

VI.

W ypłaty płatnych zabezpieczeń i  rent:
1. Zabezpieczenia na wypadek śmierci i

mięszane  ...........................
od tego: udział towarzystw kontraseku 
racyjnych  ...............................

2. Zabezpieczenia na dożycie..................
od tego : udział towarzystw kontraseku 
r a c y jn y c h .............................................

8. Zabezpieczenia re n t : ...........................
od tego : udział towarzystw kontraseku- 
r a c y j a y c h .................................................

W ypłaty za wykupione police :
1. Zabezpieczenia na wypadek śmierci

m ięszane..................................................
od tego: udział towarzystw kontraseku 
r a c y jn y c h .................. ..........................

2. Zabezpieczenia na dożycie..................
od tego : udział towarzystw kontraseku 
r a c y jn y c h .............................................

K.

773.729 

50 290
988.203

229.608

69.300

Dywidenda ubezpieczonym  wypłacona
1. Zabezpieczenia na wypadek śmierci, mię 

szane i na dożycie ...........................
2. Zabezpieczenia w o jen n e .......................

148.350

14.183
173.868

16.512

W ydatki zarządu:
1. Koszta akwizycyjne (całkowicie pokryte 

z rachunku b ie ż ą c . ) ................................
2. Koszta administracyjne bieżące :

a) Pensye z dodatkami i emerytury
b) Renmneracye, zapomogi i pomoc 

b iu ro w a ........................... ......................
c) Lokal, opał i światło, potrzeby biura 

i drobne w yda tk i................................
d) Prenumeraty, inseraty, druki, por- 

torya i tel g r a m y ................................
e) Koszta p o dróży ....................................
fi WkLdki do funduszu emerytalnego 
g) Koszta p ra w n e ....................................

3 Prowizje inkasowe ................................
4. Koszta le k a rsk ie .........................................
5. Podatki i należytości................................

Odpisy i inne w ydatki:
a) Odpisy z nieruchomości (nadsiewy)
b) Odpisy z wierzytelności nieściągal­

nych ......................................................
2. Strata na kursie:

a) papierów wartościowych książkowa
b) w a lu t ......................................................

Rezerwa na bieżące w ypłaty szkód:
1. Zabezpieczenia na wypadek śmierci i 

mięszane:
a) z wpływów roku rachunkowego . .
b) z lat poprzednich................................

2. Zabezpieczenia na dożycie:
a) z wpływów roku rachunkowego . .
b) z lat poprzednich...............................

3. Zabezpieczenia rent z roku rachunkowego

141772

35.560

20.505

37.045
2.474
9.524

10.551

14 542 

36.136

128.703
3.022

Do przeniesienia . . .

79.OSO 
6.000

46.400
6.064

h.

67

33

52

K.

723,438

988.203

160.30 :

134.166

157.355

41.794
980

200.764

15

76

257.434
35.984
4 2 J5 I
53.534

50.678

131.725

85 080

52.464
500

96

05

67

5'-

04

33

52

K. h.

1,871.950

291.521

42.774

589.809

68

91

54

II.

III.

IV.

V.

981

12.498 98

138.044

8,116.565

Przeniesienie funduszów z roku po­
przedniego:
Rezerwa premii po strąceniu udziału to
warz. kontrasekuracyjnych..................
Przeniesienie premii po strąceniu udziału 
towarz. kontrasekuracyjnych . 
Rezerwa premii wojennej . .
Fundusz rezerwowy..................
R ezerw a  z y s k ó w ........................
Fundusz nadzwyczajny . . .

„ r  a amortyzację nieruchomość
Fundusz na różnicę kursu . . • .

„ dywidendowy . . • . .
„ sp e e y a ln y ............................

1.

2.

3.
4.

6 .
7.
8. 
9.

10.

Rezerwa na w ypłatę nieuregulowanych  
szkód z roku poprzedniego . - •

Zebrane prem ie:
1. Zabezpieczenia na wypadek

śmierci i mięszane . . . .  1,666.55812
Dodatkowa premia za ubez­
pieczenia wojenne . . . .  34 176-03
od tego : premie kontrasekuracyjne . .

2. Zabezpieczenia na dożycie . . . . . .
od tego: premie kontras kuracyjne . .

3. Zabezpieczenia r e n t ...............................

Przychód z lokaeyi kapitałów :
1. Odsetki od pożyczek i eskomptowe tu­

dzież odsetki od wkładek w instytucjach 
kredytowych i kasach oszczędności .

2. Odsetki od pożyczek na police . . •
3. Odsetki od pożyczek hipotecznych .
4. Odsetki od papierów wartościowych .
5. Dochód czysty z realności . . .
6 . Dochód czysty z dóbr ziemskich . •

Inne przychody:
1. Przychody z zarządu:

a) należytości od polic . . . . .
b) przepadło z a d a t k i ...........................

2. Zysk na kursie: 
a) papierów wartościowych :

z r e a l i z o w a n y ........................................
k s ią ż k o w y ........................................

3 Różne w p ł y w y ....................................

i u-.. .j, ŵ..,:

Do przeniesienia . .

K. h K.

1 ,'100.734 15
87.778 74 1,612.955

835.420 38
5.396 65 830.023

67.552

24.149
2.715

24.902
706

17,220.921

392.011
202.119
528.506
3 2 8 . 1 8 8

25.224
5.476

185.687
89.632

192.897

131.025
158.776
390.034
241.892

8.386
15.120

26.865

25.609
6.898

17

K.

19,070.665

184.628

2,510.531

945.236

59.373

22.770.435

h

60

12

74

35

47

28



m

VIII.

i  3

Rachunek zysków i strat działu ubezpieczeń na życie.
Rozchód. Przychód

K.

Z przeniesienia . . .

Stan funduszów z końcem roku ra­
chunkowego :

1. Rezerwa premii:
a) Zabezpieczenia na wypa­

dek śmierci i mieszane . 7,900.39137 
od tego: udział towarz. 
kontrasek................601.910-34

b) Zabezpieczenia na do­
życie ................................. 8,914,027-87
od tego: udział towarz. 
kontrasek............. 91.500-50

c) Zabezpieczenia ren t . . 2,437.110']0
od tego: udział towarz. 
kontrasek.............  750.463-57

2. Przeniesienie premii:
a) Zabezpieczenia na wy­

padek śmierci i mięszane 248.587-80
od lego: udział towarz. 
kontrasek .............  32.019-66

b) Zabezpieczenia na do- 
' ż y c ie ................. 195.991-67

od tego: udzi ł towarz. 
kontrasek.............  3.81P99

c) Zabezpieczenia r e n t ...........................
3. F unausz rezerwowy:

a) Zabezpieczenia pośmiertne i doży­
wotnie ..................................................

b) Zabezpieczenia w o je n n e ...................
c) Rezerwa z y s k ó w ................................

4. Rezerwa premii zabezpieczeń wojennych
5. Fundusz n ad zw y czajn y ...........................
6. „ na amortyzacyę nieruchomości
7. „ na różnicę k u r s u ....................
8. „ niepodniesionej dywidendy . .

a) Zabezpieczenia pośmiertne, mięszane 
i na d o ż y c ie .........................................

b) Zabezpieczenia w o je n n e ..................
9. Fundusz specyałny....................................

7,298.481

,822.527

1,686.646

216.568

192.179
2.209

475.287
53.219

228.188

Zysk

29.648
17.208

h.

03

37

53

K .

17,807.654

14

410.957

756.695
245.747

4.018
5.695

57.691

46.857
192.897

93

18

K .

3,116.565

h.

19,528.214

125.654
22,770.435

Kraków, dnia 1. stycznia 1900 r.

Dyrekcya Towarzystwa i z i n t c i  iMwm w M o w ie :
Zenon Słonecki. Ignacy Głażewski. Dr. Gustaw Romer.

Naczelnik działu ubezpieczeń na życie: Naczelnik biura rachunkowego:

Edward Szancer A. Szyszkiewicz.
r z ą d o w o  a u t o r ,  t e c h n i k  a s e k u r a c y j n y .

Z przeniesienia

K. b . K . h. K .

22,770.435 28

22./7U.435 28

W dowód zgodności z księgam i:

K O M I S Y A  R A C H U N K O W A :

Antoni lir. Wodzicki. Konstanty dr. Lipowski. Julian Bielańoki. 
Tadeusz Cieński.

Rachunek bilansu działu ubezpieczeń na życie.
Stan czynny. Stan bierny.

K. b. K. h. K. h. K. h.

1 . Zapas kaso w y ............................................................................ 8.963 54 1. Rezerwa zysków, kapitałów :
2. Rozporządzalne należytości w instytucyach kredytowych a) Fundusz rezerw ow y................................................. 756.695 34

i kasach o szczęd n o śc i................................................. 186.685 86 b) Rezerwa premii w o je n n e j .................................... 245.747 23
3. R ealności..................................................................................... 335.000 -- c) Fundusz n a d z w y c z a jn y ........................................ 4.018 10

od t^go: ciężary hipoteczne ............................... 65.957 60 269.042 40 d) Fundusz amortyzacyi nieruchom ości.................. 5.695 75
1,205.053 624. Robra ziemskie ........................................................................ 1, 100.000 — e) Fundusz sp e c y a łn y ................................................. 192.897 20

5. Papiery wartościowe według kursu z dnia 3,/la 1899 . 5,575.331 25 2. Fundusz na różnicę k u rsu ...................................................... 57.691 21
do tfgu: odsetki b ie ż ą c e ............................................. 18.106 41 5,593.437 66 3. Rezerwa p r e m i i ..................• . . . . .......................... 17.807.654 93

6. Weksle w p o rtfe lu ................................................................... 216.136 30 4 Przeniesienia p r e m i i ............................................................... 410.957 18
rr/. 7,167.166 06 5. Rezerwa na nieuregulowane szkody .................................... 13-’.044 85
8. 2 795.103 11 6. Fundusz na dywidendę dla ubezp ieczonych .................. 46.857 62
Q 882.868 17 7. Salda bierne rachunków z towarzystwami kontrasekura­

10. Pożyczki ubezpieczonym na zastaw p e n sy i....................... 1,701.586 78 cyjnemi ............................................................................ 55.474 75
11. Salda czynne rachunków z towarz. kontrasekuracyjnemi 25.253 36 8. Różni kredytorowie:
12. Zaległości w agenturach i filiach (Salda czynne) . . . 333.842 *7 a) Różni ....................................................................... 648.653 30
13 Różni dłużnicy: b) Procenta naprzód p o b ra n e .................................... 13.230 64

a) Różni . . 120 795 68 c) Czynsze z dóbr ziemskich naprzód poorane . . 2.787 50 664.671 44
b) Zaległe procenta ...................... 127.959 43 9. Różne kaucye:
c) Zaległe czynsze z dóbr ziem skich ....................... 6.000 — 254.755 11 a) Kaucye dzierżaw ne................................................. 27.188 82

14. Efekta kaucyjne : b) „ a g e n tó w ...................................................... 17.137 38 44.326 20
a) Dzierżawne . . . 8.467 82 10. Fundusz emerytalny akwizytorów działu życiowego . . 4.080 —
b) Agencyjne ............................................................... 17.137 38 25.605 20 11. Z y sk .............................................................................................. 125.654 78

20j60A 66 58 20,500.466 i)6

Kraków, dnia 1. stycznia 1900 r.

^enon Słonecki.
wzajemnycii Mmm i  M e w i e :

Ignacy Głażewski. Dr. Gustaw Romer,

Naczelnik działu ubezpieczeń na życie: Naczelnik biura rachunkowego:

Edward Szancer a . Szyszkiewicz.
r z ą d o w o  a u t o r ,  t e c h n i k  a s e k u r a c y j n y .

W dowód zgodności z księgami:

K O M I S Y A  R A C H U N K O W A :

Antoni lir. Wodzicki. Konstanty dr. Lipowski. Julian Bielański. 
Tadeusz Cieński.
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Papiery wartościowe działu ubezpieczeń na życie
według kursu z dnia 31. grudnia 1899 roku.

W 
al

ut
a !

Wartość
imienna sz 3

Kurs 
%  1899

i Wartość 
| z kursu 
| w koronach

5%  Prem. listy zast. gal. Banku hipotecznego złr. 58.700 109 - 127.966 —

4 ł/j, “/j Listy „ złr. 322.000 9.- - 631.120 —

48/^19 n n ii n n kor. 130.200 91 - 118.482 —

4 ł/t °/« n „ krajowego . złr. 245.000 100 — 490.000 —

4 V*°/« Obi. kom. „ „ kor. 50.000 100 — 50.000 —

4%  Listy zast. gal. Banku krajowego . . . kor. 654.200 95 75 626.396 50

4%  » „ towarz. kred ziemskiego złr. 50.000 93 — 93.000 —

4 o/^ / 0 ” » » n n n kor. 1,380.000 92 30 1,273.740 —

4#/# Oblig. galic. p;życzki kraj. z r. 189E . kor. 228.000 95 — 216.600 —

4%  „ „ wykupu propinacyi . . . złr. 231.600 97 75 452.778 —

4%  „ komun, peszt. Banku komercyaln. kor. 478.000 96 — 458.880 —

4%  „ pożyczki m. Lw ow a....................... kor. 400.000 91 80 367.200 —

3°/0 Losy Boden-Credit z r. 1 8 S 0 .................. złr. 10.000 100 — 20.000 —

5°/0 „ państw, z r. 1860 ........................... złr. 10.000 100 - 20.000 —

4°/0 „ C isy ...................................................... złr. 5.400 100 10.800 —

5%  B rosyjskie z r. 1864 ...................... rs. 300 1 130 _ 975 —

5%  » rosyjskie z r. 1866 ....................... rs. 100 130 — 325 —

5%  Oblig. kanalizacyi m. Warszawy . . . rs. 19.600 w
o '

97 50 47.775 —

A1/* % Listy zast. Tow. krer. ziemsk. w Król. 
Polskiem ...................... rs. 223.300 97 50 544.293 75

Akcye Tow. Ubezp. P rz e z o rn o ś ć .................. rs. 10.000 250 — 25.000

5,575.331 25

JDo tego : odsetki bieżące . . . . 18.106 41

u Razem . 5,593.437 66

D retm e o g ło s z e n i

&&7W
M ow ery  najlepszej jakości, z gwa 

ran cy ą  31etnią. Sprzedaż także na  
ra ty  z 10 p ie . podwyżką. W ym iana 

__ nżyw anyoh n a  nowe. Częsei składow e 
row erów . W arsta t m echaniczny. N a  żądanie cenniki. 
Ceny um iarkow ane. R zetelne w ykonanie napraw y 
tak  rowerów ja k  i  m aszyn do szycia. — Po leca  się 
względom  P. T. Publiczności § .  W a g n er, Lwów. 
ul. W ałow a 31 (róg  P odw ala). __________

g a r  Każdy może -Hft
mieć duży zarobek boczny, lekko 
i uczciwym sposobem przez objęcie 
agencyi. Znajomości fachowych nie wy­
maga się. Oferty pod W. W. 6158, 

przyjmuje Rudolf Mosse, Wien I ,  
Seilerstatte 2.

Ku verkauieii
4-jiihriger Fuchs, Wallach, Reitpf rd 

Preis 800 fl.
9-jahrige Yollblutstute, Damenreitpferd 

Preis 200 fl.
9 -jahriger Halbblut Wallach, Pr. 200 fl. 
Naheres Mickiewiczg. Nr. 8 Hof rechts.

Pożyczki - m
[od 1000 kor. i wyżej, jako kredyt oso­
bisty. Zapytania pod: „©palant und 
discret“ do ekspedycyi anonsów M. Du- 
kes nast., Wiedeń I., Wollzeile 6, do 

dalszej ekspedycyi.

Kupuję dobra leśne na Szląsku, Węgrzech, 
w Galicyi, Rossyi każdej wielkości. — Szcze­
gółowe oferty i opisy pod V. H. 3455 do 

Rudolf Mosse, Berlin O. Kónigstrasse 56.

poleca

przeprowadzenia
w wozach patentowanych 

koleją 1 w miejscu
ręcząc za staranną, szybką i rzetelną usługę.

MAŚĆ naskórnaMOULIN
W  PARYŻU.

Maść ta  leczy wrzodzianki, p ry­
szcze, czerw oności, k rosty , w ągry , 
wysypkę, liszaje, hemoroidy, sw ę­
dzenie chroniczne, łupież i w yrzuty 
n a  ezęś.iacb  c ia ła  porosłych w łosa­
mi i wszelkie słubośoi n ask ó rn e ; 
wstrzym uje natychm iast wypadanie 
włosów na brw iach i głowie sk u ­
tecznie dz ia ła  na po rost włosów.

Słoik  21 2 frank , we F  . j i ,  w P aryżu , w a p te ­
ce p. MOULIN, Ś0, u i ie i  Louis de G rand.

We Lwowie w aptekach pp. M ikolaseha, W e- 
w iórskiegc ; w Krakowie w ap tek ach  pp. T rauczyń- 
sk iege, R e d y k a  i W iszniew skiego.

VlRESCir EUNCO

Handel kawy i herbaty chińsko-rossyiskiej
D M U F f A  B I B U Ł A

we Lwowie, plac Maryacki 10
poleca 540

z b i ó r  u as a j o w c g  o
%  kilo  O o n g o ..........................................z t.  1.60

„ Souchong cza rn a  . . . „ 2.—
„ zbiór m ajowy . . .  L S .~
„ Kaysow czarna  . . . .  n 4.__
„ M elange de Lond. . . . ” 4.—
„ W ysiew ki herbaoiane . . „ 1,30
„ W ysiew ki herbac iane  n a j­

lepsze ............................ B 1.60

P o d z i a ł  z y s k u .

K. h.
1

K .  j h . K. h.

Zysk z roku 1899 (jak wyżej) . 125.654 78

Z tego przeznacza się na:

1. Dywidendy:

a) Dla ubezpieczeń pośmier­
tnych i mięszanych 5%  
od p r e m i i .......................Kor. 770.811-84 38.540 59

b) Dla ubezpieczeń wojen­
nych 5%  od premii . . „ 191.588-49 9.579 42

c) Dla ubezpieczeń na do­
życie 2%  od premii . . „ 620 270-10 12.405 40 60.525 41

2. Uposażenie funduszów rezerwowych:

a) funduszu rezerwowego (20% z zysków) . 25.130 95

b) „ „ (zatrzym. dywi­
denda w myśl §. 63. statutu) . . . . 35.840 25

c) funduszu specyalnego (zysk z był. galic. 
Tow akc. po strąć. 20%  do fund. rez.) 3.501 30

d) funduszu na amortyzacyę nieruchomości . 656 87 65.129 37 125.654 78

Spółka akcyjna dla przemysłu naftowego Trzebinia.

II. 18
Akcy'onaryuszy Spółki akcyjnej dla przemysłu nafto­

wego „Trzebinia44 w Trzebini
odbędzie s i ę

w  d n iu  l i p c a  w  [ f r z e b i u i
w biuracli Spółki o godzinie 12 rano.

P o r z ą d e k  d z i e n n y :
1. Wysłuchanie Sprawozdania Rady zawiadowczej za rok admi­

nistracyjny 1899| 1900.
2. Sprawozdanie Rewizorów o rachunkach rocznych i powzięcie 

uchwały o bilansie.
3. Powzięcie uchwały o sposobie użycia osiągniętego zysku z 

przedsiębiorstwa spółki.
4. Wybór dwóch rewizorów rachunków i dwóch zastępców

(§. 30 stat.)
Alo/ye deponować należy w Banku galicyjskim dla handlu i przemysłu 

w Krakowie lub też w e. k. uprz. Banku dla krajów koronnych we Wieduiu.

poleca najlepsze ga tunk i
K i L W Y

o sm aku czystym i arom atycznym , k tóry  
rozsy ła  franko opłacono do każdej s taey i 

poeztowoj, 4*/« kilogr. w w o reczk u : 
P orto rieo  . . . .  zł. 9 .— ' ,  kl. — 90 
Ouba grubo z ia rn is ta  „ 9 50 „ —.96
Ceylon zielona . . „ 10.— „ l - ~

przcdnia  . . „ 10.40 1 0.4
„ g rub o z ia rn is ta  „ 10.75 B 1.08

perłow a . . „ 10.75 „ 10-8
M o eea 'a rab sk a  arom  „ 10.75 „ 10.8
Jaw a  zło ta  . . . . „ 10.75 .  l -08, P . ;  * : • * » a.ou uaw a z;«ota; . . „ x\j.to  „ x

O pakow ania n ie  liczy  sig. Zam ówienia z prow incyi w ysyła się odwrotną pocztą.

Uprawnieni do głosowania są ci posiadacze akcyj, którzy najpóźniej 8 dni 
przed Walnem Zgromadzeniem złożą najmniej 20 sztuk akeyj. Akcyonaryuszom, 
którzy w ten sposób udowodnili swoje prawo do głosowania, wydane będą 
karty legitymacyjne z wyszczególnieniem ilości deponowanych akcji i należą­
cych się za nie głosów (§. 11).

Każde 20 sztuk akcyj dają deponentowi jeden głos, ilość głosów nie jest 
ograniczoną (§. 12)

Głosować można tak osob’śc;e jakoteż przez innego do tego umocowanego 
i do glosowania uprawnionego akcyonaryusza (§, 13).

Bo powzięcia nehwał potrzeba, obecności przynajmniej czteryeh do głoso­
wania zdolnych akcyonaryuszy, reprezentujących przynajmniej czwartą część 
emitowanego kapitału akcyjnego.

Trzebinia, dnia 8 lipca 1900.
Rada zawiadowcza.

Z druLaru Wł. Łosińskiego ul. Cx*rni«kiego 1. 12, Tekfon nr. 257. (Zarządca Wł. J. Weber). Papier fabryki papieru J. F ia łk o w s k i.


